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Załoga lUT nr 31 ~ " * . ls! -. ..' ł' \V ~W~ę·~;OC~~~ow:.caC] 
i praco1ł/uiey Starachowic 

pode;rnuj..ą CZYN 1-MAdO~VY 
KATOWICE. Tegoroczne wSPólzaV\;odnictwo l - m:l,i-o- my krajowi w kwietniu prO-

we. którym klasa robotnicza. Śląska. rolnocznie czel b-ojo- dukcję 04 proc, wyższą od 
we święto proletariatu całegl' świata, pOdjęła. pierwsza w zaplanowanej, wykonamy w 
okręgu przemysłowym zaioga, Zakładów Urządzeń Teclmi- leo proc. plan asortymentów 
cznych nr 31 w Swiętochłowicach rzucaJąc hasło l-ma,Jo- i pOdniesiemy wydajność pra 
wc go czynu prOdukcyjnego. - Dzień podjęcia. zobowiązali cy o 3 proc., przyspieszymy 
stal się radosnym świętem za logi. wykończenie 16 większych za 

~'b . 't mówień średnio o 7 dni i ob-Ńa uroczyste masowe ze- ;,a try unę wstępuJe, Wl a-

Rok IIł 
branie przybyli robotnicy i ny burzą oklaskóv. przodow- niż,ymy kos7.ty własne wydzia 

R .. . pracownicy wszystkich wy- nik pracy i racjonalizator, au lu, zmniejszając o 10 proc, 
zeszow, 24, 2S, 26 marca 1951 Nr 8; (54?) działów zakładu. tor kilku zastosowanych wza ilość braków produlq~yjnych, 

~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ k~drle pomy~ów nowa~~ paeHkclimyna ku~ie t~h-
j -==~=~~~===~~===~ skich Jan Danisz. nicmym minimum 25 praco-

Ustawa o planie gospodarczym 
"Zabójcom koreańskich ma wników, podnosząc ich kwa

tek i dzieci przeciwstawimy lifikacje w pracy na obrablar 
kach". 

siły naszego wolnego narodu, Zobowiązania, które tu po-
w pokoju i twórczej praoy bu dejmujemy _ stw;erdza wśród 
duiąc fundamenty socjalizmu. burzliwych oklasków pię-
Swięto l-majowe my, ro- ciokrotny przodownik pracy 

zoslały 
i budżet na rok 1951 

uchwalone jednomyślnie przez Sejm 
botnicyŚląska powitamy dla- W'Jdziału. konstrukcii. . spa
tego nOwYmi tonami stali, wę wacz _ Józef Pilarski _ to 

R P gla i żelaza, bo one są gw a- nasze w żelaTie ryte podpisy 
rancją naszego zwycięstwa w pod Apelem Swiatowej Rady I walce o pokój i phm 6-let- Pokoju ,żądające zawar-

WARSZA WA. 93 posiedzenie Sejmu Ustawodawczego RP wznowił w dniu 23 marca lozie szczędzić wYsiłków. żeby ni".. • , . cia Paktu Pokoju między 5 
1951 r. wicemarszałek Barcikowski utwierająe łączllą dyskusję nad projektami ustaw gwyeięsko zakończona została Wsrod oklaskow. .Jan Da~lłsz wielkimi mocarstwami. 
o narodowym planie gospodarczym i budżetem na rok 1951. walka o budowe Polski Socja- zgłasza zobowiązame wydzla u . 
'p W d ) , II'sty"""eJ', która wnOSl'Ć będz' ·.e mechanl'cznego zakładu: "Da I (Ciąg dalszy JI4 atron:e t-e,') 

os, . en e (S~ porown.u,: l Klub poselski Stronnictwa Klub Pos.) większą część swe- """. • 
ją.c budzety .Polsk,l Lud?weJ l, DemOkratycznego będzie gło- go przemówienia poświęcił eoraz w:ększy wkład w ogólno
Z~RJ;~ z budzetaml krajowk~- sował ta uchwaleniem bud- sprawie ustosunkowania się ludzkie zadania postępu i U· 
p.ltal!st~c::nych, .zatrzymuJe żetu. klubu katolickiego i bezpar_rzeczywistn:enia sprawiedliwo-
s~ę d.łuzeJ n~d d-.ylema pozy- tyjnych katolików do hasła ści społecznej'. Apeluję do 

Dla wykonania planu 6 .. letniego 
CJaml, Budzet ZSRR na 1951 Pos. Cle§la.k (ZSL) stwi-er- frontu narodowego, Stwier- ~S~y;';k<:h y:Iubów w tym "Vy 
rok przewiduje mianowicie na dz,a. ~e w r. 1951, zgodni.! z ~a dzi! on, iż oczywiste jest po- s~kl~ SejmIe ~ 'pełne włącze· , 

dla wzmocnienia. sił pokoiu 
~espoł spraw kulturalno - 0- łoz,enlaml planu, przechodzl- wiązanie tego hasła z walką n.le s-ę do walkI Ido tego wy- •• • • d . 
sWlatowych imponującą sumę fi) do realizacji uprzemysło od k ' . t· o sIłku. Robf\tn~cy wo' rzeSZOWSklerrO OdPOWl8 alą 
blisko 121 miliardów rubli, wienia Polski. ~b~~kęu kC~i~tÓwl~e;~~~ar_ Przem~ienie 1>OS. Lang~ Ił' ó* . 6 
czyI! okolo 27 proc, całości Wzrosła i okrzepła klasa ro ce narodowej. lzba llrzf'Jęła długotrwałymi 1" P ". k 
bud~etu La obronę !lar?dową bOŁnic~a, wzmocnił się sojusz Polska potrzebuje przede okla,skaml. , •• I na apel meta OWCOW z rusz owa 
budzet ZSRR przeWIdUje .21 robotnICZO ~ Chłopski, powsta wszystkim pokoju w świecie ~ ~łosowant!1 Se.1h' Jedno.! . . ' 
proc. wsZy!'UClch wydatkow, ły nowe formy współzawod- _ p dkreśl'ł pas Bocheński _ mysim e uchwa,lIł ustawę o na- W ślad 21\ ZObOWłązan.llml KrośnieńSkiego Kopaln' ctwa 
Budżet ;'~lski Ludowej na wy nictwa pracy. Możemy korzy by ~óc re~lizo~ać swe wy- ~odowyrn plan!e I!os-poda"czym il!:uszkowskiclt meta.:owców Naftowego zobowiązali się po 
datki kulturalno - oświatowe stać w całej pełni z bogac- b·tnle pokojowe plany i dla. I ustawę budzetową na rok klasa robotnicza woj. rte"Ww dnie,ść plan produkcyjny gazo 
przeznacza 31,5 proc" na ce- twa i skarbnicy doświadcze!'! t~gO cały naród bierze tak 1951. . . - skie.go podJęła Już szereg :w· liny 6 6 proc. a grupa wierta
le zaś Obrony narodowej - Związku RadzieCkiego oraz z I bardzo aktywny udzial w wal W .ostatnIm punkCIe por7.ąd- bowiązań dla uczczenia 1 Ma czy podjęła zobowiązanie skró 
7,2 proc_ Analiza tych cyfr jego pomocy, Dlatego też, ce śwlato',vego ruchu ob::oń- ku ?z ennego pos. ~ąb (PZP.R}. jowego święta, które w tym cen:& odw.ertów (\ 10 proc. 
wyraźnie wskazuje. Ż~ zaró· stwiel'd7a pos Cieślak ist-I' k . zlozył sprawo7.A.~anJe kom.sJl roku będzie otchodz-une w pod Grupa montaźowa na tym ko 
\\mo Związek Radziecki jak i nieją ~szystkie obieidywqe c°H'a~~ O~~~ntu narodowego, prawniczej r regu~aminowej I uiosłym nastroju pod haslam' palnictwie, którą prowadzi An 
Polska konsekwentnie kon~ warunki do wykonania wie:E-1 to hasło frontu wszystkich u~ 10 rządo",:Y:t:n rroJekcle ustawy ulrwalenia pokoju i przcdtermi orzej CHROBACZYŃSKI posla 
tynuują stalinowską politykę kich i trudnych zadań plan,u i czciwych Polaków którzy .:1. o upo~aznl()n U. rz~du do wy- nowej realizac.:n sześciolla-tki. nowiła rkrócić CZM przy budo 
POkO i 11 l' budownl'ct"'~ poko- ,,', rol" 1951 (I'" ) 'l . (!awama dekl'etow z mocą 11 
• w<" j'_C' - . > , zna,lą załozema wspo -czesneJ staWY. • Jak informUją nas nasi ko- wie szyb-o (I 6 dnI. przez co za 
lowego. Pos, Bochenski (Kar. Społ., polskiej racji stanu. , . "e"j)ondenci lerenowi pierwsi oszczędzi ona około 600 robo· 

I. . _ h Jednomyslną uchwałą SeJm - ~ . , . ' d . . 
_' _ _ ". n.ę?ZI.emy w .. mlarę n. a.",zyc. udzielił rządtlwi uP.' owazn enia I w wOJe':"O,dz.tw. le r .. zeszowSk~m czo-go Zl11-

mozl!woścl - podkreśla ;nów: do wydawania dekretów z mO- l c,zyny pI~rwszon~aJo:ve PO?Ję- ,Qgólna war'OŚĆ1AJbowiązań Trak toru tliSZ 1J 111 lIJ Dole ca - wpły~ac .na te osrodk. cąustaw:.< . li robotnJc?, ?-ar.toWJ. , l~to~z~ robO'lnków KKN wynosi blis-
'.. w społeczenshVle, które są, ,. pr2cz pOdnJCSlen:e wyaaj"Uoscl k '70" ,. - .. ł .. m' 'p - 'dl a 

nam bliskie, aby mobilizować WIcemarszałek, Barclkow:il1n pracy, w~.możen·e ukcJ'i osz,czę o 'ys. z ot Y . ona o z -
odczytał następnie nadesłane loga lej sekcji wezwała do 

spółec~eństw? do 'walki ,0 wy'-, " R d' 1\"" l ··ó dnoścj{)Wej, przyśpieszenie 1'0 współzawodnIctwa w podeJ'mo 
konanIe wspolnych zamlerzett, prze~, Pre~esa. a y 'un str w lacj[ środków obrotowych pra 

Klub. h:atolicki głosować bę~ zarząc-zenre Pr~z~denta RP \': . dł' • g' łk '). waniu czynów l-majowych ro 
, '. k sprawie zamkn!ęc a zwyczajne] gną o ozyc swą ce le ęw l bołników swych bratnim Sek~ 

dZlC za przedłoz.onymi proje .... 'j ~ t L":'- !zó:non:ltooOWf: socjalistyczne 
tarni ustaw. . ~edSaJwlcJzeeggloenneRP.,e. ~wuolanSetJ~·\V,:81 budownictwo, cji. 

OsŁatrli zabrał głos i'lptawoz·· c, 'l' . -." ~, ! . • '. .Jak donosi nasz korespon· 
,dawca generalny projektu u l pa~d?,;]erll1ka 1950 r.. l I lak n>b{HlllCY II gekcji den I z Gorlic 10w. Marian 
stawy o. narodowym planie go· I - ... . . . - Drzew:eck\ szereg Z<Jbowiązań 

(f;Zdt~C)~:V~t61'Y ~~~jerd!it~± 'I rUrO' pft iska . k!"ls~ rnltotH~cza ~~~~ęł~:;:'~:t~!ałNg:ft~~n;~~ 
~~~~~~l6 W:~i:~16aW z~~~~~~! ,1:.. ~ J . ". ~~ &a • ~~ł1 '. DI~ '. i~~ł~~~~e;~:~a~r~ftr~j k~:::~ 
r[~t{~~l~~f:~~~L p~m:O:i::! będZie brOniła pokOJU z najWiększą ensrglą ~rj~~F z~e~~w~~z~~~ła~ę 0:V~: 
dział pos. Lange - w:ąże się I Qtwarcie konłere"~li W Berlinie n'eŚć wyd:::jność pracy ():&O 
ściśle ż walką o pokój. Wokół [ •.••. , '., •• proc. i wszyscy członkowie gro 
tych za,lan kr:tepnie d~iśw I przeCiwko rem~htaryl:~:u:!i Nlemaec mady będą wykonywać normę 
Polsce front ~aroąowy Jedno- I 't . . . ' .• ' w granicach 170 proc. 

2eńska brygiula traktotowa POM Ra,7ymno Wll1'ugza na 
Ilpóldzielczepola" by tam wal czyć o przedterminowy sie w 

czący wszyst:!ne SIły twól'cze r UERLIN. W pIątek zebrała I botni-czą Europy udaremnic Zelempowcy kotlarni CWN 
I w nal'odz:e, który sta:fe. się ns· S.iE;: w Berlinie eUl'Op.ejSka kan. plany wojenne imJ,e.rialistów. pJ.)stanowili w ramach czynu 
rodem socJ·aEst"cznym. ferencja robotnicza przeciW-l' Szczególnie św _<\teczną sza . 

~ k' l~majowego zmontować suwni Nasz frollt narodowy _ to 'o l'crl1llitaryzacji Niemiec, tę przybrał gmach ::akładu u-
d . O d l . d cę W· nowej kotlarn i i zaoszczfl 'b pogłęb:e.nie soJuszu robotniczo- l-'rze~ lrzy ,ni po)~~d l,~l e- ?ezpi~czen, W kU,rym O byv~~ 

; i w.ększą wydajność r& ha. 

Pracująca Wles rzeszo\vska 
przystępując do wioscnl1E'j akcji 
sj~wnej w pełni wlącza się do 
ogólno·narodowego frontLl wal
ki o pokój i plan 6-letni Przez 
wczesny siew, racjonalne St03G' 
wanie plodozmianów członkowi" 
spó!dzielni produltcyjnych ora;' 
malo i średniorolni ch!o,;i prag
ną podni"ść wvdajność z hc:k 
tara, a tym samym zabt\zpiecIYc
" żywność miasta i osWd1a ro
botnicze. 

W socjalistycznej przl'bndowie 
wsi pomogą mało i śre,iniorol
nym chłoppm PaJlstwowe Ośrod· 
ki Maszynowe, których z'Ibgi po 
przez liczne zobowi0~alli:1 bQd~! 
'«'spółzawodniczyć o szyb3;>e wy 
konanie siewów wiosenllych i 
pO,dniesienie wydajności 7. ea. 

Bardzo ciekawe zobowiazanic 
podjęła ostatnio llrygada ·Z,h:1P· 
o\\'ska traklorzvskk POM r~a, 
dymno. Brygada Jlldwi;:;i KOZ· 
t.O\VSKIEJ, samorzutnie pod
n;~sla d1.ienl1i1 norme śl1O'dni"j 
orki i~a Zdo,ze z li'zech na pięć 
hel~tarów 

Traktoll.v~tka 1\l1n;1 M!CITAł. 
I\()W. c""'<a sr, ')ld? icłcv 7. Sośni 
cy nodJ~,~a ';:(/}(',wlq7.~)~li{·~: Z\'1j':.-:k 

SZVĆ Ilorrne orl; i na z(~t,.J:·7.e ck, 
5,.'i ha d7.i 0 nnio.:: or!!7. W ci'~[1I' 
roku non-r7."1 j!"~je tI~\V~;:l('f!n1i;:,· 
ilłCil zwcruownć . na . CJ;!onk6w 

~póldzidni produkcyjnej 5 oso chłopskIego, to jeszcze moc- .legatow z 18 kra]ow Europy" Ją Się obrady konferenCJI. dzić w len sposób około 3 tys. 
W SANOCKIM POM-ie niejsze wh),cżenle w dzido bu- wybranych przez załogi posz ! Przy głównym wejściu widnie złotych. 
POWSTALA BRYGADĄ dowy socja!;zmu mas, ~ra~uj[~- czegól.nych zak~adów pracy .. q j~ barwy n.arf,aowe 26 kra- Członek. ZMP He~1ryk LE· 

KOBIECA Icych chłopow, r ,c!mwsl!llk,)w, orgaruzacJe zWIązkowe, będ~.le) ;aw europeJskIch, WEK z narzędz ownl przez ca 
.. . inteligencji pracuj~ce.i, Nasz omawiało sprawę zapewnienia! O godz, 1!. .. 0 zagaił obrady ły II lnvartał bl'. zobow:ązal 

W tego:oczneJ wlOsen!!eJ. ak- front narodowy to uaktywn'.e- Jedności działania klasy rObo-I robotnik b'~rlińsl<iej fabryki się wykonywać normę w 135 
ejl slewłl~J na połach spu!dZ.IClfll nie milionów Polaków.w dzie- . Lniczej i ruchu żwiązke';Jłego ~a~óVJ",k Ku·t Hanisch, prZed-I proc. 
produkCyJnych pow. sanockIego, \e bu,'owy Po13ki silnej, Polski, ,. w walce przeciwko ponowne, sta wiciel J~()mltetu inicjatywy, R' . ż b " .'.; l-ma 
pracować będzie piei"\vsza w lla w której uanować h"dz:~ spra·rf111 uzbrajaniu Niemiec Zacho) który pr::ygotował konferen- . own~. tO o~lą;an~ł d' -
szym woj.ewództwie brygad:! w:edEwość społeczna. '. I dn.ich, o zażegnanie niebezpie Il:je. Jowe p ł Ję a hza OgJ'" ~:;,. a ow 
[- kt i'!< . N' dł . "J"ł d ,! .. ,··t . ~...' przemys OVl'YC W <;u.lezu. 

I a . orzys.e . . '.' II!O ąCZ1.1ą. c.zęsc, sI< U ow.,! ~ze~~· wa nowej wOJny, 1 Po p-zem6wie-niu lianischa " ,..,. 
. Kkrowlllczl~ą brY~3d~ Je~t t b?dowy takle] P?lskl stan~)"\"i! Ullce, i . domy den;-o-kratycz-! doko,n',no wyboru prezydium yv ~~~ązku ze l,bhzaj~cym 
tow. St:fallla JAl\,OSZOW/\, ImerozPTwalny .soJU~Z ze ZWI!):r.- J .. wgo berlIna ozdobJO.no f1a~ l kOllfe:'enCli do k+órego w.'e-, ,'lę S,vlętem Pracy 11.apry wa 
przodownica i;racy. aWiI,nsow8na kiem R;:dzj'crkim, i krajami de'! b~ml i transparentami. Na-; szli Pl"z~ct'stawici~l~ WS7.yst- sz.ereg, l11dyw'du~:lnym zobo-
n~ to stanOWisko z tnL(torZyst" mokracJ l ludo~e.l .. _ ,_ l p""y n.a tr<:msparentach gl c- ! kid< reprezentowanvch kra- i W.ląznn ~ do clekaw~~ch. z 
lo. Przel<i-aczała ona stale nor- Klub pc~e19kl l:Z~R, cal~ ~ s·~ą, ze r0?a'iJliey ni:;nk cey i jÓw.. • ! !lich nalezy zobu:'1:ązanle kle 
mę do 1'10 proc. nasza pa~'tJa - mow: W z:cdwlll zdecydowulll są uczyruc wszy ' ') _ . , l"owcy rzeszowskie] ekspozy· 

Jedna z traktoi"zyslek brygad)' li czeniu po~. Lange - nie hę- stko, aby wspórllie z "lasą 1'0·-1 . ,rC:,?d1U111 Wy~r2_() ze- swe.~ lury PKS, Jaworskiego, który 
tow. Zofia SUJPSKA, podj':l" __. ~ .. __ ~ ________ . ___ .: I?~ br:;~ia. z!onK';. ?eJegacJl! zobowiązał S ę przejechać na 
zobowiązanie: Wy. konać 380 ha ,.,.- .. ~ :' anc~l,,,_eJ R.cne ;~lX a .prze-, swym woz:e 10 .. 000 km ponad 
orki średniej, pracować trzy dni ( l 7 .\'L~.in,czą:-ym konlerenC]l. normę. 
w m-eu na zoszczędzonym pa- l C j/tfJ~;:i!y.śtkim c.zuf(dru'/;om. kore.shon- Z kole:. pOWIta'. konfe,'en- R' ; ż ' b. . 1. 
liwie, przfszkołić dwie czionki- iJ' t' i Clę z rO.mlema illi'gistr2tu ber. OWII,e . Z.l ,~w.ązant!\ . 
nie ZMP 11:1 trak.torzystki i w~.z. denfom rob'otnici-o-ch!oh:J;-tm i {'[ I :i1'lskiccgo burmistrz d.r I maJONe P?dlęh. 'lSlo.D2sze WOJ, 
wać wszystkie t"caktorzystki t' U~S)O - ~;ehwarz. 1 rzs.,.zo~sl('ego , a t.o ~'I:eczy-
POM-ów do podJ~cia analoglcz- .( ()'!. ,t Na propozycję przewodnl- ~ław, I}Sh.OR:'-<IK l W~lenl! 
nych zobowlązall i wspólzawod· !)raCOWru'łom,,"' \...owin. ':Zqt:ego deleg8ći ucJ'waW'! ;~WIE~"(: ,,~!órzy Z~bOWląZat'1 
riictwa. [l ;'.orządek dzienny z.3wierają~ I ~ ,.ę po n ,es~ ;,t3n pl enumera-
K~erownidwo PO,"( w Sanoku żve zy nnLVVC;~ jeszcze wspuliialszycn ,'y jeden punkt: "Jedno:\? ak .,li na \'I S , (l(j ;) do 10 proc, 

I-;o!'iec~.i brygadzie wY7.1l<lc:,ylo I f' L' r ::ji mas prać:\"-.i2cych i ZWiąz--1 Do ogólnej fali Zobowiąznń 
sr:óldzidn!r; produkcyjr.:) Dą- SU/~. ces.ów LU LUa ce o PO/łÓj i plan !J-Ietni ł kÓW. za:yodowych krajów eu- p;'zyłt1Cza,ią s:ę również. ucz' 
hrówkn, i~,k(J rnk~.i,c' ,tak~i p!-a· I :'opelPlcch T)l"zc:ciwko remili-

l 
nlOW e L ceum lIIe r:h1n,cznego 

{'V, nic l\'lID w O1o'0<C wiosen C" orazz.a, syci .i.yczenia .świqteczne :aryza-cji Niemiec". w H01)uzycach. którzy w ra-
n-)ch s:,·\\·:,w 3:c i r.,ó;:ni',;~zych REDAKCJA~ N"st;:;pnie otnymal głos ro-! m~ch ~-m'1jowego czynu Zobo. :1 ?:c, i'lk żniwa om:oly l' s;~"wy. bomik z Esoen, August Ko~ I' \VlClzah s ę zradiofon;zować 
Jesienne. jn. ..' ha.ę maszyn. 

(C1CL1 dalszy na stron.e 2) IJac.) 



str. 2 

Lud Barcelony 
walczy bohatersko 

PARYZ. Jak wynika z 'donie 
Eiel1 pra,y francuskiej, robotni 
cy Barcelony walczą w dal
szym ciągu bohatersko przeci 
wko faszyslow"kiemu reż:mo_ 
wi Franco. ' 

Władze frankistowskie za
mierzają przy pom-ocy naje 
okrutniC'jszych represJi stłum ć 
ruch ludowy i fkollcentrowały 
w tym ce:u w Barcelonie pO$ 
nad 50 lysęcy poliCji i woj
ska.Wszelkie zgromadzenia pu 
bl'czne zos,lały zakazane. Ki
na, tealry i wększe kawiarnie 
są zamknięte. Uzbrojone od 
działy poli!;ji i wojska patro
lują w dzień i w nocy główne 
ulice miasta. 

Naród h"szpański - pisze 
"l'Human:te" - dowodzi swą 
bohrrter:ką postawą, Że sprze
ciw'a się stanowczo zbrodnie 
czym planom podżegaczy wo
jennych. 

W wspaniałej jednOŚCi mas pracująCYCh 
rozwija się ruch strajkowy we Francji 

P ARYZ. Ruch' slrajikowy we 
c'ągu na sile. 

Już 8 dzień trwa stPajk pra 
cowników kolei podz'emnej i 
autobusów paryskich, Kom'· 
let s:rajkowy zapowiedzia~ wal 
kę aż do zwycięslwa. 

Pracownicy gazown[ i eleK 
trowni w Paryżu a także w 
Llonie, Dijon, Bordeaux, He'ms 
i Algerze strajkują w dalczym 
ciągu, Mimo tzw. "nakazów re 
kwizycj'.", czyli rządowych de 
krc,tów nakazujących powrót 
do pracy pod groźbą kar sądo 
wy ch i m'mo prób rozbicia je 
dności strajkujących przez 
zdrad z i eok i ch przywódców 
chrześcijańskich zw'ązków za 

wodowych i prawicowej orga 
nizaCj i "F orce Ouvriere" ruch 
slrajkowy rozszerza ~:ę. 

NajwiękS7.e rozm iary przy
brał ruch slrajkowy wśród ko 
lej'arzy. Seć kOl'ejowa jest spa 
ra!iźowana w całej Francji. 

Do strajkujących już koleja 
rzy Paryża, Marsylij, Liontl, D' 
jon, Hawru i Tuluzy, przyłączy 
li się w piątek k{)lejarze Gree 
nob:e, Dunkierki, la Rochel
le, Prepignan, Pau i kilku in
nych mia,t. 

Do akcji slrajkowej' przyłą
czają się równieigórn;cy i 
metnlowcy. 

ków umyslowych, domaga się 
15 procentowej> p,)dwyżki i ru 
chomej skali płac d:a wszysl
k:ch kategorii pracowników. 

Kierownictwo Powszechnej 
Konfederacji' Prac~' (CGT) o' 
głOSiło odezwę, w której wzy
Wlt wszyslkich ro,bo,trtików 
trancm'kich dó walki o 15 pro 
cent-ową podwyżkę płac. 

.. Gn:ew klasy r-obotn czej wy
buchł w całym kraju - slw',er 
dza odezwa ,- klasa robotni
cza ma dość nędzy. Jest ona 
<;lostatecznie silna, by móc wy 
waIczyćswe ,słuszne żądania. 
Niech żyje jedność wfzystkich 
pracujących !" .. • • 

PARYZ. Biuro Polilyczne KC 

__ t~ ______ _ 

W zakładach budowy samo
chodów Renault odbył s'ę wieI 
ki w:ec, na którym uchwalono 
rezolucję, prole~,'tu.iącą przeci 
wko "umowie" zav;artej przez 
przywódców I'(~złamoWych 
związków zawodowych 'poza 
plecami Pow .. ,'z:echnej' Konfede 
racji Pracy (CGT). Umowa ,ta 
przeWiduje zaledwie 7 procen 
tową podwyżkę pbc dla meta_ 
lowców, podczas gdy CGT, je 
dnocząca przeszło 70 proc: fran 
cuskich l",oboln:kówi pracowni 

Francusk'ej Partii Komunisty 
cznej ogłosiło odezwę, w któ
rej prze~ła braterskie p02dro 
wienia wszyslkim slrajkują
cym roboiIiikom, walczącym o 
swe słllSzne żądania i wyraża 
przekonan'e, że wspólna wal
ka wszystk'ch ludz: pracy zmu 
fi rząd do liczenia się z wolą 
narodl,l i zada cios po:ilyce nę 
dzy, wynikającej z przygol{)
wań do wojny, które prowadzi 
rząd na rozkaz imperialistów 
am.erykańskich. 

Palacze prze myskiej ele~drov/n~ 
współzawodniczq o oszczędność węgla 

Zobowiązanie podjęte na a
pel załogi "Szombierek" po
buaziło do ożywionego współ
zawodnictwa palaczy prze
myskiej ) eiektrowhi. Poszcze
gólne ,zmiany, w ramach dłu
gofalowego współzawodnic
twa, podjęły konkretne zo
bowiązania o oszczędność .wę
gla. 1>0 dnia 20 bm. prowa
dziła l zmiana przodownika 
pracy palacza Waśki, który 
wrnz z pomocnikiem Błasz
czyl<iem i Knyszem, OSiągnęli 
3 proc, oszczędności węgla. 

Od dnia 20' bm, na czoło wy 
sw' ;iq f II zmiana w skła
dzie Zctb,Bobko i Bachow~ki, 
oszczędzając ponad 3,4 proc. 
węgla, 

Zobowiązaniami objęte jest 
również wprow8.dzanie mi.ału 
w miejsce w .gla wysokoga
Lunkowego. Od chwili podję 
cia apelu "Szombierek", ,w 
elekb'owni przemyskie,i nita:.. 
lem zastąpiono już 75 proc, 
zu?;ywa:neg{) węgla. 
nównież i w d:dedzinie bie-

,iących remontów zobowią-

zanie jest realizowane, w wy-' 
niku czego czas bieżących na
praw skrócony został o 8 pro-
cent. (ew). 

* W cegielni Zółków odbyła 
się narada produkcyjna, na 
której załoga podjęła szereg 
konkretnych zobowiązań, ma
jących na celu przedtermino
we wykonanie' drugiego roku 
planu 6-letniego. Spośród li
cznych zobowiązań - wiele 

Delegaci zachodni otwarcie dążą 
do wyścigu zbro;eńi remilitaryzacji Trizonii 

dotyczy walki o oszczędność MOSKWA. Agencja T ASS 
Fęgla. ,Tak więc M (irian , w korespondencji z Paryża po 
Wiatr, pracownik warsztatu ko daje przebieg śro<lowego po
wulskiego zobowiązał się do siedzenia zastępców minl
uzyskiwania jak największych strów spraw zagranicznych, 
oszczędności w zużyciu kok- na którym przewodniczył de
su. Palacz piecowy Broni- legat Związlm Hadzieckiego 

Gromyko. ' 
sław Czyżowicz wezwał do 
współzawodnictwa o oszczęd- Jak już donosiliśmy, ......: pi
ue zużycie węgla i jakość wy sze korespondent Agencji 
pału wszystkićh palaczy żół- TASS - delegacja radziecka, 
kOWskiefcegielni, rzucając r6 dążąc do ułatwienia, osiągnię
wnocze§;nie wezwanie obsłu- cia porozumienia, wniosła 
dze pieców z cegielni Biecz. na posiedzeniu wtorkowym 

pewne zmiany do iunktu po-

d wuznacz.nych sformułowal'i, 
które w razie ich przyjęcia 
rozwiązałyby ręce trzem mo
carstwom umożliwiając im 
dalsze prowadzenie wyścigu 
zbrojell i dalszą remilitaryza
cję Niemiec. 

Po przemówieniu delegata 
radzieck:ego posiedzenie zam· 
kn:ęto. Naslępne posiedze
nie odbędzie się w piątek, 23 
bm, 

IJmowa' J. Dłuski· rządku dziennego, dotyczą-
koresp. N. Rl. cego redukcji sił zbrojnych O wymianie towarowej 

, czterech mocarstw. ..! 'p I k B ł -

K' . b··· =ł Na posiedzeniu śrOdowymmlQuZY O $ ą a u ganą 
azde z.o oWlązame, ~azdy nasz. wys~, ak I ~~~~~!Ł"z~~~~~~nic~.r~~h Ok~~= I ro~!:ńSZht~t~w~~ p;:~:~ 

Przekresla nlal1Y podzegaczy wo~ennych 1111 Jas~o ! wyrazme swego i wad~onych w du~hu przYJazne) 
lf' ; stanOWiska wqbec nowych pro' współpracy podpisano w War' 

. ," . pozycji radzieckich. I sza wie w dniu 23 marca br. 
(Ciąg dal-sz,!/ ze sw. l·sze;) ~:~~)owym -~razałł' my Delegat amerykański twier- umowę o wymIanie towarowe'] 
Niezwykle gorąco witają tłu sa l ucz~c,a c~łe.l załogi. ,dził m, in., że przyjęcie pro- w roku 1951 mię:'zy Polską a 

mnie zebrani robotnicy dek:a- Zebrall,e -otWiera p~zew-odnl pozycji. radzieckich oznaczało-· Ludową. Republ kI). Bułgarii. 
rację załogi obsługi" ruchu, czący ~a~y zakładow~J ob, ~a I by w istocie rzeczy zawarcie Przedmiotem wymiany towa, 
które składa Wincenty Malik, 7.l:r. MO~l.-on o l ,maJa, o wi~l przez cztery mocarstwa jak,ie$ rowej w eksporclez Polski do 

W szeregach frontu walki k,m ŚWięCie ludz~ pracy, kto' goś "tymczasowego porozumie Bułgarii będą: wyroby walco' 
rzy w szeregach swalowego (> nia". wane, tabor kolejowy. wyroby 

o zwycięską .realizację plan:.t bozu pokoju walczą o naj wyż- , . ' przemysłu metalowego,che. 
B-letniego staje personel te,· sze dobro ludzk:lści, o leps:~Ę) G,ro~yk<J oswiadczył, ze roz micznego i włókienn'czego i 
chnicz.ny zakładu. Inżynier jutro ,dla w"l~stkich c:en:}ężo wazama, na teI?a~ ::tym,7zaso= I inne artykuły _ w eksporcie 
Tadeusz Roller stwierdza: - nych 1 wyzyskIwanych. Wsród wego pOr?ZUmiem,:" stano zaś z Bułgar'i do Polski _ ru. 
"Włączamy się w nurt zobo- zebranych zrywajc1 się okrzyki WJą wytwor fa~tazJi pana ,~es· dy metali kolorowych. tytoli, 
wiązarl l-ma:iowych - skró$ nil cześć ruchu pokoju. Tyslą- supa; tak ~amo Ja~ J,ego twwr- tłuszcze techni<:zne. skóry OWo 
cimy tenniny opracowania do ce gło,ów skanduj'e imię uko' d:-,erlle, . ze ,prZYJęcie propozy cze. ryż, winogrona i inne, 
kumentacji warsztatowej, chanego' wodza ludzL pracy, eJI, radZleckic~, : oz.nacz~~oby 
przyspieszymy opracowanie te chorążegopok-oj II _ Józef" rze~omo POwzlęc:e ,decYZJ! co 
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HLASA ROBOTNICZA 

jednof!:&Y się 
W WALCE O POKÓJ 

(Korespondencja własna AR z Niemiec) 

E uropejslw konferencja robotnicza przeciwko remilih
ryzacji. l.:tćra rozpoczęła obrady w Berlinie, zwołana 

zcsfalrlw ch'iJl.'ili, kiedy na horyzoncie Niemiec zebrały SIę 
nowe chmur!} niepokoju, Parafowanie planu SchurWll1,a 
oraz pr'.Jtestacyjne strajki robotników w Trizonli, przeciw
ko gbrlowym placom i z dnia nadziet'z wzrastającym ce 
nom artykuiów pierwszej potrzeby, potęgują znaczenie 
pierwszej konferencji robotf1iczej, na której delegaci Ze 
wszysikich niemal krajów Europy (przybył rówmeż riele
gat strajkujących robo/niM w z Barcelony) pragną Wy 
kazać. że "ie dopuszczą do remilitaryzacji Zachodnich Nlu, 
miec, a tym samym do planowanej amerykańskiej agresji, 

Co się stalo w Zacho:lnich Niemczech w ciągu osiatmch 
18 godzin? Ze wszystkich stron Trizonii nadchodzą wiadr>
mości ci (f.'ielf?iCh strajkach robotniczych. 80 tysięcy robo!· 
nUłów z Norymbergii, a więc wszyscy zatrudnieni w tym 
mieście, bez wzglrdu na polityczne zapatrywania, przy
stąpili do powszechnef!o straiku przeciwko głodowei pc> 
Wyce rzrrdu w Bonn i coraz to WJWI/m obciążeniom, ktt5re 
sa wlJl1iki!!m woiennr/ch planów kliki Adpnauera. Cala No· 
rymberf!a tonf!ła w 'poWo'odzi transparentów. a na olbrzy
mim tf,'ir>cu rnl:>otl1i~l1, doma,rra/ąc sif!usfooienia Adel"i'!ue
fa, walali: ,.Nie ckremri umiem" 7a Adpnrwem"", "Chce. 
my ch/pba zamirl~t armat". W Wuppertalu 10 tys. pra. 
cewników mielskich o,f!losUo straik, [!d/f nadeszła wiado. 
m()~r, że mwristm! odm67mU, vodwrrżki ,f!lodow1lch plac. 
W' Bremie zas/raikoWo'nlo 6,fjf)n robotl"ików. In tys, - w 
Furth, 25 l.IIs, robotnik0w protestowało na wiecu 10) Lurl
w(!!slzf1..len przeciwko drrj';'(I'7I1i" cfz/"/:If1.. i cukru, a robot/1lcr/ 
w Hamburt!u zaoowif'dzieli, że idl ! nie otrz/Jma/a doda:
kI/ droż!lźniane,fro, roi.pocznq.straik powszechm/,' 

Robotnicy Zagłębia Ruhry protestl{i,ą przeciwko dro
żyźnie, bo zagraża im widmo glodu, n WeU der Arbeit" or
gan zachodnich związków zawodowych, opisuje wstrzą
sającą rozmowę na u czyciell?i z uczennicą. 

.. Proszę pani - powiedziała do niej uczennica, - - Dzi{ 
rano nai/1dlam sie tllle chleba, Ue chdałam, Od wczoraJ 
ojciec mói poszelU i-ebrać po domach", 

"Ten ojciec -- dodaje pismo ,- n.iestety, nie jest dz;ś 
wi/;atkiem .. , 

Parafowanie planu Schumana, który stwarza w sercu Eu· 
rop!! monstrualny kartel przymusowy, po,,!yśla;ly wWa· 
sZI{n(Jtonie, a zrorlzonlf w Pary,źrl. wIJwołato wsrńd robot· 
nikó/v Zac!FJdnich Niemiec zrozumiałe zanieooko;enie, 
"Opinia oub'iczna Europy -pisze nawet wieikoor,zemy· 
s(owa "Deufsche ZeitVn.,g" ze Stuttgartu - bedzie mu
siala dobrze przetrzeć OCZ/l, gdy ujrzy cafą siłę i moc 
tego monstrualnego kartelu", 

ieśli przyirzym/l sle dok/adniej całei .konstmkcii or
ganizacji stil/owej, Schunyma, to f!.rozumlemu, czym ten 
plan, fest dla qmerplwńskiclz podoalaczu ś'(gJiat,a" 

Wr.;drrie on cilią fZosoodarkf! Europy zaclwdmer w ręce 
imperialictów( Pozwąla nr! kszlaUowanie, życiagosp.od,r
czego,spoleczner10 i, P?!it1/cz:ref[O u: przystosowanIU do 
interesów amerykariskich impPrialistow, 

AmerykarJscy imperialiści mogą np, za pośrednictwem 
zarządu organizacji stalowo:w['gloW?ej, .~am'yk~;ąc d:st<l
wę wegla czy stali. wywołac w Trtzonll w.telkt~ bezl rJbo
cie, aby zmusić bezrob?tnpch do naJemne! c sluzb!! w a:,
mii naieźdźczej. Mogq zamknąć wszystkie labrykI belg'J' 
skie. włoskie czy francuskie pod nozorem ich. malej ref'..
!olQ'ności l znów poprzez wielkie bezrobocte ustlowr:tć 
zapedzić [l/dnoU do armii atlantyckiej. . . '. , _ 

Sygnatariusze planu Sclrumana w,lfda!1 .m~odzlez sW,lI,ch 
hraj6w na (Uf) pod;,ermczy wojennych, ustłuracych ,remlli
taryzacię Zncho1n'ch Niemiec narzucić nie t/llk? NIemmm 
ale { innym zainteresowanym w tym problemIe narodom 
Europy. \ 

W tahicf1 to właśnie okolicznościach, zebrali się przej
stawiciele klasy rnb?tniczej Europy. Klasa robotnicza Eu
repy, prz'Jdujqca klasa narodó11!' wi~zi. d?kla~nie ~łebez
pieczelistwq gro.tące ze strony Impertaltslow, Ich hltlerorE 
skich kompUnów i agenturowych rzadów w krajach. ka
pitalis/"cznych. Widzi, że narody. które nie chra. fu!ro 
umierać w int(!(esie ,mar;rnatow starowych l ban!uerow. 
mus;w iI/i! dzisiaj stanąć do walki przecr.wko remilitaryc 

zacjiTrizonii. Marian Podkowiński 

chnologii formowania i odle- Slalina. do istoty zapd,men wysu~a-
wilnia CZ(~Cl maszyn, przy- Na trybunę kol'ejilO wstępu- nych przez ZWlą7.ek Radzlec
spi.eszymy terminy opraeowa$ ją dziesiątki ludzi _ praco,,,, ki. 
~ia . ra~wYCh planów produ- ników fabrykl. Padają coraz to_ Potępiamy politykę 3-ch 

cY.Jnyc . nowe ZObowl'ązaul'a, Zgłasza,'Ią "d d 

Europejska klasa rob'otnicza 
będzie broniła pokoju z największą energią 

Długą listę zobowiązań ia- mocarstw zmIerzaJącą o o -
mykają wstępując kOlejno na je przodownicy pracy, racjoua rodze."lia militaryzmu nie- (Ciąg rlalszJI ze sw. l.szej) Zachodnich jest w pełnym bie tywa zwołania europejskiej 
trybunę fOlmierze, tokarze, TO lizat-orzy, roboln:cy. technicy, mieckiego l ich politykę wyś- gu. Przemysł zbrojeni<JWY pro konferencji robotniczej prze-

,'botnicy poszczególnych wy- i inżYI!i,er-oI'Cje, czło!1kow:e parj ,cigu zbrojeń, niezależnie od nleczny, który wygłosił głó- dukuje całą parą. Zbro<lnia- ciwko remilitaryzacji Nie-
dż.iałów i ucznio'wie szkół lii i bezpartyjni, mę-.i;czy7.nii I tego, jak mają być sformu- wny referat na konferencji. rze wojenni organizują armię miec - przyjęta została z en-
przemysłowych, kobiety. Ilowane punkty porządku dzien W J:'ef.:!1'acie swym AugUst, niemiecką. tuzjazmem. ~ * GłQbok:e wrażenie ,v.~warła I neg~ - ~wi~dczył .Gromyko, Konieczny stwierdził: Adenauer nie ukrywa swych Z kolei mówca złożył h<Jłd 

na zebrallych WT),)w]cd;~ prz,,' R7,r~d radZIeckI potępIa stanow Robotnicy niemieccy na robotnikom FrancJ'i, Włoch i 
\ " .1 l" 22 b ) l ł d' l" 'I' I l't k ,., t 'prowokacYJ'nych zamiarów. t • wllo U m. 7"a"oga za., i " 'J\vmc'y pracy Hysty~y ,\~)- I cw te: po l y ę, pomewaz .les w1asnej skórze odczuli niszczy Innych k jów kapitalistycz-

dón s,tanwlHvwiekich pn'dJęła chalsk'ej, l' ODa sprzeczna z inter(esami po deJskie skutki wojen. Ho- Dnia 9 marca oświadczył on nych, któ zy prowadząc walkę 
czyn l-m:1j'i.wy.';e.tttj foboini_ ,,i3'vi 31.'wa 1'~lld:" Polwju \w,iu w ,Europie i nie tylkO w IJotnicy' są pierwszymi ofia- w Bonn,' że domaga się za sto- o byt, 'walczą J'ednocześnie O 
k · ' • d "1 b d I ' " k . so"'ania "międzynarod,owych o,,· l z eS'lą~.i ryga proc wskazała !lam dJ.'(,g< d" zwyei:; > Europie l stanoWI Jas rawe rami wojen. Na nich spada " pokój. Ze szczególnym wzru 
.1 k . h l ł d' d ł d" l' '1 ł' , " , środków bezpieczeństwa" wo-uu ey.FllYo za. {a ow o ąezy siwa nil lnl.l~ETU' ,Izmem i Si pogwa ceme porozumiema "łówny cięża,r przygotowan szeniem re,ferent wspomniał 
1y • d 'd l' t'" \'I l' ' KC' d k' od' i d " , . bec NiemieckieJ' Republ,iki De swe In YWl ua Ile l ZCS1)U- ,Hm Wf)]'i,'Y' " ';enum", na I P:)C;: ams i~gO. !10sn e ,e- wojennych. Podczas drugl<~J o masowym wystąpieniu ro-
łewe zobowiązani!! d<l. ZHb(}vri~ 5Zej P0rl11 w,'~,w2alo nam ]Hl: I' mlhtary-,taf;JI Niemiec. wojny światowej lotnictwo a- mokratycznej, czyli okupa- botników Barcelony _ w k::-a 
sania ogólnego cale.} za/cgi. pcwillldmy walczyć () pokój Oponujemy przeciwko IPró- rnerykańskie i angielskie z.ni- cji NRD przez wojska amer~- ju, w którym faszyzm panuje 
Z . l d . ' . . J" d l 6 1 l kańskie. Stąd wniosek, ~e wJę LSZo..llą wy aJJWscJą pru· re ,H' cZUJąc, za ar: ia P,' anu, . el bom zatopienia w powodzi szczylo dzielnice robotnicze w również 'IN Niemczech chce Się od 1938 roku. 
łI7. wzmoż,J1Ją walką e olm'ż- n lego, Knele WDOWiązalliC, ka ' niemieckich mia;;tach przemy- Stwierdzając', że europej-.. . , -----.--.,.-- podJ'ąć działania według wzo .. ę koszlow własnych !)N)Uutt· żdy nasz wysiłek prze'kresla ' ;iłowych,podczas gdy oszczę ska konferencja robotnicza 
cji, systematyczną pracą nad pl~my podżegaczy wojennycI:, l Zaciekłe walkidzało ono wielkie niemieckie tu koreańskiego.. przeciwko remilitaryzacji 
uJc1)ó;keniem' teehn,jC'Lllych VfO przyśp:esza reallzar:J't: zadan l ~akłady zbrojeniowe, Mówca wylicza fabryki i za winna przyczynić się do wy-
(',('SÓw lliTOnu,kcji, ril!:H.\nJcy,te naszego w'elkiego planu", W Korei Interesy monopoli amery- kłady przemysłowe, produku- mi,my doświadczeń i do sko-
cbnicy i jnżyuel'(lwie Stara- Na trybuJlę wchcdzi witany \ ' "ańskich w' najważniejszych jące w Niemczech Zachodnich ordynowania wysiłków na 
chow'c chcą uczcić wlell.ie g-orącymi o};:la,kami czo!owy PE,RIN. DclW6Jzlwo nacze~- dziedzinach 'życia goppodarcze sprzęt wojskowy. Remilit.a- rzecz pokoju, mówca podkre 
święto jednGśei i s<.:Hdarn,o,ści przodownik praey zakładów ne korearlsk'ej al'mi i, lud()w<,~j go splotły się z interesami ryzacja·- stwierdza dalej Au- śla, że gdy chodzi o wykona
wVLy~lkich ludzi p:r:t~y walczą ob, Wacław Sajur. Odczyluje w komullJ';ecie z dniu 23 mar I monopoli niemieckich. Obec- gust Konieczny - powoduje nie zadań wytyczonych przez 
cych o P'()o!,ój i PDS":p. on teksl zobowiązania załogi ea ogioszonym w Phen'anie do 'lie tworzy się monstrualny su dra~tycz,ne obniżenie. stop~' konferencję, żaden robotnik 

,22 marca br. był dla za,lngi sIHracil;)'wcklch zak~;:!sI6w, nosJ, że na w:J.cyslkich frontacJ: perkombinat w ramach t. zw ŻyCiOWe] mas pracuJkia~; ni~?31e?,nie. o? pr,~nale'nofci 
Stal'ac:how c wld'!: m dniem, Z enlUZjanllem \<,sl'od burzy wOJ.1ka lud'owe wrilZ z. ochotni pl'lnu Schumana, przy pomo- Adenauer zarr::vka za ~wlązkowe, me moze pozostać 

l'm;eszcziJue nnd wa:rsżtaiami I oklasków prncowlljcy skandu ezymj oddziabm' chińskim; cy którego Amerykaniechćą ,przemysłu pokOJowego. bierny. Wśród burzliwej o-
pracy transparenly: ,,~~H~Z<l ':'.l ją: Sta-Ln. Bic .. -n,ll. Po~!,,~,q k.onlynuowały ,:acie~le :walk', przygoto:-:rać przemysłową ba . Ludność Niemiec zac~od- Wilcji ~ów.ca wzniósł ok.rzyk 
le,' walkI w szel'(,!nm troncle I H, l:zbr;:m ewa zwycjęska PI,~sn \ ~a ',crmtralnym, trenc,le n :eprzy lęag:eS.l 1." . I !1,' ich, a zwłaszcza. masy pr"c~-I r;a cześc ,.mWrlc:yn.AT,odowel so
narodowym o pokój i, plan Be,l mp;c!zynarodowegd pl'Olęlana-! Jat;el pop~ł znac2'łle straty, Nas,ęp';-Ie mowc~pod~reś!ił, J~ce - ~.ą przecnvko . r~~l- hdarno~~l, .robotmkow w wal-
lelni dokumentujemy czynem tu. w ludZIach l .rprzęc_e. ze remilitaryzacJa NIemIec litaryzacJl.' I dlatego mlcJa- ce opokoJ. 



str. 3 

Front narodowy -wczoraJ- i dzlś'spół~zie~cza w.leś sa~ocka 
pode,~muje wspoł:zawo,dnDcłwo 
w w~@sennyllt1h pracach siewnych Znaczenie VI Plenum na tym Wezwanie VI Plenum KC .~ZPi\ do umocnienia RODU, KIERUJ~CĄ Sl:r-.. ~" . 

właśn e polega, że uczyniło ono i ugruntowa,nia fronliJ.l narodowe.;;·o nie pad~o na gl'unt (Bierut). 
Uldość tym coraz silniej p-rzez nieprzyg",towany. Cały na.sz rlo'ychczasowy rozwoJ, Wszystkie te fakty ohe~li. , Sporza!1zanie bila.nsów i porlział UQc!1od()w W spółdzie.l-
:nas wszysbkich odczuwanym 'l>ozczególnle od 1944 ).'Oku przygotował i przeorał grunt ty charaktel' hasła i'rontu na ulach ·prodUKCyjnych. a w nastęJ)stwie wyplata na ogół 
Potrzćbo'm l" wytyczyło zasady dla te"'o dńnl"os!'ego ';'cz,ranl·a,. Razwo"J' naszc_.<Yo z' yel'a, l' ~'odowego, W'ySUIJ1 iętego prze;; " tat·o opra 

c .. v .,.. • .. dużych zarobków spółd"~ic.Jc.Qm, wrcszcle os ni .-
;. prograin dz:a.la,nia, odpow!a. rozwój sył,uacjl w świecie, w ' którym żyjemy. z coi'az VI .Plenum KC pzpr!. lrnpe- ('~wywanie roc1,nych planów finansowo . gosp{ldan'.:ych, 
dające nowym n a'SZym lllozh· większą siłąwska:tywaJ możliwość i kQllieczność llrzej- .\ ~'iaj i r,m an:ery"k<l~5ki Jl\o,bili zu· um3Cniło orgar.izacyjniespóldzie!nie produkvy,inc i przy-
"'''~s'NJ' ń;'l 'nal'odowym i ,zara· s'C:I'a do Dow"ch, sze-zych l' bog".'.'. ,~zycll s'rod.k·o'w w na·.- " :Ie w,;;z y;stkle swoJe siły do !lO· . . .., I' o al a 
'TV v~. ".", ,. " .. czyniło się do aktywlZ2.CJI ich CZAon (GW w vrzcpr w l' z -
zem przystosowane ja,knajle. szej pracy i walce, lwnieczność eoraz bardziej wzmo- I ' wej ag-resji, ·spisek amel'ykań· niu przygotowań do wIosennej akcji siewnej, 
p iej do za-dań wy'!li-kaJl!cych z żonej pracy nad akiywizowaniemi jednoczeniem wszy S~O ' hit.l. e,rowski u:g:raża w,;zy~t 
ikomplikującej się coraz bar' stk.ich elementów paJtribtycmych w walce Q podniesie- hm zdooyczom narodu poJskl~ Oto·w spółdzielni pl'OdU-1 załn·aknie. Spółd z i elnie pro-

,dziej syt.uacji mięuz?,nal'odo . . nie sił ojczyv..ny i sil pO.ko.łu. ' go \ godzi 'v na'sz byt i \y nie · kcyjnej w .Ko&tarowcach po- i dukc.vjne s:~· należycie Z<i-

wej. Tym programem Jest wła· _ podległ(fŚć. Przekształc!\j4cy , siadającej 428 ha ziemi orneJ opatrzone i c7.cb\j'l tylko na 
śnie idea irontunarodo",:,e?,o runkach .n:ektóre viaI'stwy ka· 'ką, jaduą z naczelnych! _ ;się w. naród socj'lhtyC'zny na· i 125 członków d;,iówka ob- pogodę, by przystąpić do sic-
walki v pokój i plan szeSCIO· pitaUs,tów, zwiaszcza wiej5kich jC'.St p.rzygotoW'3lI\ie Iv naj- ,'ód 'Pols'~i odpowiada " na to ~'achunkowa wYr:lOs~a 17,;4 ,zł wÓw. 
letni. pociągmąć za sobą,. a niektóre ~rót&zym czasie milionów no w·z.możemem wałki z l'mperia· 1 tacy .. członk.oWle, Jak ,I, a'l. e~ SIEW ZBÓŻ 

I UPRJ\\IVY 
SPECJALNE 

Txeić i znaczenie frontu na· warstwy burżuazji neutr.aJillo , wre.h. l:'obotruków WYkWalifi 'llistYCZnYlHi organizatorami woj. ChydzH<, Mikołaj. ;\fasla,ny l 

rodowego, o który wal.czy:n! wać. kowanych i'setek tysięey n\}. ny, spotęgowa.niem zwarto:ści! Tadeusz Ko.mlrackl,.. ~torym 
~becllie, ó!:roz.umiemy naJlepiej, Front ,narodowy 'st.awiał 80' wych '(I1jteligentów dla 'czeka' ro<botmjlków, chł~pówpracują' I w:ydawało SIę, ze WI ,;ce,l zaro-, 
jeśli porównamy go ,z frontem bie wówczaszlI oo!: n 'epodle· ją.eych już i budujących się I eych, inteli-geneji i dr()bno'l blą prz:>: robotach. ~~·Ogowyc.h 
narodowym, twol'ZOnym . przez głość i w-ładzę lu.dową. ZadalI wciąż nowych narodowyeh I m:eszcz ańst-wa. i za~strzen;em czy W (JS, ,,?o.wroCIl;. obe~l1Ie Spóldzielcy wszt:dz[e będą' 
PolskąParti'ę RobotnLC,;!:ą w bez,pośredn io -3ocjalistycznyeh W'trs2ita.tów twórczej PT:l.cy . l w,aJki . k~a~.owe.iz 'kułakan~i --! do ~p6łdZH"t~1 !. WZlę_[. czynny 3iali i sadzili ' okopowe w i10-
okres ie walki z lliku'Pant,em~l' :nie <stawiał so,bje, chociaż klasa życie ,pOIkazało, a kt&żjest wr~·g-,~tni ~laszego budo'":,n:~twa. ~;dzlał w przy"otowanlach do se1 odpowiedni,"j do obsza -
tlerowsklm. Porówname tO, robotnicza wyraźnie wS1kazy· SUl'OwszYlln i bardzIej sprawie' , 50cJahstycznego, . a plZ C4 to ') ~.eW).l. , ru przewidZianego pod upr,,;-: 

. które wydobędzi-e wszys.t.ko to, wała. że jej celem :i jej misją dliwv,~l sęd:i.ią ni'.ż prP"kt','ka, że i ~.a.mo - wrogamI naszego na· . PLANO. WA._ N I E wy wiosenne, który \vah a Siej' 
t b c ' "- . .l • " . , . J I..J _ w granicach od 250 ha do 8t co jest ,wspólne sy uacp o e' historyczną jest Z'uUtlOW<lnle :volnosc ; r%k\~'lt. gos.pod:xrc zy JO<lll., .. '., JEST POOS rAWĄ ~ 

nej i sytuacji sprzed bll;~ ~at, socjalizmu w Polsce. l kulturalny meSle naTQ<lo wl .: Front ruJ.:rodowy. na.l()rtu I ' . ha. PanaMo dają oni swój 
ukaże ZUiI'azem i całą roznlcę, Od tego czasu minęło szereg :PC?'lski~u. jooy:nie . :bud~,\',nic"1 1):ze){S])~~ł~aJą~ego &I~ w n~:.1 Prz.y planmv,~m,~ . całokszta~ wklad do palistwllwego 
"""Il1mJ'lwa,. z wielkiego skoku lat. N:uód polski. dz.i.ę ki pom. o' nvo sO~Jahstvczne Jedvnle "o . rod socJa.li",t.yeZiIl~ nie obeJ ,tu prac w 6Po,d~.,elma~h w 
"J . - k T>Il'zez Z· k R d k ' , - ~ I ".. . . ,._. . I b . ". 'e'o 1 błędow Np planu l)rodul{~Y.Tnego w naprzód, dD· on/mego. ,"'- , CY 'Wlą.Z:U a, ZleC lego O<S ,ąg cjalizm. Wszystko to co JJ.al'Ód m. uł.e ,J .. 'Ul' ; nie moze o,uc,JID.o', .r. n.le t.\~I~m ,c " . .. .: ! ro:!nicłwie, koritraktującc 
n.as-z naród, 'w ciągu mliTllonych 'nął zwyelęstwo w walce, ktorą pOlSKi stwoTzv,ł w ciagu ostat. wac zwdiltyeh elementow ka'! w mektory,:h przev.:l~zlano ~a ros'll','D~' n.-ń.mys'. owe. u, 

, Z'" b" . ., " h' · hod' d' d'ó k dmlnl.S·ITac:n- J p'L'" l .. 7 lat. toozył wowcza·s. ,-U0<:l1 mepo' ni.ch lat "tworzone ze'star;:; w I pntah.,!iyc,znye. me we 'Xi uzo . m we. a . . • . . Czerteiu ukontra,ktOwa.no 
Najwa>Żniejs.z,; cechą wspól· dległość, zbudował władzę lu · procesie przekształcania sie zn1mi w żadne układy. Na- nych w stosunku do pOlO- l 17 ha owsa, 8 ha. jP,ezmie-
n30bcenego frontu n.a.rooGwe dową, będąq formą d~ktatury narodu naszego w na.ród socja: 1'00 stanowią bowiem roootni wyc~, ale prz~ pomocy agr~- I nla,'4. ha pszenicy, a w Ju-
!!:o- I frontu narodowego z o· proletariatu i :p<l'zystą-plł do 1'a: listyczny tzn. w naród bpdu . ey, chłop! pra.enjący. inteli, l?-0mow POM l PS~ ud~ło s'I(:: 1 rowc~~ll oprócz wym!enio-
~ •. t m d kal' b " .'. . . . . . . d bu' '_ Je na czas zauwazyć l usu- ,~ !(re8u walki l' (lIAllpan. e y neJ prze u,,:,ow;Y: . swej Jacy socJahstyczną ekononnkęgen.cla I [I) rumeszc.zan . . . - . '. nych zbóż jesz-cze 2 ha lnu 

. ._. to, ze fr-·t b kt Y " -l~~owel ~eJ eko . - . J' k ,.ł- o • nie ga·~tka opl"er~ n"ć a p6zme] roczny pla~ hitlerowskim J"""" ""~. s ru' ur ",' ~ . ' " ..... , . I SOCJ3 Istyczną stru' turę spo· ~·~W , - ' • "I~,;" - , ..... , .. , _ na włókno, 2 ha .ziemnia-
narodowy w czasie oknpa~11 nomiki 'i /Swego' układu 'Psy' łecz-ną walczący o zlikw{]owa ' jących Się przemIanom SPO-\ fm.,ansowC'l - goopodalczy za ków, w Sa.noczkn 2 ha lnu, 
t.n.'or7r~y h"ł pod k.'erowmc· chicznego. , . kI'· . eł " d " łeemym kułaków s-peklllan· twIerdzono na walnym zgro- '2 h~ burak:'w cnkrn.'~ych, .. _v.. , la d 'file I a'~. lO SW!! p ną Je nosc , "' " ' .. ' b madzeniu członl-::ów. _ ~ " ~n 
twem klasy l'ohotnlczej ł, o· Polslka była. . ał~ r:r.~ z.o mOf<!o1no ''PolLt~"{'zną. Połska tO"l r<mnych rozbltkow ur- 5 ha traw na..<;iennych (t y-
ohecny fro'l'.t narooO'lVY roili''' nym ~r~e7; klłpttali.stow,1 ob· kl~sB robotnieza, którejm :sją iilwzyjnych. których. d:al~y I' Po tej 'WStępnej czynności, motka.. rajg1l'.a.s, )costrzewa 
ni.eż tW1>rzony jest pod. ki~ ~zanukow •. stała ~I!ę, za~ kra.-hi" tOl'Ycz,ną jest. właśnie zbu.-do . ,rozWój n:'szego źYCł& spo· ale Pod. stawowej i. nieu:nier'- Jakowa). 
Townt<;twem kłusy rohGtm· J~m bez obszamHUI'W l bez wanie socjalizmu w Polsce, łeezne~o 1 ru-.sza da~zll 111'8.;1- niej ważne) dla podJęcla l.pr~e . W Jurcywcacb poważne 
czej. ka.p·talistów wielkich i Śl'e· stała. s'ę ws1rutek tY'Ch. ,prze.' ka .POliłYC~a. tlSllwac będZIe l prowadzema. przy~otowan s~e miejsce w przygotowaniach 

JCSlt to fakt zasadni:c~ej dnieh, krajem rzącUonYID mian !kierownikiem ż:l"ciana· .coraz ba,rda..teJ na. boc~ne to- wnych, przystąpIOno do gTO wiosennych siewów zajął 
wa,gi. Od tego bo-~iem •. kto przez .Ind pracujący z kla!lą ro-dowego. w \Stopniu 7.JlaCzn:e Ty póty, póki ~ie. staną. się I ~adzenia materiału si.ewr;ego ogród warzyWny o obsza-
jes-t hegemonem. klerown'ezą robotn.i.e~ na i:}ele. Polska szerszym i głębszym ni;; .do· tylko wspom~llenJem hi!<, ~()· I I n awoz.6w. T,rudnoścI wlęk- rze 4 ha, który w ubIeg-
siła fr~ntll narodowego. za- b!ła krajem, kbn'ego wszysttychczas, stała się n :e ·. tytko Tycznym". (Bierut) . . j szych n~e b~ło, bo przYSPO-I łym roku przyriiósł spół-
lei;' wszystko, weży ehł\rak kle .bogactwa :';tl'odo~e s.ta: przodującą i CZOłDWą 'siłą na· N~z obecny front narado · l rządzamu bIlansu !,:zęrwo:- d7lieloom 12.000 zł docho-
ter frontu, kierunek jego llowlly wł~,91\'OSc ,ego:s~yr.zel rodu ale 'j UZNANA PRZJ!JZ wy Jest. fra . .'ltem nM'oou, dl:· ! wano potrzebne ilOSC1 z;b6z I d 
roZ'woiu i rola ja'k1J może o· i ko~m?PObtyczne~ klidil R~'OLBi~ZYl\-iI:;' WIĘKSZOść którego. soc~aliZ'm, p?k.ój i I n~ z~'Sjewy, ~akie sPÓJdz,iel

j 
T~iaj zorganizowano te:i: . 

de<>'nić w życiu narodu j w d~iw łłow, PotockIch, Sehel- NARODU 1. D1<~CYDUJ~CĄ. O uirwnJenl€ lUeporlległosci :>:n,1 me Jak Czert.ez, K~taro~ce . specjalna brygadę do prac w 
j:y;iu ' rniędzynarod~wym. blerów, i książąt. Doon~s· LOSACH _NARODU, ODPO· czy jedno i to sa:n0 • • ! i JUl'owce mJ~łv du7.o :rooza, ogrodzie: która składa się z ,8 
Front nlłrodowy pod kIerow-1 marckow. a staJa SI .ę kr.aJe,m I WIEDZIAk~4 ZA LOSY . . NA· J. I\.owalewskl I bo po . po~ryc.u ~()trz.eb c.złoo: kobiet i brygadzistyogrodm-
'rii.ctw~~ burżu:;zi' ".Ilie m~e którego wszystkie bogactwa '-- .: ' .' . .. . . .... ',.. kowslnch l sar~eJ społdzielm ka. Jest to członek SpółdZli.el-
nie byc narzędZiem mteresowD.alrodowe są niepodzlel- I (rezerwa. na zasle"vy) 5p_r:ze- ni Józef Futyma. 
antynarodowych, ponieważ I lItą własnością narodu i ?a~~łY Jes~A:7rl ~ GS POWa.7:'~ lłówntetw Zabłołcaeh 
jak to. z cala siła pokazała , polskiegoL .. PQ~gka. ; b,yła I ~~OSlq -' ze. e'l.. J.lp . . sprzeaa ! s%ezegóiną uwagę i wysIłki 
nasza historia, jak' rowniez . k:r:aj~, k"t?ry,,'. clą~uea~ .. ' , . 1 skierowa.no naogTódwa-
i histor'a ilJ""'lycłi naiodów .. - lego dwudzIestolecm ~:ędz,Y ' . . Zarząd społiłziełni pro- ' nyWDY o obszarze 6 ba. Na 
burżuazja stuła się siłą an- . woj~nnego ni~. potr~flł OSIą' : l d.nkilyjnej!f Sa.noczkll mu-! Jego terenach Z1l!,jduje ~i~ 
tyna.rodoivą, Cóż bow,iemza ~ąc produkcJ ' stali z rokl! . I Siał ła. .. nac pewne opory wIelka eieplamlll dłtIgOSCl 
~,froitt "narodowy" . mogła 1913, a stała się krajem, kw " . wśród członków i UŚW-i3-tla-/ około 250 m, specjalnie no. 
stworzyć np. polska burżua' ty w Toku 1950 potroił ' war· ·1 miać ich o konieczności zło- rzad:lOna na produkcję wcze 
ija., która w olcres'e To:ro ;or~w tOść ' produkcji przemysło· l źeuja. wkładów siewnych. snycb warzyW, Są tutaj te?: 
; wyslugiwa,ła się WBzystk~ wej na głowe ludnO""~l w po . l . Część członków ta.kich, jak inspekta o 160 ramacb 0-
trzem zaborcom, w czas:e równanm z : okreSem przed· I II Józef Fusak, Andrzej. Sza- kicnnycb. 
I,.wych rządów ko<rzy-ła. Się wojennym. Polska, uad którą I . ba, Toma·sz Sobolewski i Spółdzielnia produkcyjna 
bez\vstydnie przed impe- pastwił: .. się bswłoi i

k 
O~y ; I.. innl.n]j.i, SWójto~itązeGk wypeł w Zablotcach ma wszelkiew:. 

.ria.liimem; czynląeym z kapitallSCl, ya ' raJem , na· oml3S rzegorz runki i możliwości przestawił 
Polski przedmiot swych b e z r o b o c: i a,.. ucisku I Cap, Bronlsław Bednarz, swoją produkcję całkowicie 
ni'kczemnvch kombina-cp narGdowego, ciemnoty i I Benedykt Kra.'I'I'iec!. czY Ga- na warzywnictwo. 
dyplomatycznych, a skon' analfabetyzmu; stała się : briel SemoD wkładów od- PODZIAŁ PRACY 
-:zyła swą karr'erę pol1- zaś krajem woIII~! i roz· ; mówIlL 
tyczną - zdradzieckim pak· ~ kwitu kuJtury, k~órego tr05· l Nawozów s~eznycb nie I ,WS FóŁ. , 
tern z łHtlerem i wyda.n.icm ZAWODNICTWO 
OeZDr()nnej Pot~ki na lup fa-
c;zyzmu? Co za "front naro'l J'JT ei-c.hly ml),toiry fabryk. 
-lowy" m~gą chcenie 6tW<1' . IJ Chl&p nie wY/l.?etlt w po
rzy~ hmżu;;zje w kraj~cb Ile. Opusto,szały biura., uai
zma,rslt nlliwwa:nych, oddal~? I we,rsytety,p.r'i;cown.ie i S".Lko 
swoje kr~ .le. do dYSll?ZY';-JI ty. 
ame-ryk l.'m5kltll agres{),rcw, I Ludzie pracy zaŻYw.ają 
Front narodcw y wówczas tyl oGiJOC-ZYi1ku WOlni (Jil ohaw 

ko moż.e . st użo,e; interesom na' g'f(,-tlU, be:.>r-!lb~cia., n,,'tlzy. Za 
:rodowym, kedy kierov'cr: iczą ).;ywa;ią zasluiou-Ilgo 0111Hl
jego 's' hl, jc!';t klas~ Tobotnicza, \:zy,n!nl, P!l d(}brze wyp·elnio 
u.osobi en ie ,patrIolyzmu, a za n~'D1 Q·bo-wiązku, przed no
r azem czoiowp. s:ła wszystk ch wymi. \'I'if:!llrlm!, (mraz wl~k 
pafi'iotyczn:\;,h W 1 :rStW n:nodu. szymi :.>:"d"ntamL dla ~[;;hie 
Tald m był frontnarodo w~, i s \ro:ch dz.icci, dla Jla ,\~j 
bu-dowa ny p r-. ez P~~s.kq,.Pa:tl:~ Oj.07.yz,ny, 
Ro,botn czą w o<kre~,e O"U P"CJ D~;i;o j\:,:;;t uo zrobienia, 
i tak Im. jest f ro'nt n 'lrodi:Jwy, • 1 - "\:::.ele lcs~~:.tze cZ ~ .{a nas lj·ra ... 
jakipuduj emy obecn e. cy . .Ja.k m~'wi Brolllewsid: 

rSTOTNll W"ż,'IICA. JA,~<A 
DZIELI o:rLCNY F ;;:.').:"IT Na mojej ziemi 
NARODOV{Y OD FRC\NT,-! Miliony /nuga, 
N AIWDOWEGD Z OIU~ES{j Przez moją ziemię 
O}{OPACJI, F{)LEGA NA ~ Przeszedł ogi~ń, 
'l'Y~,'Z, żE WovVCZAS BUDO· i 
W '~ T FiilY FrWNT NA RODU 
wy'r~ARODU NIESOCJALl' 
STYCZNEGO, A ODEC:-rIE 
BU DUJEl\'IY FRO~T N ARO 
DOWY K"-r.ODU PRZE· 
KSZTAŁC'J', .L~CE :-;O S::ę W 
NARóD SOC.JALI ::;TYCZNY . 

Prz:,z :nojq. ziemię 
Przesz[o ni?szczdcie 
Na mojej ziemi' . 
B!JI Oświ~cim. 

Zienlio · cJnerilarnt't, 
Ziemio rcidosna! 
!{ieilwjq ziarna, 
Badzi się wiosna! 

Fron t n?rodc wy o,kresu oku; 
pa0} 'k iero wany był .przeCl W· • Ale w , sz~ b~cll i.labor;tł;o-
l . ' k~ e' re ; h'clerowskiemu i'UlCk SllllerCl ,nHlllaWidz.1 
{Q O up",n.vw . "c . . • l ci' T . 
i przeciwko polskiej bll,TZm\zJ., ' wloim~ u yw. ad me ~na 
zwh szcza 'ivlelkie,i, ktora Wl'

l 
'k~pa r~orJU, nle

d 
ma G ?oczSI!-

d ' ł ' . o',j'ieJ' klasie robot u. aro po grzilwaJ<\ wOJ-z.a a w P ,- \ ., . . • ; • ,. • .'. , • 
. e' . w Pol"'(im lUDZIe pra · nę JUz ls"meJącą l przygo-DICZ J ., .0" . t. ',d_ 
.. cy~ swego glównego wro lowUJą nową, • ~h}.l!..!':Zą, 0-
cUJ ą, b ,j fa kty('~!lym \\'sp.ólni f.>:ro.mnll,. (/-garnla.Jl\C~ WSrLy-

k~:" ? ao 'u' szn' ,. ;enl okupc.n · s tklFl kantYlleuty l mo1'7..a, lem I s J . .l" ł .. t 
ta. Front n aro,c\ov.'y , budu'NU · e,~,. Y sw~a. . 
n1 pl'ze ~ k las~ robot.n·czą w o· T am hc:;;ą hom'hy 'l dola-
a ~c:u , () szeroke lllRSY ludu ;'y, ezotrri i zyski. KUIJują}. 

~r;c~ją{; ego , mógł w tych wu' spl.'7-Ddaja llo'Ciski i ludzi. 

lo pokój · !hN'iata .1 
~ ",'JiII,II,~ :., ' ..:. 

próbówki z dżuma. i wolnoii<ć Ale coraz mniej j.e&t t.ych. 
e,z.lowieka. kt.ol':l..y~llCą Licrme :<;llOs.iĆ 

Sw-adl, o.iJłędny strlwh gwaiLy imper-iaiiBi&w. 'l'ru
przed życiem, pr.ze-dLym.l, c.i~a sąc.zuna Jlaru-dom 
którzy chcą żyć wolni i po- lfrw:t, lur10Ibójc(iw, przez ]}.i."a
trafią żyć w wo'lnoŚ-Ci. lHzed sę, l'<l.(lio, film, litel'IHU1't}, 
lm.l:.w:li p,raey, ki.óny są rów sz ~ukę, P:o~();;;t:tjllca na słui.
n iei. ludźmi rl.a.dl~cyrui so- ł>iedoiara, lln~::i>i.aje dzia
bą, ~W{/ i mi rabr:;"kami, I>WO- lać .. '~'J arouy HHtjl\ d.oś~ k~'ę
ją ziemią, swo5~-t. ku~turą, tae.w, l 'iia ~a.('.l,,,,,, łajdactw, 
!1woją oj-c>zyzn~ - tfmsmler klams, w, khl.l·ymi k .h kli.l·
teIny siTach rodzi żądzę llO · lllh\reżYS·l'll"oW k wi)i~lI, Uh,s ,,,ej wojny o panawan ie !lnd !'\8.zim a. Hil()ll~in" ;;!OS oo.tl':t~ 
~wbl~m, o zalH~z.i)i("(',zeni o :t,enIa z {leli wll1blell:llej: 
R,t),hie GWOCÓW wyzysku lu- Iiudzie! niiECY mi 1llthJe. 
dzi pl"ll~y. , 1L.llmscwbHl was kal"lIlia. 
. 23 mm:udy uoia.rów ~r,:y~te ohieg'a świa.t, jak nasi';. 
~o n's!nl daJ ameryk:w;<;,l!.1m' Hu.str} iuuzl ,leszc,ze wyzys ki 
mo:'opolj.';,tom rak l!}"O - wanych. leo:.>; waicz~~.ych o 
rCok napaści na Kol'~ i .przy p~kój, willn().~ć i chleb. 
gatowań do ri}?Szerz~llla a,.. . Pokój. w(}ino.~ć njrn;y:r.ny, 
gresji. w'Oln,ość ludzi pracY. Có:;. mo 

l\lililllllY ofiar przyn:iósł 1..e być lH'os{sz~~go i pieknki 
bohaterskiemu ludo-wi klJre- szego (~ ·o tyc.h siów~ O )H)

ańskiemu ro<k 1950 i trzy mlc . kój, {) llie:M.wislość lH\rodu.
siące19.Jl r. Miliony ofiariwą, o WJrzwo-lenie ludzi. pnl
Spa.l<rne ziemie. Spalon-e do- <!y waltz..'\ dziś JniliollY lu
my i muz.ea, szpitale i s~'-'{Q- dzi na świe,cie w oIHl.i·elu i 
ły, nawet chaty wde.ls.jcic i' pod nrzewotl"m Jlaro.(lów. 
lasy. .. dla których wl}!ność jest 

Faszyzm i nędzę przyniósł ,inżc.hlebem oowlie·nnym. W 
ludziom. pracy r'o>k 195';) i opal'cin i pod prW'll'orlcm 
niesie r· 1!};}1 w Stanach Zjed Kraiu Rad, w oparciu o ha 
n~c~Q'n:v{'h i Anglli, we, F~a,n ;je dem(J.kr~!-lji ludowej Ell
('li l W1o<;z,p.eh. Bo (}nI, un~ rony i A7iJl, 
perialiści, ukłarlają bndż,ety Po:tp,żny j~t obóz Jloknj'l, 
W()jl'lJ;l'~ , Sięv,ol'ljlł,ce dn. cora::: n!!Ędy j~?:C7~, tal, wyra:'~!l!e 
barcI?l"';1 pustych klC\S,z~m JHe .fM'I~7nwah5my JlIł '! ?!lJ 81-
ludn()ści. 1y. · N-i,gdy tak wyraźnie nie 

(}dea;uwaliśmy, że narody W bieżącym roku spół
podjęły wielką bitw~o PO~dzielnde produkcyjne w opar 
kój, ku>rej IDe-.t;wyklc 'Waż- ciu o doświadczenia kolehO
uym etapem jest w.aUr.a. ozów radzieckich przystępują 
ljakt pakoju.do I;)lanowej i Z01'g .nizowanej 

ObrollCów pokoju nie prze roboty w polu. . 
l'ażą atomowe vo;gró~hlri 'fru Wszędzie utworZOIlę zosta
Jnanów i Aclte30<Jlów, Mac ły brygady polowe";' piesze i 
Arthurów i Eisenhoweró", 
.sjłrzymicrzonyeh z h itler o,;· 
ca,lni, z gmHapowcami., z 0-
praw-eami z ohozów ko,ne~ll
trlulY5nyeh, jak mó,,,:i , rl!
d :d~ki n.o",tlt, Bezymlenskl: 
jest potężni.ejsza 

na ' świecie si<'<~ 

iViż bomb!J, 
niż broil ' alomo(va, 

/Jomyślcie tylkq, 
popatrzcie w krąg .. · 

Groża miliony 
. spracowanych rq l: 

('fajnie, 
Co ją gotujecie. 

Naro-tly pl'agną llo.k,c1u. 1. 
g,iY :.>ai.i.a,l()IlłY S()OllO !li caliie, 
czy nwwa :;:,ai.I'"ymać zln·ot.. 
ni~zą diOll podpaiaezyświa 
ta, (f(lpO'wiauamy - tak. 

Od llas to iJ.owl.em zaje~y, 
od nas, których są mi!io-uy, 
setki milionów l'użnyeh pI'Z~ 
konań, rvi.nych wierzeil, 
w'szysi.kich na,rodów, ws,z.yS . 
kich ras, od nas zjedn~~zo
nych wszechogal'l:iającą wo
h~ pokoju. 

To nie wojna ;Jest nic
unikniona - . powied7,iaJl{ 
l1a sesji Światowej R:tdy Pc 
kO.iu. To p()kój jeiS't lIiellnik. 
niony. Bo tego cbcą narou y. 
które biorą w Sowe r~ee spra
we ntrzym:LI1i.a J)-o-koiu i bro 
nić jej będą do kOllC-a, 

Konne. , 
Ilość brygad zależna jest od 

wielkości obszaru i potrzel> 
s.półdzielni. Każda brygada 
tlla określone zadanie do ,vy
pełnienia. 

W Kostat'owcach są ·1 bry
gady piesze po 22 lud7Ji i l 
konna. Hcząi!a 20 par k~mi, 

w .lurowcach 2 brygady po 
lowe po 28 ludzi. Bryga(ly 
ma.ją wy:ruaczoną pracę, jej 
ilość I czas do wyl{onania w 
opa.1'{)iu o normę w · przeU
czeniu na dniówki obr~huD 
kQwe. W Kostarowcach br:r 
ga-dzistką j~st 20-Jetnia Ja
nina Kawałko, członkini 
ZMP. 
Spółdzielcy odbyli n3lI'a-

dy siewne. W Czerteżu na 
takiej naradzie członkowie 
spółdzielni ANTONI M()
CZAHNY i .JÓZEF Bl:F,l'iA
TOWSKI podali wniosek,by 
wezwać sąsiednią spółdziel
nię w .Juroweach do współza
wodnictwa o terminowe prze-
prowadzenie wiosennej ak-
cji siewnej. Wniosek ten zo-
stał jednogłośnie przyjęty, 

We wszystkkh spółdziel-
niach zobowiązano się prze
prowadzić siewy w okresie 9 
dni, dając tym wyraz pełne
go zrozumienia treści hasła na 

(Ciqg du./szy na. stronie 4-tejJ 
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III W przeciągu 6 lat istnie

nia Pols-!d Ludowej, po 
ukończeniu zaledwie 

llierw8zegO l'(}ku planu 0-
letniego, staliśmy sie 

am S l ą 
przodującej techniki, kra
.lem, kw!',Y pod \\ Lg . <!,{elil li 
przcmyslowieiliu, {;,.~' li [lHl

uukc.ii Ill'''Cmys!u''ej na 1 
mieszhallca, po:wsLa IV i lluza 
!->obą w tyle Francję. !J1!(izie 
l'ównyNicmcGIlI !J1':.lCdąujeIl 
nym, a równDCle~ni: PI'~C
L.roczy poluwi! dystanslI (lz.ie 
lącego n:,-s ~t.I najl.Hlnl r.!~'j u

kl'ajem trzykrotnie bar~ 
dziej upnemysl()!wiollym 
uH prz.cd w,ojną. W okresi,r 
mifldzywo,iemlym bilans gGS I 
podarki kapitalistycznej tyj 

go cofania 
ko .w !Jo<r!sf.;twowych dla. r;,z sla z 3;; kg. w r. 1937 IIo SO I n.1 8prz~ezJlo·śda.mi wew- swoją suwerenność D.acodo
W(}JU h'aju przcmy§lac.h, k~\·. H' r. 19Jj), CjlYU 'wynnsiła li<)trzllyml pailSl.Wami 1":lpi- wą. 'Wymowa tego faktu 
Wyglądał nastę.puj~~po: pro-I pr~awie t yle c{; we Francji. t.·ilbiycznymi. '\Viatha l'ldv wybiega swoim znacz~1I1em 
,i,ukcia w().2:~a ,zmniejszy/u (~ .• kg) 1H~~['d wujną· ,\-"', zuż)' lwa,. g{)spodarka plall~wa, eu dale·ko poza nas7.e. życie wew 
SH) z 41 mlllOlJfl1l' tan w 1'. Cll! cn0rgu elekl,l'y-cz;JwJ w r· !uzJazm IlU1S 1Jr,lI.CU,HlCYch. 1 ~Iętrzne. Oto z Jedl.lc,r.v z 
1913 do ~5.2 mi!. t. w r· 1937,.: 1~~O,~!)'7 mll1:. ~'':h} p~wkr0- ill'ah~~!,~a w~pól!Jraca i po-I :i~jbardzlej zacc!anyeh. kra 
l)r(>dukcJa S,t.·ł11 &nadla z 1,! ~z.t L",my xn .. ::'.Y.I<LC prz,, !ll1{)- moc ;tjS_HR l wSpałpl'8(,-ll 'L .Jf,W Europy stajemy s!~ w 
mil. ton na 1,.'} mil. ton. eyn- Jeuny poziom Szwecji (7,9 l ra.;ia.mi demolullcj,llur!owej I roraz większym stcplli'l kra 
ku - l,e 193 tys. na 107 tys. I mIru k'''h), Na'l'wcgii -- -- ():o eu pozwala na I:łJde i jem silnym gQs;wcbrc.w. któ 
hm. Z 911 czynnych zakł:dó'w (9.0 mlr'd k'\Vh), łącznei pro go!>po!larzeni(· o jakim i11l11- ty nie tylko dogania, ~,Je 1 
IFdZ'leuz,iczoJlych po zaoo·r- i.lnkcii Szwajt'al'H i An>;trii l .dwa ka.pita1i~tyczne mal"Z.yr jlrZeŚeLga wys(}~m uvrzuny
('aeh w górniotwie wę0-10- 1uh Belgii i Holandii. V/y-! naw(~t nie rnQ.g~. shwi,one kapitahstyC'zne 
wym iHJzlJstalo w ru";~m !w~l'z.:l.hc na jedne~'9 mi~s'~1 Ksżd.cgo szczerego p."'~i'io- P~l~stwa EUl'aJlY. ZaellOd-
1938 r. tylko 611, w kOlp~JJ.llC- l,aw',a 'IV roku 1Q;~ - ;18',1 te mwn dumą fi.1pa.wac lak!. meJ. Nasza g()Sllodarkn c;Ut
twie rud cynko-wyeh liczba kWh, p czckl'f:c,zyH"my Jrr1.~ " ;,P. o&''''za o;i~zyzna rCih·ie i je się Jednym z isto-!nycl1 

letnie'go, który otwiera pl'zcmYSJOWlfllll'g:'O paq-dwa 
przed nami perspektywę 0- w świcde kapii.allsL~-c~nyn~ 
siągniecia jednego z piHw-. - USA. 
f\zychlm.i,eJsc w świede .Wi Jestsię:ud!'mocoMena 
PH1?UKCJJ na głowę ludll?SClI fl'O<<1cie p·rot.!ukeY.iIlYHI. C(J
}akt.ch POdstM' '!wych ,lU t y- \ d:dcllny nasz trud lHd:wsi 
.... ulo\\' Ja~ węglel: M.Heni: nie tylko nasz doh"ohyj~ 
cynk, culiler, a ,w m.ny.eh za.'; przYIH's,i IJ-Il równi~i dtlnln
n~tykułllch OSIl~gD1ęC!e !1 sIc 7-mlanY \V nnsr;e:l lłG1.ydi 
wJe}t~ wyy!alłkach co n1t&- w J~uropfe, pc,tp!t"uie l1as~ 
m:ueJ j)ozlon:~l uPl'Z€mys~ '-1' w~d!'d w or';;·i"" !~";l'ln obr\)
WIOny~~ k"aln~v Europv. Za j ny J)(J,koju .~wia:nwe.so. 
cnodmcJ. Be-dzJemy 1: e~tJel1l 
przodująceg() prz.emy':Slu i Z. B. 

zakładów s-p,a-tl.ła z 18 na 4, w 8·/,10 3.5-krot·nie nas·z IHniom tak s.kutee~nie w,z·macn1-:: C',ynników wzrostu wagi i 
hllŁnlr:-.lwie cynJ.wwym z in <Iłltvrytetu na$z .... go kraju na S ' Id 8ełnrJZ8 ':Al ~e~ Ił;lan.oc~"a 
na 10 itd. W p.rzemyśie ehe"l llrenie międ1.ynaro(lilw~-;l, pO Zł u..-.. lIV.w i:'I ~ lo: 

micznym np. fabryki super- ważnym elementem sk:n«o- podeimu.we \vspółza\vodnic( '\\10 
fosfatu, o ł!l,cznej zdolno p-l"l- wym olhrzymich sił PQk.\)~H J ,} 
rl 1lkcyjuej 850 tys. ton ra-C7l- J 11.\ świecie, które slmtl'<·1.J!le Ciąg dalszy ze strony $) orki sprawozdawczej. Bry-
uie, wy!mrzys.tywały n.1.r.w ie- WII.]CU\ z zaborczym; ni:If!11.- gadą kieruje tow. STEFA.NIA 
If' ponad 25 p·roe. swoich m; i noczynaniami obozu im rodowego frontu walki o po- JAHOSZO\\'A, znana przode 
mwiliwości (w r, 1938 wyp·ru p€ria.11styeznegn. kój i plan 6-letni. wnica pracy. 
rlukr.''fl''.ltno 225 tys. t. super- I jeżeli imperializm 'vzma POMOC PO M-u Inna brygada z~rp prowa-
fosfatu). Fa.hryld kwa .. u siM i b ' . t . 
k ' g'lL n e p,zpleezens wo noweJ ,n terml'nowym wykonaniu dzona przez brygadiera SO-owe.!!'o ze z[ln1noścj pr{\(lul, • • '" l' . ,." d . t rzezI wOJenneJ. leze l -planu- prac .~l·e\OTnych, wydatneJ- po lHL::HA.JSKIEG.O przy zielo-enn"l okO'lo 3!H) :Vi;;. i. 1. wa- ł • .. k •• ., 6łd . l 

I 
~(' on n:t!'l3Sc na nas~ .raJ l mocy udzieli spółdzielcom _ na została. d~ sp ?:Je ni w 

i'U H}1}-n/'oo. wyzyskiwały o- mne kraJ~ .obo7<u. s-or.lahz.mu. PO~I, którego ludzie czekają Morochowle 1 Zahotymu. 
koło 2/3 swo.ich mo-żHwooci. hY (),hrócic iW n~w~cz I?asz(' i już od kilku dni w pełnej go- Prace w sp6ldz.ielniach pro--

W całym okresie 20-1eeia 7.«1()bycle, to wlnsme gl,ny-n:!1 towości do wyruszenia w pole l dukcyjnych wynoszą tylko 33 
nie \l.Oslaia wybudowana anł d;o-gą i 1){)n.st.awa • z".:ycJ(~~- z: ciągnikami i sprzętem to- I procent rocznego plClnu 1'0.\1. 
jeuna Do-wa rafineria ro·py f, !e:go- -p;rZCCl ws{aWHlIW\ • SI!' warzyszącym. Dlatego też nadwyżka sil PGcią 
nal:l,.(}wej, mimo, ii proze.ra- ~ym krwl1~vm .,.akusot\!. J('~ł Brygady trakt.orowe mają gowych zostanie użyta do li-
biano w ralineriach za led- ~esz~,l'~ ,>wH~k~.'7e ~7.m~-"em: przydzielone miejsce pracy kwidacji odłogów . 
wie 10 proc. lWydo.bywanej wysllk~w ,nlłd rNt ''1,~.<·1~ l>!" z dokładnie oszacowanym pla Dobrze przygotowane od 
rO-llY. nu 6;leir:'Ago, pO<f.ln;r~,em~' nem i harmonogramem 'I strony politycznej i organi-

VV sumie nawet w roku :'_:i-"Ze,l !d", _ • gO-s\piJ, .... r.r~":(') wszystkich robót, począWSZY I zacyjnej spółd zielni e pro-
11129. w roku uajwyższej pro-I 1,.<;z,cze l!HHo,m(>J8Ze ~~~l"!'Inle- od orek, kultywowania, aż' dukcyjne pow. sanockiego. w 
aukcji okresu międzywoJcn-. : t!e .wSJl)(}In-r:\.r,: 7 Tllerw!azyn! do siewu ziarna włącznit? l oparciu o kierownictwo i 0-

nega, produkcja prz.emyslo-I I \>rIłJem sQcjah.z.mo. . Kobieca brygada będzie pru t piekę partii, a przy wykorzy-
wa, przypadaj~a na ;iedne-, Do,ty~h(ml.~o'We wyniki stlll cować w spółdzielni prOdUk-/' staniu pOI?ocy m~szynowej 
go mieszkańca była 13 razy Jlowią gwarancj~ real:1ości cyjnej w Dąbrówce, gdzie Wy- po~r z sl~w6w wlOsen~ych 
mniejsza nii w SŁanach na.szego wielkiego pla.nu G- kona według umowy 307 ha Wyjdą zwvclęsko .]U. 

Zjednoczonych, prawie 8 ra prze!lWQjenny (w roku 1!ł31 
~y mniejs.za nli w Anglii i /lrzypadało 100 kWh na glo-
6 ra:ty mniejsza niż w Niem- \Hl mieszkańca) i osiągu(!>lE 
{'zech. Produkcja przemyslo- my 88 proe. prz.edwojel.nego 
wa na jednego mienkańca, poziomu Francji (440 kWh). 
hyła w Polsce przeszlo 2. 
kmtnie niższa od pl'looi~t- Maszyn. urządzeń, ap-ara
nej !łwiatowej, przyp.adają- łów wytwarza nasz przemysł 
eej na jedneg·!) mieszkańe.'\ I'iaszyno.wy na glowę mics:/. 

Jak burżuazja kształtowala 
moralne oblicze narodu 

całej kuli ziemskiej. ' , I.:ańca .. razy więcej niż W WIEKU XIX UFOnMO 
Jakże inaezej wygh'da sy- yrzed wojną. PI'7 .. emysl che- )VAL 8"11<' NARóD l'OL' 

tUReja obecnie. Pr~dukcjll miczny produkuje na ~lowll SKI \; ~ ZNACZENIU 
przemysłu wielkiego i śred- ludności prawie 3 razy wię- WSPóŁCZESNYM l OBLI-
niego na jedne,go mies.z.kań- tej niż pl'rod WOjllą· CZE .lEGO KSZTAŁTOWA" 
t>.a wzrosła do 315 proc. w W rez..ulWl.-cle w.szcchstroll l_A BURzUAZJA SP RZJ.:;-
stOsunku do rt)ku 1938. W roI :H.·,gu l'OI.WU'JU nru;;{.,~J g;,,,.vo- GNIl,;:TA ZE SZLACHEC-
nichvie prz.ckroCJZ.yliśmy o Idt.nii' J.-lo.t.,t ".la uao:.ua W bW- KIM ZlEI\UAŃSTWEM. 
113 produkcję ro·I'll1:\ na 1 .. uliku UU U.\~.,1;1l HJ .. \~ill,~- BYŁ TO WIJ::C NAnóD 
mieszkańM. Ogólny miernik l;)<:-u lu·aJuw .ka.PilaaSL.YC'.t.-1 BURżUAZYJNY". 
!liły gospodafClŁej kraju _. U,YCil ~un' ... py i:.a"UU'\illWj -I (Bo BierUJt). 
dochód narodowy przypolldll- l' ,·a.ucJi i h' iUCll UiHCuJ.łu Na kilka lat przed wojną 
j:\cy na jednego mieszkań- się w SpO.iOO rau,y .,a..w,Y; ukazał S ę na łamach "Wia. 
rlt - wzrósł p-r-zeszło d wu- ~~.Y; I) l1o.,a1l1alll.Y lWU domości Literack ch" - tygod
krotnie w pO<l'ównanin z 0- \\,;.,g.<}",em ll..pi'<.clii,)'sioww- ni-ka skupiającego elitę burżu
kresem -przedwojennym. u.a /J!llsko< 5-kl'o~Ule liat.1:tlt .. azyj·nY0h pisarzy - felieton, 

l\iezwykle szybko podno- UIH'Z<!lliYb1OW.wuą Oi.l. na.:, w którym autor oceniając do-
simy naszą pOZycj~ w pro- l>rzeo. wojną .I .. ra.ucj~ \..s.lo-.sU- 'kumenty ws;półczesnej mu 'epo· 
oukcji kI ucz.owy-0łl surow- nek lu·otiull.cji pUill.U,)':S-J.lI'wcJ ki stw erdza, że "będą to do
cow i artykułów prremy's.lo- 1.,01 jeUll.bgo lli,C!,.:t.;';'aa~i. kumenty komprom.tujące, bę· 
wych, rozwijamy wszysVkie tJl'zed"Lawla się IHJIl-(;ll.e ja .... dą to świadkowie naszych sza· 
gałęzie nasz~go ]){}kojowc~ l:LhJ, a prz,owywzyU:,;iU,Y JUL leństw" - na podstawie któ
go budownic.twa. \V prolluk- !J 211 lifOC. pOU'Uill IH'ouukc,ll rycł! przyszłe pokolen:a "bę· 
eji w~gla zajmnjemy trze- lJa jednego mlesz~allca dą oglądać czarno na białym 
cle miejsce w Eur,{}!}ie i pią- 'wlo-eh, kL{Yl'e Pl'~CU wojną nasze życie codzienne loby· 
t.e miejsce w świecie po i'yly blisko dwu i pó·l-kfv,t- czaje". 
'l';SA, Zw. Ra dz.iook i III , An- r,ie LaI'dzIej uprzem;yslowio- Tak też s'ę stało. W roczni-
glii i Niemcwch. 'Wymowne ne od naazcgo kraju. kac h międzywojennych pism, w 
jest przy tym wydobyc.i\' Os' ., b tomach międz.ywojennych kSlą-
~egla, p.rzypa.da;iące na je,d- ' 'ląg'll1ęC.lA te Si.\ tym al'- żek znalazły swe <l'dbic e sprzc-
neJ!'O miesz1{ańca: w ro,ku U:':'lcJ :"J..I«ll-" "'J..IliC, ;Ot: :t..lia"uu-I C'zności rozdzierające narOO 
1!;49 wyni:J<sło o.no U nas ju_t ,!Caty SJ.ę U"'!-,l.bl.·U .ua. vU-v~"'<-1 burżuazyjony. Jak zgraja wiI· 
31),2 tony, gdy w Sl.allaeh U.U ul·ug.ego 1'", ... :.1. u • " ..... J. o ... U ków rzuca się burżuazja na 
Z,ierlno!'.1.,r'nych w tym sa- l.,,&lli./, U,tPl· ... tlll.i".U'.Il.cH,a, L..~ wszystko co stwarza lu'li pra
mym raku 2,9 tony. LI.e ";",1> .. 1.)' .lb", .. CI"j liv i>l-OUUi~ cujący, przywłaszczając sob:e 

/'J l j, ... «lu \"iIl", U''''C''.u.c : Illil.- plo.ny jego pracy i możność sf;a· 
W produkcji stali Już w J",eć b,1j UV· .. M;'l·O uUUv\\ "C ilu now,enia o losach kraju. Jak 

19-191' • byliśmy po :611'. lw.- \HsMesn.C j;,ą;a.J..I.L,)' lh:l.ó.ul.)'~lv zgraja w lków żrą się między 
d2.ie-ekilll i Kanadzie (która \Y~ lz k.ur.) "u c-JA<"" \Al llUJ- II sobą poszczególne grupy bur' 
nie doz,nala ż-adllego UiS'.l- \\'lQ .... sz.e lUI) j00.1.1<': ;G ltaJ III;; •• żuazji. Ro się tam od oS'kar. 
o;erbku w woj'nie) tl'1.:c-eim ~L:"Cll O}Ji(~K.UW w .1'..Uf·,Jp~C}, żeń rzucanych sobie nawzajem 
krajem na świecie o n:tjwy:i; ~'-: s~rUHHell mJ'.' ej l;)C1A,.nk. w twarz przez różne grupy i 
SZYlłl siopniu przektocz;:llia me ()o.3iil,glH~l Je,,:z,vLe. bWt.gti I grupki burżuazji, zwalczające 
p~lziomu przedwo-jellncgn .. !iaJwH), .. ~ • .;gu lla~.hCllla. Yh." się z zacieklośc ą; pełno w n ch 
\V r. 19;>0 przekro·rzyliśmy le ~;.a.;zV(~~l jJl',L.;YO>:i.i,YCll Obląg- polem.'k w .któryC'h jedni na 
pr:.ledwojenny i cu-ecllY po- l1H)0,lU·.Y.Je; Slę "eJs:,,{;w,wfa- drugich' zwalają winę Za w;do
ziom produkcji takich kr-a- L()J.:a.l~,na{;.il UCZ,OIUC,1 • lll- czną dla wszystkich nędzę mo. 
jó,,, ..lak I{anada, Szu ecja j ~·ty ll!U1Ch 1~a.uh.{)OI\'iJ-l;a '~a \\1- raJną, :ch własną , za u.padek 
"·Iochy. PnvpadaJl\cą prfl-· 1:t;~Cll, lia kt01'yć-il rO'lWO;1 w.)' narodu. Naród burżuazyjny rzą 
duke.ię stali na 1 mie.sdrall- IJa,)emy w ~lOSUlłk~ do dl!- dz<>ny był przez klikę skłócollą 
ea di.wignęHśmy z 4-i kg na c-h.(j·uu.lla.r!Hww::>lf? 3-kf(}tnlC ze wszystkimi, skłóconą n:e tyl 
lfl3 kg. czvli dwul{;'O'Jmi" WięceJ od Fra,ncJl, a p·rzesz- ko z rytmem epo·ki, ale i mię· 
przewyższyliśJnv prollukcje lo .~-krotllje WlGbej od An~ dzy sobą. 
r-rzedwo-jenną 'Nloeh (;}l1 kg) glu. Nie uchodz lo to nawet uwa' 
i osiągn~liśmY przeszlll 51\ Ale fen nies.potyk1tllY w gi t~ch, którzy o~y-d:-V0ma rę
pr()('~ przell;Hd~nnei p-ro-iluk naszej historii &kok z. llajl1i L kaml podp:sywah SIę pod u-
di Fru m~ii na 1 mies·tlmń- >. • k . k d .,zych pm;ycji g'.!-SlHlu:;.rc:Lyeh strojem ~C1S u l r;..Yw y. . 
e,a (19:> kg). w Euro>pie E,a puzycje r0wnu SanacYJny dz ennu;:arz Stlp 
Jesteśmy jer1nym z nlljllo- l'z.ęt1ne z krajami wy:)itnh: czyńs'k w książce "Głos Praw

waimiejszyeh pr-oduc1mtów pn:rlliysl0,w,,'mi mimo że dy", pisząc o groźnych s·krzy
cynku w Europie. W pror1 11k Ule " ' C:.':LJy i8:~cc7e w g\'~. (le~ w'eni~ch psychiki polskiej, 
cji. cementu z-8.imujemy defl ('71 ,lujące e12mc.:l.ry na~z,~g· " stwerdz'ł: 
me m'e;sce w ŚWlr,eie i "zrO~bh jc:::z.cz,e ba l'Il[.i",,: Gdybyśmy na przykład 
czwarte \v EurG·nie. PnJrlu\: u\\'YImJdll: Wy;1;.·ZC,;'~ n!t!"ze· spróhowali pOcS'zllkać wy){ł[!d 
da na głowę ludnuśei. wzr-O- lit) u.sLroju nad J'(j .. dzlel·;my- ni n .. rodowej gO.-.hlilhŚCi, prze-

konalil~yśmy się z łatwośei~, 
że g()UI\OŚĆ ta lW'zybieta (or
mę gn,ewu. 1rytacj, bufo
nady, przekraczaj ąc wszel
kie gra~lice SzaCttll..KU dla sa" 

mego .s...ebie... Sa to i.st.ne 
ka-jd.<Wly na rękach narodu, 
ograniczająee jego działal
ność i krępujące ru:t.wQj we 
wszystk.ch dLiedz1nach ży· 
cia, na. polu ekonomi=y m, 
kulturam) m, polilycz.ny m, a 
także un..cR1o:i.liw iaj;ace koo' 
sol dację narodu". 
Te kajdany, w których bul" 

ŻUalja Zakuwała naród, kszt3.ł 
tując go według własnych 
wwrów, były nieodłączną. CI!

chą naf(.du IJUl'żtmzy jnego, n.e
odlączną cechą u<stroJu, w 
tktól'ym '!lle było miejsca na 
humanizm, na patriot.yzm, na 
ludzkie uczucie, na spraw .edl. 
wo-ść. 

Jest ile - ale nie może 
być inaczej, talk właśnie być 
pow,nno. Narzucano więo nar o 
dowi w lcz.e prawa burżuazyj. 
nej moralnośc,: chcesz piąć 
się w górę - depcz innycn; 
stanowisko i mają Lek daje pra 
wo do poniżenia .nnych, Bia· 
da tym, którzy żyją jellynie z 
pr.lCY! B.ada pozostającym w 
tyle. ' 

Przedwojenna sztandarowa 
pisarka M. Kuncew:ezowa, I.,u· 
reatka nagrody Lterackiej War 
szawy, opisała w swej ks ą:i.ce 
"Cu-dzoz.emka" truga-dię ,kobie
ty, 'która. n e ma sil.do walkI, 
żyje w roZlp.,czy, umiera w sa 
motno,ści. Po ukaz.an u się 
,kl'5i,!Ż'ki autorka otrzymała l;st 
od dziewC'Zyny, ,która po'dobnie 
jak bohaterl;:ą pow eści Róża 
znajduje s ę u kre:;u wyczer
pan a Lzyczncgo i psych:czne· 
go, żyje w nędzy, opuszczona 
przez wszyst!,ich, my.śli o 
śmierci. Prosi pisarkę o po· 
moc ... 

"To był moment prawdzi
wej zgrozy - czytamy w wy 
w:adz.ie z Kun.eew czową, D

mieszcz{)I1lym \y "Pianie" -
do ja.k.:ego s.tt)pnia to co by
ło moją s.pl'atwą os ob is,t ą, 
kiedy zaczęłam p's::ć, stało 
się sporwwą pubI oCzną i ja, 
istota as-p-o:eczna, jestem pO· 
ciqgniętll do odpow' edzial
nośc- o:;)o,bi,~ej: Mam nie' 
r!J:,ć GO ped~gog'l, nie chcę 
nawracać ami uczyć". 

I jeszcze: ,.Stosunek .:mój 
do i..yc...a, do swiata nie je.-,;t 
pozy ly wony. Nie lu.bię życ a, 
jestem rum przerażona, zgor
szona. W.er"yłam w te cu
da. które s.ę jednak nie dzi.c" 
ją i d1a.lego żyję w rOLpu· 
uy, Lo owj ..,Lan cruWl..C.t.aly 
i natural.uy·'. 
N ieua w ,;:'c do ludzi, pogarda 

do ludzi, obojętny sto::\u,neK dil 
krzYwUkonych i cierp.ą.C'ych, do 
nie:;zczęśl. wych i slaIJych to 
ponure pięmo narodu burżua· 
zyj.llL'go. 'Kogo z możnych 
ŚWiata kapil;ai.stycznego oocho 
dZlła tragedia młodzieży po
zbaw onej możliWOŚCi naU'ki i 
pracy, trage-dia młodych ist· 
nień, które w ponu·rych czasach 
po.gardy dla czlow:eil.a spycha 
no na dno I.IlpacLku, Kto z wład 
ców ,przedwojennych chc,al 
W'C.mwać S.ę w dramat rodzi· 
ców, którzy wyrzekaj4-c się 
wszystk ego kształc,li dzieci .i 
marzyli o lepszej dla nich 
przyszłości, po to, by je de· 
prawowano, demoralizowano i 
skaz1' W.ino na bezrobocie 7 

Młodzież widkąc, ;:;e w ra' 
mach narodu burżuazyjnego 
fi c n e jest w stanie przerwać 
zaczarowJnego zlego kręgu 
- aUI zdolno';ci, ani praca, ani 
naj\viQksze wy~irki, - niejed
nokrom e tr".: la wiarę w ucwi 
wą, drogę, poJobn:e jak boha· 
ter <ksiąL.ki Uniłow$k:ego "i:O 
lat życ:a" - 16 letni Janek 
Kotowski. 

Ja,rr.ek mc-w' o sob'e: "J:I 
muszę kom.lJ:nować, bo mnie 
t.wkie życie kOlli aOTOż,:,'-i r-
5'kieh ... jak to inm :;:Y.lą .. · 
jest zn enaw dzone. l\Lm 
16 lat i muszę sterc~(;ć w 
kurpiach (był popych"d!em u 
szewca, przyp. red.),:: ta:: e 
pailslde dziecko, to sobie sic
dz już w s·.ódmej albo s.ws
tej kl<1.Sie ••• 
Nie ma bra.c'e s.prawiedHwOO 
ci. Ciebie k:erowal na j'lkie 
goś uczonego, ale żeś upał.ł 
na nasze prolz .. t.a.rja,c~ie d-na, 
już s'ę nie wyg-r.,molisz, tyl· 
ko .jak p es będz'esz żył o 
świecie bożym nie wkclzac. 
Kombi-lluj ze mną, to się ll;O 
że jakoś wygramol'my" •.• 
Cóż dZiwnego, że mło,dz eź. 

której n e stworzono żadnych 
w~1'!lnków do D?uki i pracy, 
żadnych wartości, na których 

mogłaby ~ię o-pl';ec·l moralnie 
rozwijać, dawała s ę wypa· 
czać i deh10ral zować. W mlo· 
dym pokoleniu mnożyły się za 
machy samobójcze i przestę
pstwa. Pchały do nich brui,ow· 
ce w rodzaju "Tajnego dedek
tywa", który wychodząc w. ol
brzymim, jak na przedWOJen
ne stosunki nakład z e 200 tys. 
egz-emplarzy, k.erował myśl'. 
wynędznialyeh, nieszczęśli wy<,h 
i głodnych na drogi występku 
i zbrodni. 

A potem burzuazyjni p.
surze pisali "je:; t coś IV po· 
wietrzu co wydobywa z lu
dzi najgorsze instynkty ... 
tak jakby ktoś puścił IV ruch 
w:elki I'lektroluks wysysają
cy wszelk e ludzkie cechy a 
ill 00 os ta.w iający same śmie
cie~'" 
Tą złą siłą, tym czymś co 

wydobywało z ludzi naj'gcrsze 
skłonności była właśnie bur
żuazja, ktÓra wszelk mi środka 
m ui':ebjąc się do gwałtów ; 
przemooy, narzucała narodowi 
burżuazyjnemu swoje cechy, 
kształtowała go na obraz J po· 
dob:eństwo swoje. Kłóciła go i 
uczyła n enawiści - gdyż sa
ma była skłócona i n b-rzrn Gła 
nlenaw:ścią, uczyła deptać ;n
Tlych, wywyższać się cudzym 
ko,sztem - bo i on~ dep~"~;a, 
zostawiając na swej drodze 
of ary. 

l\'Iasy ludowe, których n--d· 
żywotn ejsze :n~eresy w: lh ga 
ły bratn:ej solidarności m:ę
dzy wyz~"ski",pnYll1i - dh wio· 
ne przez kajd:ny burźuazy jne
go narodu - raz po raz llS lo
w21y te w'ęzv zerwać, ro : su· 
d7. Ć Zf0:"k ,j~-cą je obręcz. I 
p:dy rewc]uC\-ina burz" Z111'O

tł, antyludo':\'''~, ?ntynC!.ro d~ \y~ 
k12.s,?, g-dv masy ludowe ]Q2Y 

S\YO.1e i losy o'c'0yzny wz:--;ly 
w ~ ",,~e r0ce~ zrn:e1!: ~ ć s:~ za
częło i m'opln8 Ob1:0Z8 n:;odu, 
pogarda do człow e~,a pr~cy 
przerodz'h się w szacunek, 
zwatn'en'e i re7vg'n1cj" w wia
rę i 'pewno§ć i;tra, b'erno ~ ć ; 
chaos - w ~\ktywne, zgo:lr.e 
ws-pół:l7ietł In e ludz pr ?cy, 
dla dobra flRTodn, dla dnn ra 
Pol,.ki. dla dobr" pokole'], N11 

g:ruz"ch w1l'odu burż,,"zv'·n~'<)·o 
Z'lC" ął bzt1ltow"ć się nal ód 
wolny, nar6d "Oci0lis~yczny. 

J an:na Kuczewska 
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Wjjaśnienia Narodowaen Banku PolskiegorZ wizytą U rzesz Jws~<j(h trojaczków l 
w spr,a, wie przyjmowania" i wymiany Tejefo~l, je.den z \\'le) ",I, l~li< łi:z llzelllil iIO\\OniHO(]ZOJl/,llli syna , nych kości wyl<aże UOplerv zd~ :, l~~ 24 25 2'" MARZEC 

h 
r.. I. •• Oych tclefon{J\~ do reua~cJ" TY,11 mi. cie do którcrTo IV pl·z\'szlos . 1 O usztCtlonyc uanl\notow I monet mem jednak niccouz,(nn). * Ill~Sj się uda; ofiara nic;zczęsli. 1 ,~, 

Podnosze słuchawke.. tak.. , Szcz~śliwa matka Zoiin Sz dk'" ~ , 
"w związku :z ogł0sunipm r b) w banknotach o pouwójne; ,"eua),·c}·a... . - I \Vego wypa u prflcy l"jl1!eWQ;. , te la z Do/)rzcc lowa . j,'$~ ŻOIl:: _____________ _ 

',,\ówi Szpital Woje\~;ód:~ ki w tre dniorołnego chloij8 zatruG Władyslaw SZ.tela uleg l wypar: RZESZóW zarz<idzenia Ministra F~\lansów numeracji (wartość 10, 20, 50, 
z dnia 20 stycznia l ih! r .. w 100 i 500 zł.). jeżeli p') .'·adaj~ 
sprawie ~. zyjmowaniae; wyml~ - jeden z podpisów, jeden Ilum",; 
n)' uszkodzonych lub .~alartych w c?loś~i. oraz ~znaczenie seriL 
zllaków picn ię2.llych i '\\ol1;tor RowllIez bez zadnych ogranI 
Polski Nr A·7 z dnia 2 luteg." ('zel'l i potrącell są przyj n: ::wanc 
1951 r.) ukaz aly się w praoi e ,:0 iub wymieniane mon ty, jeżeii 
dziennej korn.~ntarze, id(),'e rói· uległy zatarciu wskutek lIorma!· 
nie n aśw ietlają Powyzsze zagad nego 7.użycia w obiegu. a nie za 
nicni e. traciły, w stopniu umożli~iają· 

Rzeszowie. Wczoraj IIl"e,rlz iiy Sl ~ pionego chwilowo przy budow;'. kow i w pierwszym dniu IJracy i 
w szpitalu trojaczki. t'loże iJ:. > l: koły \'i Dobrzechowie. zrezygnował z leczenio v: szpil" Dyżur 110CIl~' : Apleka Społeczna Nr 3 

ul. Jnblońsk ! rgo 1-klos z pra~y przyszedł, ;:rilbi! 11 ( P raco\\ 
wym obywatelom zctj\:cia i coś c . Nowy "nabytek" rodZiny Szc lU, Zaklad Lecznictwa I'OGOTOWIE IL\ l'l':-<I<OWI::: ul. Gr~ 
1ich napisał. leli powi~kszy l gl'omaJk\, dzi: r.iczego nie wyplacił dotych dzi sko 6, tel 10·00 

Dobrze - odpowiabm l,~d ·;' ci do 8 os6b. Najstarsze · iC7.y Ii.!~ ~7,as choremu żildnego tJ,lezpie Slra; I'ożor"a ul. MICkiewicza 10, 

uzisiaj. Napewno, In:i:'iJa sic rz<: 15, Spośród gromady ,beci "':zenia chorobowego. 
szowskimi lrojaczkami ~aj~ć. lo synowie, a 3 córki. 

te!. (18. 

Wob~c tego Narodowv Bani·, tym rozróż nicni e, szczegól,)w ry 
Uzbrojony w aparat iotogra· Najmłodsi obywatele ujrz,' :; v~ /ot Przypuszczamy. że wvbec f~k · hi ~ 

.. II eJ ' ł' J' lu urod zenia przez Zof i ,.: Szef<.· 1'\' ficzny wybrałem siędLl szpital" SWI,I o zlenne w (nil! j mai .e Ot. r 
Pol.-I,i wyjaśnia co nast~pllje: sunku lub oznaczenia wartośc i 

Bez żadnych ograniczej'l i po · Natomiast wymiany makó\\ 
i\ieopaŁrznie zapuściłenl Sl~ \v Cli bieżącego roku. WSZySi.y cz :: 1~ lrojacz l\ów, Zakład Leczn~'" I ~-=-
ulicę Szpitalną· Wbrew 'dszel , ją, się dobrze. twa Pracowniczego zajmie 1',\t'!STWOWY n:.HR ZlE"ll RZE-

trJc~li sa przyjmowane ;Jrzy wy i-'icnię'~nych uszkodzonyclJ 'uh Z2 

płatach' lub :vyrn:anie prz ? larh'ch z jakichkolwiek bądź po 
wszystkie placowlu Naro,J~)weg o wodów innvcil niż llormaJne Zll· 

kim oczekiwaniom spotk<:ł~ mni,; Gor7,ej natomiast ewie się w przychylne sta nowisiw \V roZpił SZOWSI\IEJ - .. S,(''\"<('ie Frania" 

po drodze "mila Ilies~od:·iank? domu ojciec trojaczków. Przed~; łrywaniu kwestii zasiliw choro. pua~lck o godz. 19·1ci. 

t Ik t I b ;':ycie \v obicf.!.u, an rlliano\v'.'· I·C: Ba!lku p~!skiego v o ~.:.l~" '3;--. ' .' v 

knoty , I\tor('-' zostaly uSZhO •. ,onc a) banknotów usz kod.'.OnycJ', 
\\' s liUt~l< normalnego zuzyCla \\' ni)· w<ł<l!lek działania ogl1;a, wi! 
obiegu i zachowały co Ililjmlll(:j (.(oci, kwasów, tłl/SZCZU, p"Jdarc:3 
60 proc powienchm, a I'.cnall· lub pogryzieniu przez zlV:~rzęta, 
to czynią zadość n3stępe; ,) cynl I jeśli zacho,willy przy tym :i0 proc 

wspol~lr~r:~~wauliC~~ze~,-, b\~f:;~ ~.~~d~i~~1~i\Vi~~y~~~~l/07ilr~~a~~; :;ow~go. ~;;::;" ~~;C), & n" 
o:rzeskokacj ~ "ĆWkijCZdeknialcli rólw ;Jierwszylll dniu spadaJqc~ drz, Niew:}tpIiwie też inne komp-:· !::'!!l;f!.i ...... ' .. t~",: ~'lii > 's>-'1 ,~ 
Ilowaznyc l' na a 'aC I z. «l· \\'0 tak nicszczc.śli\Vi~ udE.rzyło -___ ". 

. h b l t t'cnlne czynniki jak i ogól spol i 
!nIenJ rzuconyc przez" ,o n ' go w nogę, że złamalo n;u oi.» . RZESZÓW Apollo, Walk. narodu 
zw. ierci adla" dobrn.ąlem wresz dwie kości pouudz,ia. lR\\'iadć: ('zeflstwa przyjdą z pomocą mac I '::',-

d b t I . chlllsk:ego 
Lle o ramy SZpl a a. miony o wypadku rckarz w Sin,'. ce licznego potomstwa. RZESZÓW _ Zachęta, Tragiczny po. 

Przedstawiam cel swe~o przy żowie, nie oglądn')! Jedna~ cho Wit. ścig 
uycia. Po chwili pOc/i)iar.! już za rego, gdyż jak mi OŚwj;,,JczonG , 

warunkom: \?owkrzchni, 

aj w banknotach () .poiedyii~ b) mon,t. które uleglv prze· 
<:zej numeracji (wartoscl 2 I ~) dziurawieniu, obciQciu. shpi\!niu 
zł.). jeżeli posiadan Jcden z pOd lub innym zlli~kszta1ceni,1m. 
pisów i co najmniej trzy cyfry Narodowy Bank Polski może 
numert,l, dokonać z<lmiany WÓWCZ3S, gdy 

posiadacz 'uza<aclni, że lIszkod7.p, 

Gmina Jasionka 
wykonała 

płan skupu zboźa 
Skup zboża na terenie gmin

nej sp6łdzielni w J asionr;e wy' 
konany został ponad. ~lan~ co 
świadczy o zrozumlCn,iU I ';l
świadom1ieniu tut. mleszkan-
ców. 

nie lub zatarcie n<l s tąpi!o z przy 
czyn od niego niezależnych. 

Wymianę IV tych przypadkach 
hędzie przeprowadzał wylącznie 
Departament Emisyjny NBP -
Warszawa. ul. Danilowic?Owsl\" 
18, do którego należy się zwra· 
cać osobiśeie, bądź za pośred 
nictwem poczty 'l. odpowiednió 
umotywowanym podanic:n, za· 
wierającym im i .. i nazwisko oraz 
dokładny adres petenta. jak rów 
llież wyjaŚnienie przyczy~ i (l. 

kolicznośd uszkodzenia !ub za· 
t Ilrcia. 

~iel ęgnia.rką na II pięlr.o gma.! wiek i stan zdrowia lek;;r,a .ni:: 
dm. g-dzle czasowo Zal~I\(~zkalv pozwala mu na WYjazd I!a w',, , 

Szcz~M;wa mat/ea .. 1"ze~z"w~Tdch trojaczldw" Zofia Su/eia 
z Doó/'zechowa pudczas pobytn w S z'j)ita lu wojewódzkim 

w Rzeszowie. 

DĘBICA. Ostatnio Okl"?fJowl/ 
Oddział Cenłrali Mleczan/,iej re 
i?zeszowie, zorgamzowlIl :v WII · 
kowicach re' powieCie dl}/Jickill, 
tygodniowy kurs dla refc'rent6 .-;.. 
sP6łdzielni mleczarskIch <: po 
xiatów dębickiego, mle!r>Ci(w,'rc 

larnoarzeskiego, kolbusZvijjskie 
go i rzeszowskiego. 

Na kurs tell, któreg'l celen: 
iest zapoznanie s{uchac'?~ 2 Dr· 
'la.nizacją skupu mleka. lICZęS.' 
cza 4,'j osoby. KursiŚCI u(lnad{/, 
zapoznają się z zadaniami. j.ekie 

nie wyszukiwania i in1,ju.iduat 
nego nauczania anaLj.7betów. 
IX'skazówki do lej pracy lJ/rZ!i
l1Iujq na zbiórkach druzyn i na 
naradach produkcyjnych ,;gnlw. 
lX'alka 2 ana1fabetyzmenr najl~· 

piej przebiega na terenif Nadym 
na. (2084). Br Ple.:zek 

KOMUN/KAT 
slo;q przed nimi w p/11m" /j · let· Prezydium M. R. N. w Rze. 
nim_ St. Piekiełek szowie, zawiadamia że auŁobu' 

"« •• sy MKS. w dniu 24 bm, 

Wszystkie gromadY' wywią' 
zały się z planu sprz~daży .na
leżycie, a nawet bledn1e]~ze 
gromadyiak Jas:onka. Stobler 
na i Wólka pod lasem mimo 
lichych urodza.iów spełniłY 
swój obow:ązek obywatelski w 
OZI;aCzonym term nie. (1509). 

Przy dokonywaniu wymiany w 
')owyisl.y s-posób Na:':)dow)' 
Bank Polski będzie mial r;rawc 
!,otr<jcenia kositów porta i ko· 
r<:'spondencji zwiryzanych z tą 
wymianą, jak również k0sZtÓ\\" 
(:ruku banl<l1otów". 

rzeszowskie trojaczki, przedmiot 
lIuszego zailltercsu\Vania. 

I . h kursować będą od g"odz. 6 te:. Wobec tego, złożenia z ~manC:j 1 AROSLA W. Drużyn!! arcer 
St. l'l'h ,i <:her 
Koresp. N. Rz. 

Lekarz dyżuruj:jcy person,": 
<;zpitaJa ul<Jtwiaj'i mi wykonanie 
zdj~ć.. \V atmosferze OgUhl'j Wl" 
sojości i zadowolenia' Ilv.'ieczn:· 
lem na tasmie filmow('j matkę z 

nogi dokonał przy·,yolal;Y do cile ,"Le z puwiu.łu jarosl'.l~'skieg" do 16·ej. W dniu 25, III. br 
rego wiejski "sklaclacz kości'. czynnie w{qczy{y sir dr! watk.' ruch autobusowy M. K. S, zoo 
Wladyslaw SZ,elela leży w dont<.l \ c analiu.bet' ,'mem. Harcerki i staje na ćały dzeń' wstrzy
i czeb aż noga mu si~ 7,:-ośn;<, . harcerze ze szkół w f!..'omadacFI m 
Oczywiście pracować rii" ll'1oż.,~ !odlówka, Pel/linie, lVi!!;! n, Su any. 
Ja/d j~'st wynik zioże n':l IJrz <';: rochó;;;, Ostrów, Sko{oszo>::J or'li. \ W dniu 26. III. br. ruch 
przygodnego ,,lekarz?" ;.lam~ w Rad!Jmnie, podjęli zcbot(:iqza autobusów jest normalny. 

W sklepie Central-i Odzież,)- chc~'al Tmpić dzwonek. doro
wej nr. 2 przy ul. Kośc 'us~lci 'waru i ZmU;Zt1710 go do n.a.by
w Rzeszowie brak ieBt książlći c,:a także TOWel'1.t. 
zażaleń. P~rsonel tłumaczy się ..... 
nie nadesłaniem jej przez kie- BUTT. w Rzeszowie zau;·in· 
rov;n 'ctwo C_ 0_ damia o ?nożnośoi km'zllstania 

Wydaje nam się. że od chwi- ze zniżek przy nadawaniu te
li ot·warcia. sTc'cpu uplllnęlo legm,mów gratnl,acyinuch z ;)
dosyć czasu, abu móc zaopu- k!lz:'ć śW';qt. im·ion.in, urodzell 
trzyć go w biążkę za,żlŻleń_ .Je- i innych uroczllSl?śc-!. ,. Z TEł{1 NADESŁANYCH lISTÓ\:'I 
dyn e niedbalstwo C~ O .• które T~~e.fJram71 'okollczno~c Q11:0 . _ '." 'h e • .. • 

niewo, t. p~':lwie zostaru:e natych- - XLT - do 15 W1frazno ta- ł " ~ powcau ClęZklCh przeJ~c. podczas okupaCji hlt1erow-
iast' usunięte - powoduje. ,ż' ryf. 3.00 zł za. każ U nastrJpnll! Sklej za~h~rowałem na gruzllcę płuc. Skierowany zostałem 

Mienci nie m .oga wpisywać iJf) I wy,,.a: tan". 0.15 ,zł. Tc!egTfJ,- na .. tr.zymlesl~CZt;ą k~racJę do sanatorium w GÓrni~ •. gdzie 
książki zaż'J1ei~" swych uwag, my b.stowc - ELT - do 25 dZ:~l.l troskllwe] op!ece lekarzy odzyskaiem zdrOWIe l zno-

i' spostrzeżeń. I wyrazów t.aryJ. 3.60zl za kai~ wu st.anąłen: .do pn:.cy: Wyr~żam więc wielką wd:.:ięc:woŚć 
" .. .. Idy następnu wllra,z taryf. naszeJ Partll l Ihl'ldoWl PolskI LudOwej za opiek~ nad ludź-

Sklepy galanteryjne MH D 10.12 zł. D.0J'~~czanje telef/ru7l1u mi. ~racy. 
fJrzll ul. ,~ Maja. i Ce-ntY'CLli O- i na blan-k-ecl6 owvbnym Lx J:,a",:ard Zygmunt -- ,Stalowa Wola. (663) 
dzieżowej nr. 2 przj/ ul. Kr>- 1.80 zł. , ,.Dma 11 bm. w stołowce PSS !lir 1 na osiediu w '1ieku 
8ciuszki posia,"ajq, na swym T e!cl!rIl,mll za.qran'czne kupiłem pasztet rybny w puszce, Poprosiłem keinerćl o po-
gklrtdzie piórka.da kU?,elu8z-u. Lr: znlż~a 50 proc. ,ROZ:110WU ?anie .mi kilkunastu kroqlek chleba. Po dość długim ocze
Jedna)cże chcąc .16 kumc. trze' ml::dzum'/astvwe (Tcra!owe) . KiwaniU, otrzymalem tylko 3 kromki chleba, przy c:;:ym kel
ba równ:'eż nabllć kapc:usz_ , zn,ż.'m 60 P-;'OC, 1p czaSle od' ner ob. Choma powiedział, że więcej chleba nie ma, bo ma
Wygląda to tak jak.ądyby ktoś I godz. 17 do B-me)., gazynier wyszC'dł. Uważam, że magazyn powinien być czyn-

___________ .__ ny cały dzień , a kierownictwo sto~ówki, w której konsumen-
tami są tylko robotnicy powinno wiedzieb, jakie jest dzien-

Co na to ZOil? Ile zapotrzebowanie n:.l chleb. Uwagi te zapisałE:m w książ
ce zażaleń, na co kelner ob. Choma zareagował w taki spo

. .• SÓD, że pokazywał na mnie, kI"e~ląc palcem kólka po czole, 
Zarząd osiedli robotniczych I 91 wypł~cle zarobku l'cbotmcy : 20 miało oznaczać, że jestem wariat. Spodziewam się, że 

w HzG-Szow je oddaJ'ąc do uzyt' Goleck e] za ~pr:;:atanI8 klatek I zarząd PSS w ~lielcu pouczy kelnera o obowi;~zu ! ącej 
kil blolti m',eszaklne na oSiedlu! t,chodowych Jeszcze z roku l upl'zejmoici i usunie niedociągnif,'Cia w stol6wce ~r 1. -
WSK pozostawia je bez Ż3d· 11950. I A. Zydroń", ' 
tlej dalszej koniecznej ?p eki.\ Poza tym brak św'atla na l ' DLACZEGO? . 
Czynione w tym względzle sta' : korytarzach powoc.:ować Il).oże \ - • 
ran a pozostaja bez ~kutku. co, l'ówI.lież w.;e~e wypadków. . ... strażnicy Oddziału Narcdowego Banku Polskiego w Łań-
wskazuje na Iekce:vaz~ce tra~'-I I NIe lepIe] przedsta\,:.u SIę , cucie zatrudnieni od 9 micsil;;cy nie o;;l'Zymali j ęszc:t.e umun
towan .e lak powa<!:ne) kwestll. I sytuacja przed blokanll. Poza·; durowania. 

Przede w,zyslkim _brak ; padane, chodn !,i z u.wagl ';1~ I Dyrekcji!. Oddziału w Łailcucie wyjaśni nam przyczyny tej 
jest praeown.ka - koser- i \}rak o3wietlema, grozą SpIJZ' l0p.lcszało;;;c!. 
"yałora urządzeń tech-: nionemu mieszkańcowi WPUd.\ • * ,. 
lIicznych, który by czuw~! na,d Inięc:em. do :·z·u,ry. BloŁo przed '.,' e.', .. '. 
mieniem państwowym l me , I)lokaml ~jęgaJące koste~ u· __ ;b?,h p;.aco,vmcy Banku Ho~ne:~ zatLtd~len.~ .obeCnIe ":. 
iopuścił do jego mnrnotra.,i lrudnia ,Hl.kkolw,ek dOJazd, Od~l'~Iale ~arodow~go Banku Po,sk!.~bo w ,Łanc,lIc,"l nIC o.rzy 

• • CI e mówiąc już o dojściu. ma l Jeszcze wyrownama, uposazen za 5Lyczen luty. 
"'~;:k ko~:y na śmieci po" Bardzo nas intcres~je co po- Dyre~cj~ odd~iału ~ Łańcucie pl"Z~5pi?szy wypłatę wx-
woduje nadmierne ich groma' ,rabia admin:strator z ramie· rówr~ama I poWIadomI nąs czym nalezy tiUlY.aczyc to OpLlZ-
dzen e się przed klatkami scho I nia ZOR ob. Walentyński. któ· meme, (850) .. 
~ow'Jmi; Spee,ialn 'e w?bec zbIj ll'Y widocz?JY, iest na bl:'~ach ,. .. ' 
ża~ącej. s~ę wios!l~ :lO,CZ~s .~to i raz ~a m:es,ą.c. Jak V:Y,n1:<a . ~ ... kierownik krawie~ki~j ~p61uzie)ni pracy "PO.3tęp" w Sa-
reJ dzIeCI robotnl~ow w,ęk,,~ą i [low~ zszego zarz~d os~ , li 10 'noku przYJmuj:tc zamOWlenle na uszycie ub rama z pOVlle
część dnia sPQdza.1l1; na. pO"YI~'I' b?tn czyeh o~ramcza Slę .tylko I rzcnego mOlierialuobliczy:, że cena robocizny wraz z dodat
trzu mogą one st~c SIę zro' O? regularnegu, pob . ~ranI11 na kami wyniesie 196 zl, przy odbiorze ubrania okazało się, 
dłcm chorób zakaznych. '. lez.lle~·o czynszu. za~ ~prawę że ob. K. C musi zaplacić 237.13 zł. 

Jeżeli. dCl. tego ~:::u rot~t~Cl i ~~~~~~:t~abk~rx:k~~~5~W~r~~: I'ostępowa?ie takie yodryv~a zaufat.Ji~ do tej placó:vki. 
bkJ;ły WWS":iwKozone ~l ' n' h prac l IVcs'uJ'e olbrzymie sumy' p 'c' (C'l)r<lwę nalezy zalatwlc zgodme z przYJę,ym zobowląz.amern. ow ' po go Z ac y" , . o , . . ' '841) 
to zarząd osiedli robotn:czych niężne nozostawia .. opab·zno' l • * • 
nie poku3ił sle f1.bv czynno-§ć. 6c,". (2383)_ W . Rul\n;~ki 
tę zapłacić. Również zalelra on Koresp. N, Rz. ".Zakład Lecznictwa Pracowniczego w Tarnobrzegu nie 

odpowiedzi81 na podanie wniesione w dn. 20. 3, 1950 roku 
p~'Z(-z ob. Piotra Kaczora, zam. w Golcach w sprawie przy
jt;cia dzieci do prewentorium? 

Rok już minął sprawę należy natychmiast załatwić. 
(1HiO) 

• * • 
___ kierownictwo Technicznej Obsługi Rolnictwa w Rzeszo

wie nie uregulowało dotąd sprawy wynagrodzenia ob. E, L. 
za wykonane w październiku 1950 r. ryśunki techniczne? 

SrraWG tę nafeży nareszcie załatwić i powiadomić nas o 
tym do dnia 10. 4. br. (801) 

• 
... mleczarnia powiatowa w Nisku nie zaopatruje Szpitala 

;\1'il~,:s kiego w Stalowej Woli w dostateczną ilość masła? 
Kierownic two mleczarni winno usprawnić zaopatrzenie i 

powiadomiĆ nas o tym. (826) 

• * • 
... mieszkańcy gromady Pobitno nie mogą otrzymać wy

. jaśnienia, co stało się i pieniędzmi zebranymi przez sołty
sa na elektryfikację? 

Prezydium Gminnej Rady Narodowej w Słocinie po zba
dón:u sprawy prześle nam wyjaśnienie. (845) 

• * • 
...Powszechny Zakład UbezDieczeń Wzajemnych wRze-

~z0wie nie wypłacił ob. Fr. Bury odszkodowania za padłe
go konia? 

PZUW zechce p:mownie sprawę rozpatrzyć powiadO-
mić nas o powziętej decyzji. (838) .. • 

... TvI'.cjska Komunikacja S8mocho-:lowa w Rzeszowie nie 
"~' :'. ,cdaje bloczków po 11 s;;:L pasażerom stale korzystają
~yrn z tej k0munikacji? (830) .. * 
. .. robo~nicy zald. pP0m. Jasło nie otrzymali dotąd zwrotu 
picni~dlY wplaconych na opal w maju ub. r .? 

Ruda Zakradowa niewą~piiwie załalwi sprawę i powia
domi nas o tym. (818) 

.. * • 
... kierownik kolejowych zakładów gastronomicznych w 

Zagorzu zabronił sprzedai.y gazet w bufecie stacyjnym? 
Umowa kierownictwa bu fetu kolejowego z PPK .. Ruch" 

obowiązuje nadal, spn:edaż prasy należy nie:twłocznie przy
wrócić. (831) 

* .. 
__ ob. Józef Lasota, stróż gminnej spółdz "S (h" w Czudcu 

od kilku mi esięcy nie otrzymuje zasiłku rod?Jnnego? 
Zarządowi gm. spóldz. w Czudcu przypominamy, 7€ nie 

wolno lekceważyć spraw bytowych pracowników. (817) 



Str./) 

~_~!!!_~_~~_~" IN oroczko i KKI 

Sehretarz generalIt» ZNP 

Dobre wyniki nauczania 
pOdstawowym zadanIem nauczycielskich organizacji zawc.dowych 

s~P-o-- ..,;ar 

Odnieśliśmy ogromne korzyści 

Hoke~ści polscy O w ISJR , Troska o wyn'~i naue::~nia, I w pełni zar6wno moralno - po- Jest rzeczą dow'edzioną. ił 
:roska o to, aby Dle utracIe, a,ni ł tycz'nej roli ZMP w procesie tam, gdzie dobrze pracuje or
Jednego .uczn'a, aby oddac go wychowan a, jak i konkretnej ganizacja młodzieżowa, gdzie 
Bpoleczenstwu w moiliwe naj pomocy tej organizacji w wal· istn'eje wsp6łpraca między dy 
lepszej formie rozwoju fizycz' ce o dobre wyniki naucznnia. rekcją i gronem nauczyciel' 22 DIn .... świetlicy CWKS odhy- ""yei~slwa druh'tl radzieckich nad 
nego i umy,słowego, przygoto· Byliśmy świadkami utysk wuń sI< m a ZMP, wyni'ki naucza- lo &ię spotkanie a.ktywu sportowego lcs!,ołem mistrza tw41a Czecho,lo· 
,.~anego do, twórcze . .i . pracy w pewnej części ,nauczycielstwa nia. są do,bre. Grupa ZMp.ow- slo.!icy z hokeistami polskimi, któny wadą. 

wspólnych 
tlrużyn:mli 

tren'ingu i 

treningów i ~awod'6,w z 
ZSHR Zap'Hnanie metod 
stylu' gry nojJejlsz,ch ze· 

ou<.lown c<;w e I t' ZMP d' powróÓiu do kraju po lrzytygodnlo- W imieniu 13w"dników zabrał gin, . ". socJa ;s ycznym na na nieje'nym zjez· ska, ~zy ZHP-owska w Czorich Slwierdził Ol). że hokeiśc, 
spotów rudlierkich. przeniesione w 
teren przyt'zYl1,ią siG niewQlpiiwi,e rIo 
dalslCgo rozwoju hokeja w Polsce. 

--:- Jest sprawą przede wszyst· dzie, czy zebraniu. Dz'ś sytu- każdej -klasie uważać mILSi wym [Jobycie w ZSRR. Kierownictwo . 
klm na~c~yc,ela. Tą sprawą aeja uległa dużej popraw e Za swój honor, by nie. by. drużyny ! rawodnicy podzieJU! .i~ polscy odnieśli OIlromnc korzyści Z" 

muszą zy.c wszystke zakła· , . ak ' ło w niej ocen n edostnteczriych, swoimi wrażeniami JI pobytu"'" ___________________________ _ 
d?we . i m:ę.dzyz:tkładowe orga- ~.~ znaczy to Jedn . , IlIby było, by frekwencja była dobra, by w Związku Ra.dzie('klm. Wszystklr 
nlzacJe zWiązkowe, JUZ dobrze, nie było przejaw6w szkolnego wYPowiedz.! podkrcśl"r~ ~odIlJe. ~". 

Zag;ldn:enia metody naucza· Przy właściwej współpracy bumelanctwa i chuligaństwa, zwykle. serdeczne przn<:eu., ~ Jalom 
n'a, zagadnenia ocen pracy z kolem szkolnym ZMP może. by honor uczna szkoły pol, I na ka.zdym kroku s~otl'kall SIę sp.or
u~zn a, pow;nny być nie tył· my stale oddziaływać na uczą' -sklej stawiany był wysoko. towcy ~Ols.cy na rJemi ~3dlle.-k'~J, 
ko przedmIotem obrad rad pe· C'ą 8:ę młodzież w tak 'ch dzie. Toteż ws,pólpraC'uj-my naj- or~z wI"lk:le kor.yści, jakI" dla. ~o-
dagog cznych. Są one również' dzim:ch, Jak: a) pogłęb anie śc'ślej z organizacjami mło- kCla p~lsklego da! pobyl C~O!OWFh 
ważną sprawą riarad Wy twór- I światopoglądu naukowego i dz:e'żowymi, jako najważniej. r.awodnlków PolskI w MoskWie. 
~zych podstawowych organ:za'l ściśle z n m zwIązane podno· szymi 'lIajkonkretn:ejszymi Wspólne treningi l ,towarzyski. 
cji zw,ązkowych. Mówiąc k~n. szen:e po~iomu pol tycznego, pomoc.nikami w. walce o dobre .aw<>dy z drutynami radli~ckimi o· 
kretn e, n~ narad3ch wytwor· I b) u'll1acman:e charakteru, c) wyn kI naut:z:tlIla. raz cenne uwagi I wskazówki n.j· 
~zych ZOZ i MOZ winny stać. rozwijJ.nie św'adomości s,po- Zbliżamy się dQ końca roku wybitnicjSlyeh trenerów radzieckich 
takle sprawy ja,k: stan naucza łecznej, d) wdka z brukam szkolnego 195051. Sprawy będą mi.aly ogromne zn.czenie dla 
n a języka polskiego, czy inne· życia szkolnego (bumelIinc· wyn:'ków z coraz w ększą si· d":sZ~ilO rozwoju sportu hokejowego 
go przedm'otu w konkretnej twem, podpowIadaniem, drob· łą staną na porządku dziennym vr Polsce. 
klasIe; stan zachowania s:ę da· ne na pozór szacherki szkol· rad pedagogicznych, komite' 
nej kbsy, analiza konkretnych ne itp.). Przez koła naukowe tów rodziceIskich i młodzieży. Kierownik ekipy, sekrci"n GKKF 

prac uc-zn ów, sprawa pomocy i koła samopomocy koleżeń· Spruwy te z.najdą realne ,roz. tow .. Skrzypekstwlerdzil m. inn. że 
nauko~ych itp, s'kiej możemy zmobII zować w ązan:e, gdy nauczycielstwo pobyt drufyny polskiej w ZSRR przy 

W czasie tych J:larad winn'ś- młodzież do zespolowej pracy pols'kie postawi je w swej 01'- czyn.U slo: do dalszego zs.<'icśnienia 
my przeanalzować, jaką po' w odrabianiu lekcji w pomocy ganizacji z'1wodowej jako za· wi~zów prlyia~ni ml<)dzy sportowca
moc n;lleży zorgan:zować nau· U'M:n:om słabszym przez lepiej gadn:en'e produ,kcyjne, jako 
czyc'elowi, który w danym przygotowanych, w przygoto:- najwain:ejszą sprawę z<l.wo.uu mi PoL~ki I sportowcami naro,lów 
przedll)"ioc e, czy też w danej waniu zadań ibp~ nau~zycielsk:ego. zsnn, pozwom na najhl.iźsze zapo· 
klasie n e daje sobie rady, lub znanie prroduJąrego w świecle sporo 
ma trudności. lu rad71""kiego, orlU twórczej, poko· 

Na n:lradach wytwórczych p t ł U,· P d· ('. Dl" 
~~Zwi j~~?ZSP~~~b n~~:! u~~:: OWS a a n 01. orzuma ~w:e. ICOWa- lG::iw::

ac
: :::~j:a:le~:~:. seJm. 

rown:kow, czy dyrektorowi tarz GKl\F podkreśli! niezw)'kle wy· 
szkoły, by mógł on jeszcze le- Dotyc'hC'Zas istn'alv w Rze· dm na pytania slderowane do soki pOliom zawodnIków radzieckich 
piej opanować N1lość życia szo\y-ie" z zas ęgie!ll . na ter~n, por!1dni jak ró.wn.eż, porady Iloparty na doskonalej grze kolektyw' 
sz\oly, by mógł osiągnąć WOłew?dztwa LWIe ~nstytucJe i ma.J~ce znaczente ogol~e. • ncj. wielkiej S1.) bkośc! i W) Irz)ma' 
przez to najlepsze wynLki ~dzlelaJące porad rezYs~rsk ch I . Zjednoczona PO' adn!a śWle' I ło.$ei, oraz w)sokiej d., seyplillie s[Jor-
pr 'cy. l pom?Cy repertuaroweJ t.ea'l tl ~owo artysty:zn~ cz;.'nn~ bę· {owej. OparlY n.a naukowych meto--
\y,lcd' ien'e y' tram I zespołom amatorslom. dZIe we wto!'kl 1 PiątkI or:! dach trenin"u hakej radziecki jesl 

k ' w., e o po n kesł d I \V I Poradnia śW.etLcowa PDK i godz. 10 do 12 w lokalu PDK. i oh~mie [Jr7.;duJ'or\.' nil świerie, do-n '"w n~uczania;,a 2. owe or· d . , P d' ; " 
,:' : k I pora ma artystyczna przy I . o wyżeJ wskazany adres wodza tego zresztą' roecydowanc 

~a:~/acJe _ z~,~z o~~ wn:r.1 Państwowym Teatrze Z,emi ~ należy się zwracać o pora:y 
sc.~ e w~po Pl~C?W,,~ z. p Rzeszowskiej. 'oraz k'erować wszelką kores' 

Na trasie Rzeszów-Jabh~nka 
wre praca przygotowawcza 

Przygotowania do, ."'iłrszu 
Patrolowego" "Mlodziez Ostat· 
n.im Szlakiem l3ohalera'Rewola' 
cjonisty" na terenie powiatu 
krośnieitskiego są już. na ukon· 
czeniu. 

Ostatnio powolano Komitet Or 
ganizacyjny, przy Zarzącl~!€: Po 
wialowym ZMP w Krośnlc\ n.a 
czele którego stanąl prze',Nod11l' 
czący tow. Majka.' . 

W Marszu Patrolowym druzy· 
ny SP, LZS, ZZ, LPZ, \\> oi.ska , 
Gwardii i KBW w pOWIeCIe 
krośnień~ldm, obsadzą, t.r?sę, na 
odcinku W'iśniowa - Kro.,no -
Sanok. 

W dniu 22 bm, odbyła się od· 
prawa wszystkich przed,itilwi~i,,' 
li poszczegółnych pionów, Hore 
wezm~ udział w Marszu PJtro~o· 
wym. Wśród pionów w pOWI 
cie krośnieńskim w pracach prl\' 
"-otowawczych wyr,\?n1a ~ię LPZ, 
ZS .. Unia" i ZS "Wló/wwrz". 

W barwach LPZ·tu na P'Jwyż 
szyrn odcinku wennie udzial b 
drużyn, z ZS "Włókniarza" _. 
ł4·cie drużyn, z Rzeszowa do 
!ablonki i ż ZS "Unii" także H 
cie drużyn z Rzeszowa do Ja 
IJ lrJn ki. . 

Wszyscy zawodnicy prrecho 

dza obecnie systematFz:1e trc
nirlgi. W chwili obecnej ~,S "U
nia" przeprowadza IJadan; ~ lekar 
skie zawodników, to Sal1l,) czy' 
ni również "Włókniarz", "SP" i 
LPZ. 

Komitet Owanizacyjny i Pro 
paganclowy pr~ygotowuj ą :Ia Ira 
sie liczne bramy powitalne. Pod, 
czas przemarszów za'iJoclllików, 
wzdluż całej trasy licznr dele· 
gacje i rzesze mlodzieży będ'i 
przypatrywać się szlachdncmll 
współzawodnictwu wśród ':;Jwor! 
nihlw, 

tV' dniu 29 bm.. w g")(!;:-;naćh 
,deczornych odbęizie si,! !J!.I {(ro,'; 
nie, uroczysta akrrd('mia poświf.'
eona pamięci Gen. $wtl.'rczew 
sfd('go. 
Każdy pion wystawi !d!lm po· 

rządkowych. którzy prz)' m~cie 
będ" się opkkowali zaw~ ln!k<1' 
mi. Na każdym pod tacne l w 
Krośnie ł:H'dą punkty od7vwcze 
dla uczestników marszu, C~,118), 

Adam'zojdel 

Nowy klub sportowy 
Słali w Sko:yszyn:e 

stawowym.orgalIlzl\cJaml par· I DJ . ,l .', d t ~. nondencię, dot~tczlJ.c~. świetI'c 
tyjn'm ' oprzeć s ę na komi- a U3unlęc,a wu orowo~cl" ~ " '. . 

" l" • :" ". , .. 1 lin. konferencji odbytej.w dniu i I zespołow, sc(>nlc~nych. 
lelach rcazlc,ebkIC? Czy z~a 16 bm. w Wydziale Kultury! N'ewątpliw:e poradn'a spot. 
czy to, że w k':zdym pasIe: ;Ośwlaty i Propagaridy KW Ika się w zakla 'ach pracy, w 
dze~;u ZOZ czy ,MO~ w.nnl" PZPR, w której wzięli u-1zhł; świetlicach i organ'zacjach 
brac u'dz: al członj{o_~,e . kom,· przedstawi c ele partii, ORZZ,' masowy~h z .nalcżytym r;ainte· 
te~u 1 N.e, W k., ..zdeJ .nato I Teatru i prasy ,iedn, omYŚlll.i ę I resowamem l zro. zum.,enlem. 

Przed Wyścrg§em Pokoju 

Osla'tnio na ogólnym zebraniu pra
c()wników Pańslwow~j F3bryld Gwoź 
dzi zorganizowano klub sporlowy 
..Stal". 

"Trybuny Ludu" i "Rudeho Pi'Gva" N.a icbr~nlu tym obecny' by! przed
stawiciel Okr~gowei nudy Zrzoszenia 
Sport()wego "Stal" tow. Teb1", oraz 
przew. PKKF w Jaśle tow. Binder. 

~,ast szkol~ w poanoszenm po za.'ecydowano poł~czyć czyn.' (2432), , 
ZI?mu ~aukl :v danym p,rzed- ności cbydwu poradni. Zjedno' ' ____________ _ 
mlD: e I daneJ kh~ e, poorzeb I czoną poradnię prowadz:ć bę • 
na J~st ron;.oc rodzlcoW •. Odr.a. dzie w lokalu Powiatowego Do Dobr. ze pracu'e 
b an:e lekCJI przez uczn:n, .Je· mu Kultury przy ZZ ul. O· . I 

g. o d?JazG do s~koly, jego wa· ikrzei 7,. z rami~nia teatru i 1 kółko miczudnows.kie 
runkl m esz.kl!nIOWe, a z tym, PDK k crown,~ l~teracki tea p' (: k ~ 
zw ąz'!ne miejsce dla odrabIa-I tru tow. Lew mk!. korzysta" przy an$łw. ..~Z o e 
nia lekcji, .s~ bardzo pow~ż· !iąc w r~zie polrzeby z pomocy I Cnó;no!(szłałcqce", 
nym cr.ynmlcem, w:lrunkuJą,fachowcow, ~ 

Na konferen 
,cH orguuizaeyjnvj 

Wy~rigu I'"koju 
.. Trybuny Ludu" i 
"Rudcho Prava" w 
Cieszyn.ie ustalono 
że l-m:nulowa bo· 
nirikata za zw)'ci~· 

stwo w etapie za· 
liczana h~rlzie tyl, 
ko w k.:a,ylikarji 
i.ndywidualnej. W 

cym jeg? .postępy w ~auce'l VI ten sposób pomyślana W leiajsku ' 
Stąd umIejętna mob lizacJa ak· d' l' . .'a ' , 

t d . , l k' . k'd pora lIla uUlelac bęclzl~ ustn,e LE2AJSK Do zalo';on~'i:J z i· 
ywu ro zlc.e s ego 1 az e, . p' e i'nI" -, - Co drużynowej, OIJe"nie jednak wycho-

go z rodziców Z osobna pow:n- II lhs m
d 

nbc, t ormatC.ll w 8 pra'\l1iC!aLYwy lMp·owcow przy 

roku uhlcgl;-m minuta bonifi.kalY do· 
liczona b,da również W klasylikacj'i 

, ł " .' .' k 7 • ~ac o atU reper .uaru, org~. PaIlSIWOWej' Szko'" Ogolnuiłszta, dZ'IC z załllŻeni.. że jazda ,drui.~'n 
na s uz~c pomocą w Z\\·ę s .. a n,zowan a oraz rezyserowanta . .. . , ma charllllter zespolo-wy i że doli. 
n u wyd'.inośri pracy uczn'a ; sztuk '.~ t· l ·h·· "d "l' cą.cej stopma itc. w .Lez'1]S/w -:- c',"nl'e J'edllcJ' ml'lluly J'oot la'''or''zn. 

Kolarze ~lCchosłowaccJ' ro.poczy· 
naj~ ohóz treningowy w duiu l k w,iet· 
ni.. Na obóz ten powoI ano Kadr~ 

Narodową w skladzie Bohdan, Fryc, 
Knczourek, Krejcu, Nesl, Ondracek. 
Peric. I'uk:kky, Rllzicka, Skorel'a. 
Svoboda, Sramek. Vcsely. Vev<-rka. 
Zahensky ora.z pi~ci\J juniorów. Ja.k 
wiadomo Clechoslowary zapr',sili na 
teń ohóz kojarzy [Jolsklrh. Obóz odu,: 
dzi. się w miejscowości ZI1!1",jno na 
MoraWłlch alho w Pelrohradzie. 

Tow. Tebln .... ygłoslł relerat. 'lV 

któr)'m omówil lIlaczenie wychowa
llIia fizycznego wśród ludzi pracy o
raz naświettil rozwój rudlU sporto
wego 'IV Polsce Ludowei. 

Zohranl stwlerdziH w oty .... lr cj 
dyskusji, że na teronie zakładu już 
,od dawna interesowano się zagadnie 

nlami kultury nlyctnei. jednak Pod-

\VspóJny trenin-g kobrzy pOlskkh stawowa Or.gan,i7.uc,ia I'arl~'jn.a oraz 
i cz~cho~łowackich b~dzle trwał. od I nada Zakładowa nie mogły jakoś 
15 -25 kwietnia br. po czym zawod· walet!' więcej c.ża"u dla tego ważnI! 
nicy udadzą się do Pragi. 

* 
go zagadnienia. 

Kolarze ~graniczni, którzy I .... ys· . "",a I a n,Vc l Wl ow." ( koll'a m' 'zurtnow"'u:go nalez!) ,," ~ "J" 
nauczyciela. Toteż trzeba bę· srcn~ctn"ch p 'z"sposabian'a 'I' ,,1.[ 0"" waniem w"czynu indywidualnego. 
dzie w:"'kszy niż dotychC'zas młod" '" Ja', bk l J t k' l 80 cz{on/,ów. W' okresIe zimo· J c[giem przyb~dq do Warszawy, pozo 

• .,. < eao n I""r , U ama ors lego '"'!! II b I w glaszQne r ';('rall zmienjon<J regulamin. 
nacisk pojożyĆ na i'hrady TO' do gry sceniczne]' I ~!.' !J Y Y ",'~. , "'. _ staną w Po~see do dnla 14 mgia br, 

Na z.konezenie zebranla Drgamn

cyJnego przyst'lpiono do wyboru DO

wego .arządu klubu, .... sktad które 

go wcszi~i tow. tow. Tworek. Byczek, 

Wł. Tokarl, Jagielslil, Król J War
cho-l oraz ob. Grodecka. (2:>.43). 

d 6 d . kI ., .' ktore zapuznawaly czlon/:,.-w kol Tak WI~C w klas)ft,knc~1 drużJM , . 
Z C W aneJ asy ucz n OW P " b d . ,. . , . ' . I t. GOŚC1e '<>staną zaproszool do udz,a' 

lub też nawet e n'c o~a: nla ę Zle rowmez I/ia z osiągnięciami wie/leit/! przy weJ uGdzlc taltczany czas ".zerz) w S? I . 
ucz." n'.o w"k ch. p w ":i h grup ~y~ozyczała egz,emp~arze sztuk i rodników ~adZi('Ck;c,hAftc;:U"ina, trzech pierwszych 1.aWOdl~Jkó.7. kaz., tu ~ rlor~czn,m ,m'~dzyn.arod,ow)m 

W I I ' . l scenar usze w dow s,c, a w \ l ysenkt I Illnl/ch \\7 ohro~le leI dcgo zespolu, a w kla,) La"q. tN:lJ· \Vvśclgu ZS Gwardia w dnIU 1.3 ma· wa re o po ~nszen'e wym· . . b, I' I ł -, .' " I , ., • 

k', . ., kI l fizle potrze y p Zy( z.e a a re· nim czhnkowie kó"ka rozO'lCZ110 I wld",JIIOl, podobnie Jak w roku II'. \'" L' ZS 
OW nnuczan'a n'e'wy e wa-' , p' 'd kt' I t ,'C '1 ja w ",r"aWlC oraz w wy,ctgu . .1 . d" ,.. zyserow, S ?1';O a orow wo· I T'racp nruktyczna w ogr6rthu. IJieg!) m zwyc\«zcy elapu odliczonu I. • • 

Syzdek Stani~hl. ... 
kor.,,;p. N. Rt. zna 1'.0 ~ przvna a orpon zacJ' nych od zalęC w danym okrc'j (2"09) R. R ~ )r k hQ<lzie I minuta honlfikaty logniWO w LuulJlIlc. 

mł!X1z ezy ZMP i ZHp w się w teatrze. J.., orna! vZy . 
szkole. • • I Działalno~ć poradni znajdz'e, -_.- -------.------------

Do medawn, czę~te Jes7.~ze odzwierciedlen:e w 'prasie. Na l? In " F' ~ I 
były wypadki, że naUCZYCiele ,łamach, Now n RZ8szowsk ch" t:n'!łetĆ! uPaczij~ pa?lł.~b l raccU Zooowiqzania tenisistów ..,ła i 
n:e rozumiell lub nie do cen ar I umieszczać s:ę bedzie odpowie. 

Aco Z "DOmEm Ksiąikł" w KuILusznwe"? 
Przed kilku dniami l\f'ejska potr~na 'dokonać otwa.,.c': ł 

B'bl'oteka w Kolbuszpwej prze ks ęgarni wKolbuszowej. v,r I. 

niosła się co nowego Ickalu.; sierpniu ub. r. wynajęty zosb1,l 
Bibl'oteka ta posiada wiel.:! lokal przy plac~ im.StaLr..a I 
wartościowych książek, ,z kt6', w Ko~bu;szowej prznnaczony l' 
rych C.hętne korzysta młodz:eż '. na ks\ęr;arnię. Chociaż nie wy· . 
i atarsze społecz.eństwokolbu' I magał zbyt .<!użego remontu, 

. , . I' do tego czasu ks:ę,ga.rni w Kol·. 
I!\Owskle. buszowej n'e otworzono. Od j 
Dutą pomOC$ dla młodz;eży! lutego br. ks:ę.ll.'arnia wyposa

ukolnej byłaby ks:ęgarnia: żona została w potrzebne urzą' 
"Dl'mu Ks:ążki", gdzie można: clzen'a i mimo wszystko do 
byłoby zakup,ić potrzebne po' I chwili obecnej nie ma .,Domu 
dręczniki i książk'o A tym,eza'l Ksiażki" w Kolbusz,owej. 

go .. Domu Ksiażki" w Rzeszo- Czesław Olszowy 

@).;zo~~ oftrzV <~U {ące 
PRZESYł.KI od krewnych 
, ZAGRANICY n:ech żądają wyłącznie 

PAC Z E r.< i~~ ~~~AO 
na które przyjmuje zamówenia i opłaty Pekao 
Tradins- Carpc,rat:on New York 4 N y" 

25 Broad Stceet. room 818. oraz 
BANK POLSKA KASA OPIEKI S. A. 

Oddz:ał w Paryżu 
PARIS IX, 23 RUEl Taitbout. 

Tą drogą możesz otrzymać: 
,natcr:aty czysto wełniane, bawełniilne, poclsuwko 
we, maszyny CO szycia, maszyny i narzędz:a 1'01 
nicze, cemcnt, meble, r ad oodbiorn'ki, rowery wę 
giel, paczki żywnoJciowe, inwentarz żywy - kro 
wY. i pros:ęta. 

, Informacji udziela: 

BAnK rmJHrA KAUt ~PUf{1 s. A. sem. ekspozytura WOjeWÓdZkie-I (2202). 

wie od sierpnia ub. roku nie Koresp. N. Rz. Warszawa, uJ. Traugutta 7. K~53 Pk. 
;;".. _____ ... IBM"'"'Ż~~ _mo .. ~ "?tł'Ul' 

Odpowiad.aj'le o1.a apel czl""k6w l Trzeba podkrcś!i[, ~c sekcja te
sekLjj. p.;łId li O,L.ll cj ZKS "Slal o

, czll\n~ n~sowa Stali wprawdzie nIe posia
!wwie sekcji tenisowej tegoż ldulw ~ da w 'Swych szcrcgu.ch rcllomow ..... 
powlj~li również wazne loLowl~7.a- i nych WYLZyi1owców~ ma jcrłnnk d .. 
nie zln:el'z.aj<lcc do prtygolO\\.'3nPa f ży zast~p młodego ta,tcnlu oraz Da-' 
sla(Eo!Hl sp.()r~ov;c~o d'o sczo;m lc t- ,;:ytJku, 

niego. I Wśród trlloclzieży zapowiadaj,! się 
Sp0ri.owey s~kcji te-nhso\vc-j jJ0stllno f dniJrz:" Z'\lP-Qwc,y l~lIka.szek i ,Fa .. 

wiIi f'ówn()cz~ntc pOIn::1gać 7Hrz·lo o biailski 
wi klubu w pra.(:y' Illld d31.szym 1:'0'/.-1 . 
wojem 'kullury fizyn:lJej wśnld pru,· -Lukn..szc'k gr~-ł w knisa dopiero od 

COW:l~kGW zakładu Postar;~i\vili onJ 1-: ruku, a 'już 7.-dnbyl l~:luł mi'5trla ju-, 
przc-prow:::dzi(; \vszystk!E' pr3l..'t~ [)l'Z'y o;orów m!3sta Stalowa \Vola 

przygoio'wul,;'u (,7.~erc('h kol.'~ó'.\' l~nj- Prr.,\'kV!u t'.'złonh:ow ~ck('J\ frn\soWtij 
s~,wych UO lla(lchodz,!(;c!~O SC%fJlHl .el, l ZKS "S:sl'" jest godny na;;!ud0Warp.1. 

mego. '! Silurlov:cy ci w~ kazuj~ stale, te [:0-

Prace P'Jwyższ,e zal{ońr,zoóe ZO'st3~ trafiq wnklye na z.a\~od:Jrh or:H l;ra 
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Zwyci~stwo 
WiI<TOR WINOGRADOW 

Gzł()onek Akadem 'i Nauk, dyrektor In· 
s-tytu'tu Językoznawstwa AkademH 
Na.uk ZSRR. Nagroda została mu 
przyzna.na za pracę naukową pt. "Ję
zyk T06yjsJd (Nauka grama.tycZIla 

o słowie)". 

IRENA ZARUCI<A. 
Geograf - kartograf zaszczycona Na
groda za udbiał w pracy naukDwe! 

pt. ;,H jps-o.metrycUla mapa ZSRR". 

FIEDOR GLADKOW. 
PIsarz - nagrodę przyznano mu za 

pow ieść ., W o1nl.ca". 

d · k-· razlec lej nauki II 

I kultu 
R

Ząd ZSRR. przyznał najwybit
... niej.szym radzieckim , nauKoW' 
. '- com, wynalazcom, plsal'zom 'i 

artystum najwyższą nagrodę 
- Nagrodę Stal nowską za rok 1950. 

N a Ukowcy, pisarze i artyści ra
dzieccy, kt6rych o,siągn ęciami chlu· 
b: się cała postępowa luqzkDŚć, WZbD' 
gac li w roku 1950 kulturę nowymi 
znakom,tymj dziełam . Kiedy się MY
ta uchwałę Rady Ministrów ZSRR 
D nagrodaeh stalinDwskich, ma się 
przed oczyma wspaniałe, wzbudzają
ce po,dziw pracę ludzi radzieokich. 

Wyka.z nagród stalinO'wskich cLije 
O'braz tegO' , czym nŁeresuje lit eały 
naród radziecki, co stanowi treŚĆ ży
cia ludzi radz eckich budująt'ych ko
mun .zm. Badania naukowe nad i3to
tą i pochodzeniem promieni kosmicz
ny<,h, prace z dz:edz!:JY akustyki 
stud a nad ma,tematyką, nad budową 
maszyn, nad problemami chemii, fi· 
lO'zofii, histDrii, walka o n eust.anny 
postęp technki i myśli lud~bej-
oto, CD w Zwązku Radzieckim nadaje 

17 
marca 1871 roku, Thiers, tchórzli 
wy intrygant, mieniący się sze
fem rządu, powziął rozpaczliwe . 
postanowienie rozbrojenia gwar
dii narodowej,aby w ten sposób 

tabezpieczyć się przed "wszelki
mi awentua Inościąmj" Ten "zlo
śliwy karzeł" , jak ~o 'trafnie okre
ś!il Marks, podczas wojny całą swą e
nergię poświęcił sprawie rozbrojenIa 
proletarialu paryskiego i pogrzebania 
republiki. Jak długo jednak broń znaj
dowala się jeszcze w rękach ludu,' 
Thiers nie mógl uważać swego hanieb-
nego dzieła za ukończone. -

W Paryiu znajduje się 250 dział 
Wi~kszość z nich ustawiona jest na 
w;;górzach Monlmarlre. Te 250 dział to 
groźna bro" w rgkach ludu parysl<ie' 
go. Thiers, skknny do każdej awan
tury, która moglaby obrócić się prze. 
roiwko znienawidzonemu przez nicg-o lu 
dowi, bez porozumienia ze swoimi mi
nistrami i z m~rami Paryża, wydaje 
rozkaz, zebran , I naprędce i niepew
nym batalionom ' burżuazyjnym, ode
brania dz iał. 

Z początku przedsięwzięcie ma wsze!. 
kle szanse powodzenia. O . świcie 18 
marca żołnierze Thiersa, żandarmi i 
policja opanowują wzgórza. B .. ·rak koni 
nie pozwała jednak na natychmiilslo
W~ przewiezienie dzia!. Lud ParyZa 
jednak czuwa. Kobiety z przedmieść 
wyszydzają żołnierzy thlersows kich, 
którzy instynktownie czują, że ich 
miejsce jest pO' drugiej stronie baryka 
C:y. Gdy zaalarmowani gwardzi$ci na
rodowi otaczają wzgórza; dowodzący 
oddział ami burżua zyjnymi gen Lecom· 
te zakomenderowai: .. ognia!" Odpowi!:· 
dzlato mu głuche milc·z enie. Zolnierze 
nłe chc') strzelać do swoich braci. Dzia
ła zo stają uratowaile. 

Przera żony Thiers ogłasza naiwną o .. 
dezwę: .. Kilku , zbłąkanych ludzi, po
słusznych jedynie jaliimś tajemniczym 
pl zywódcom, kieruje przeciw Paryżo
wi działa. które zostały skradzione Pur 
~aT(om" Ta troskliwość o mienie Pru' 
;:2ków ,wywoluje w:solość w Paryżu . 

Na st ępna . rozp ac:tliwa odezwa, w 
ki,órej jes t obłudn a mówa CI trosce rzą 
"LI o ... lud rozpal a już gniew. Thiers, 
wraz ' ze s woimi ża losnymi minis tra mi, 
ucieka do Wersalu. 

tytuł chwały i wtizięcz.ności narodu. 
Wśród odznae7.ónych . nagrodami 

stalinDwskimi poczesne mie;sce ... aj
muj, dz' ela z Ul/kresu literatury i 
aztuJd. Na.grodzono okolo 200 utwo
rów I dziedZiny literatury, f lrou, mu
zyki, malarstwa, graf.ki, rzeźby, ar
chitektury, 8ztwk dramatycznych, 
oper i baletów. 

Socjalizm zapewnia c'eogranlczDne 
możliwości dla ludzi pracy. Obok naj
wyb'tniejszych na.u/kowców i artystów 
·nagrody stalinow.skie otrzymała gru
pa robotn ków i kołchDiników, mi
strzów sDcjalistycznej pracy. 

• • • 
Uczeni ra<lziet'Cy głQboko u-Świarda · 

m'ający sobie historyczne zadllllia 
postawione przeli towarzysza Stalina 
przed narodem radz eckim II>ktywnie 
pDmagają w realizacji stalinowskich 
planów przeobrażenia przyrody i wieI 
kich budDwli komu'nizmu. Nagrodą 
Stal nowską zO'stali ze ... szc?ycenl au· 
torzy stud.ów z tej Jzieaziny S. 
Kr;skl, M. Mękiel i ~nni iniyn .el'owie 

W międzyczasie Komitet Centralny, 
.nie zdaje sobie jeszcze sprawy, ii od
niósł zwycięstwo. Prowadzi pertrak
tzcje z merami i niedobitkami rządu, 
Nad rozpoczętą rewolucją unosi się 
widmo "lega Iności władzy", które fa
IIJJnie zaclążylo nad dalszym rozwo
jem wypadków. 

* . Tymczasem burżuazją ochłonęła bar 
chn szv.bko DO pierwszych ciosach. 

hydrotechniki, których praea, 'Zostanie 
wykDrzysta~a przy projektowan u u
rządzeń . elektrowni wodnych Kuj· 
byszewskiej i Stalingradzkej ora7. 
głównego Ka.nału TUl"'kmeń-skiego. 

N agrO<iy Stal 'llowskie w dziale 
nauk chemicznych przyznane zostały 
&złonkowi - koresip(}ndentowi Aka· 
demii Nauk ZSRR A. W..nogra.dowO'· 
wi, doktorowi chemii W. KorczakDw, 
()oraz O. Aleldnowi Za pierws.zy pod, 
ręczn~ nall'kowy z 'zakresu hydro· 
chemii ZSRR. 

Grupe .uczonych poti kierowni
ctwem doktora biolD g: i W. Boreckie
go przyznano Nagrodę Stalinowską 
za pracę naulkową pt. ,,Anal :z.a dia
tomowa". 

Aktywną walkę nauki o podniesie
n:e prDdu'ktywności go spodarki hO'· 
dowla.nej, z,biDrów rośl n uprawowych 
i ich a.kl maŁyzacji VI nowych warun· 

. kaeh O'<lzwierciedliły pra~ laurea
tów nagród staLnow~;kich. M. Dahczi
wa, M. Kras ilnlko wa, B. OliwkDwa. 

skłoniła żołnierzy do wvmarszu. A 
Lullier posyła ł pyszałkowate raporty 
Komitetowi C~ntraJnernu, nie znając 
w'góle sytuacji. W póżnlejszym okre
Sie Lulher został areszlowany przez 
rrokuraturę Komunv, Po' upadku Ko: 
muny stanął przed są:km burż:.J3zji. 
Podczas procesu podawal na SWDją o
bronę fakty zdra dy, której się do~uś
ci!. Nie uchroniło go to z resztą przed 
kulami plutonu egzekucyjnego. 

Walki uliczne w dniach Kpmuny. 

Thiers rozpoczyna ściąganie wojsk do 
Wersalu , Dowództwo gwardii narodo
wej dopuszcza się karygDdnego nied
baistwa. Przez całą nOC, z 18 na 19 
marca płyną nieprzerwanym potokiem 
burżuazyjne oddziały, Thiers zdolał 
również wyprowadzić z Paryża kilka 
hnterii armat i kanonierki. 

Wybór Lulliera na dowódcę gwardii 
f:nrodowej okazał się fala lny, Ten chd 
pliwy, o błyskotliwej inte li W~l1 cji ofi
cer, postępował wręcz zdradz iecko, 
8iernie przyglądał s i ę wym:1rszowi 
,,", ojsk burżuazyjnych , Zołnierze nie 
c/:cieli opuszczać Paryż a . Pulki bunto- , 
.,,;ały s ię, wygrażały Thiersowi, d'>pie· 
ro brutalna interwencja żandarmerii 

Niemniej jednak 19 m arca nie by łu 
jf~szcle za .późno , Nalycllmia stov/e u
derzeni :- na Wersal, którego domagał 
się Jaroslaw Dąbrowski , rozstrzygnę
loby niechybnie wynik walki na kDrzyść 
rewolucji. 

"Należało natvchmi ast ruszyć na 
\\, ersal -- pisze Ma rks w swoi~n lis
(<Jch do !(!lrrelm anna .- skoro najpierw 
VinO'y (na~zelny dowódca Dddziałów 
wersalskich - przyfl . autora). a na
stępnie rra kcy jna ·,,·,u· rvskiej gwar 
dii narodowej sarna porz.uciła pole 
\\:1'lkl. Przez w7. gl ą d na . ~~rupuły sum!~ 
lila prlepusz,·,. ono wla scl wy moment . 
Tymcz a ~em Komitet C entralny roz

poczyna niekolicz'lce si ę ta rgi z me
rami i depulowanymi. R04stiząsa się 

l. Lar1na, F. Piłatowa, M. Dalaczi
s zwilego, M, Daracelia, S. Zonna, A. 
Zubrylina, l. Mink.ewicza, W. BO'r
kowskiego • . 

Za pracę w dziedzinie filozofii i 
medyeyny p.rZj"znIlllO nagl'odl ucznio' 
Wi IWlllla Pawłowa, M. Usilewiczowi, 
oraz stosującym twórczo naukę r. 
ParwłDwa G. Langowi, G. Rubinsztej
nDwi, N. BogO'lepO'wowi, P. Kaszk i· 
IlO'W!, W. Padiapolskiej, W. Kapus ti-
1Iowi. 
Wyróżn ' DnD Nagrodą Stali'nDwską 

pracę człDnka Akademii W. W :nD
gradowa ,,Język ro.syjski" (Nauka 
g ramatycz.na D -słow; e) Draz pracę 
kandyda ta filozDf.i D. CzeS'nokDw3, 
poświęconą wybitnemu l'osyjsk ' emu 
rewolucjo.n· śeie - demO'kracie, filo · 
zofowi i pisarzowi A. Hercenowi. 

~o raz pierwszy w tym roku na· 
grodami stalinowskim l odz,na&ZO'nO 
autorów podręczn1ków naukowych l 
21utQl'QW ,p9pula.rmych prac nauko 
wl'ch. 

drobiazgowo niełstotne problemy ' czy 
np, należy oficjalnie zaproles tować 
przeciwko straceniu Thomasa i Lecom
le'a (reakcyjni generałowie rozstrzel~· 
ni 18 marca) , czy t~ż nie. Równoczes
nie merowie prowadzą politykę "uier
n('go oporu", zarzucając K.omitetowi 
Centralnemu, że ... wywołuje wojnę do, 
mową. Wielu członków Komitl'tu ugię
łc się pod tym zarzulem: _ . ' 

Nie chciano wszcząć wOjny damo
~,.~j - pisze Marks - jak gdyby mi-

. s<.hievou5 avorton (tłośliwy karzeł) 
Thiers nie wszczął już przed tyIP woj 
ny domowej swą próbą rozbrojenia 
Paryża!" 
Burżuazja gromadziła w mi ędzycza

sie sily do natarcia, Cała reakcja sprzy 
sięgła się przeciwko rewolucji. 

"Cala burżuazja francuska, wszyscy 
wielcy i mali złodzieje; wszyscy wy · 
zyskiwacze zjednoczyli ' się przec!w 
niej" - pisze w 19lł r, W. I. LeniO. 

Eugene Varlin (członek Międzyna, 
rodówki i czlonek Komuny) tak precy
'wje żądania: 

,;.. .. Chcemy nie tylko Rady Miej skiej z 
'. wyboru, ałe również prawdziwie woł

ne go samorz ą du, zniesienia prefektu · 
ry policji. d la gwardii narodowej 
pra wa wybortl dowódców i dokona nia 
reorganizacji, prokłamowania repu bliki 
iako legalnej formy rZildu, wyraźnego 
umorzenia zaległych czynszów komol'· 
1Jianych, usta wy sprawiedliwie regulu
jiicej t erminy pł8tności weks lowych i 
?<lbronienia woj skom wstępu na t('ren 
Pa ryża". 

Czy w tych slowach nIe wid al'. wy
f'lź nle pierwszych prób zdru zgotani a 
"tarego burżuazyjnego aparatu państwo 
wego. Czy nie jes t lo "próba ,rozbicia 
::I i do podstaw - jak uczy Lenin -
burżua zyjnego araratu pań stwowego , 
urzędniczego, sądowego, woj skowego, 
poli cyjnego, zastąpiwsiy go samol"z(j
dną ma"ową organizacji) robotników, 
która nie znała podziału władzy nil 
u stawodawczą i wykonawczą", 

Merowi e f deputowani, łącznie z nie· 
którymi cz lonkami Komitett: nie s zczę 
dzą sił , aby sprowadzić wyJarzenia na 
tory legalności , Obiecują pcrtra~; tacje 
l rz ą dem w sp rawie przysz łyc h wybo
rów, chcą na dał sprawować ca ł kowitą 

(Ciąg da,18zll na atr. -'-tej) 

Radziecka l itera:tll'l'a i sztuka za· 
'w<lzięcu wszystkie swe SUK<'eSy 

mądremu kierown ctwu p ar t ii bolsze
w:ckiej, n ieus ta nnej op ece tDW. 
Stalina. Historyczne uchwa ły KC 
WKP (b) w sprawach ideolog icz· 
nych wskazały ra dzieck m działa
czom kultury drO'gę do nowych os · ąg· 

~ n i ęć twórczych. Pisa n e radziect'y i 
., działacze sztuki, uzbroj eni w metodę 

realizmu socjal stycznegO' , z patriD
tyczym entuzjazmem wypełn ają 
szc z ytną misję in~ynierów du sz ludz
kich. 

Kierując się wskazamiami part'i w 
kwes t :ach ideolDgicznyc.h, r adz.eeka 
literatura i sztu'!<a n aw ązuje zdecy
dowanie do tematy'ki wspołczesnej, 
tematyki walki i pr al'y lu.dzi radzie
ck:ch aktywnych bud own czych komu 

. nizmu. Najlepsze dz i eła sz tuki opie
wają życie narodu radzieckego, boha
terów pracy, płomiennych patr oŁów. 
SpO'ty'kamy się z n mi w powi eśc:ach, 
opowiadaniach i sztukach H. N1ko' 
łtijelA;-ej, S.BabajewskiegD, A. Kaza· 
wajeregD, B. KDz,babojewa, M. Stel, 
macha, A. Surowa i więlu innych. 

W roku ubiegłym wiele wybitnych 
dzieł s.tworzyli kompDzytorzy radziec 
~y. Uczuciem życ .odajnego patriotyz· 
mu radZieckiego przepDjone są Dpery: 
Kabalewskiego "Rodz ' na Tarasa" , 
Mejtu-sa "M ł(){j a gwardia", "Suito 
turkmeńska", • Muchatowa, pieśni 
Muradeli iWasiliewa - Bugłaja. 
Obok słynnych teatrów mo.skiewsk .ch 
nagrody stal nows,kie za insceniza
cję w 1950 r. otrzymały teatry Stalin 
gradu, MDłotDwa, 'DnieprDpietrowska, 
Razania. 

M łośc i ą d'o kraJu, dO' partii tchną 
dzieła malarzy radzieckich, jak: 
,,Przemówienie Lenina na III Zjeźdz e 
KDmsDmołu" stworzone przez zespół 
'artystów ..:..... malarzy pod k ierowni
ctwem artysty ludO'wego ZSRR B. 
JohansDna, "Wła-dza dla rad - po
k ój narodom" - zb:orDwe dz ' eło, 
stworzo<ne pO'd kierownictwem zasłu· 
żo.negD działacza sztuki ' RFSRR, .B. 
Nalbandiana, "WiO'sna" pędzla T. 
JabłDń~kiegO' i inne. 

łN"agrodę Stal nDws'ką otrzymały 
w iersze A. Mały,sz,ki i A. Surkowa, 
ry>sunki Kukryn 'k5ówi Jefimowa, 
p i eśni Tulikow1' VI.)" ,.,Tajna m ;sja", 
"Zwycięstwo m U'O'du ch : ń skiego" , 
"Sp 'sek bankrutów" , "Nowa Cze<,hO'
słowacja", Niemcy demokratyczne" i 
inne dz ' eła które służą spra w ie pO' 
koju, dema.slkują zaborcze plany pod, 

. tegae zy wojennych, uknzują wielkie 
's iły o·bozu pokoju i demokr l:c ji. 

Z kaooym rDkiem nowe 'młO'de .;ły 
~asilają kadry działaczy ra,dz eckiej 
literatu'ry i sztuki. W ścisiej współ· 
pracy twórczej słynnych mistrzów i 
utalentowanej mlo,dz ieży rozwija s : ę 
:sztuka radziec-ka, najbardziej ideowa, 
optymistyczna, przodując s ztukom 
świ a,ta. 

N agrooy s taL-nO'w5,k ie za wybitne 
uz ' eła literatury i sztuki w re>l :u 
1950 św adczą l) roz:kw cie kul lu t ry na 
rodów ZSRR - narodowej w f ormie, 
a socjalistycz'nej w treś c i. Sz tU'ka ra
dziecka sta,nowi W3paniały wzór dlu 
S7. tuik' krajów zaprzyjaźnionych z 
zsnR, które wkro'Czyły na drogę 80· 
cjal'stycznego rozwDju. Na I śc ;e od 
znacz.onyC'h nagrod"mj stalin owskimi 
,prllcowników sztuki radz :eckiej f g uru 
ją również nazw i·ska ar tys t ów Chiń· 
sk ej Republiki LudO'wej i Czech O's ło 
wacji, 1< t ór zy bra I' udz i a ł w stworze
niu f lmów "WyzwolO'ne Ch'ny". 
"Zwyc ' ę-stwo narodu'ch ' ń'skiego" Oil"aZ 
.,Nowa C:t.echoslow'acja". 



t 
U padek powstan'a listopadowego 

w 1831 r~ku spowodował za.mk 
, nięcie uniwersytetów i zastój 

w: prz.cy naukowej, Rząd earski utrud 
nlał w ten sposób wszelką zb'orową 
pl'acf,- społet'zną, ścieśn ając zakres po 
trzeb duchowych P.olaków. 

Dopiero około 1340 roku ożywili 
sW}'m gorącym uczuciem społe-

(. 
~ . ., 

W picrwsch latach swej twór
czości, po nieudanych próbach od
twarzania pierwszych dziejów Li" 
twy zwraca się 19-1etnl pisarz ku 
powieści historycznej i współczes
nej. odtwarzająeej postaeie i sda
rzenia z życia powszedniego. 
. Kraszewsld odtwarza dobrze m'..! 

znane położenie ludu wiejskiego w 
szeregu powieści. i obrazów z życia 
chłopów Wołynia i Polesia. 

li 
Był o'kretl, że idea wyżwolenia oj" 

;;zyzny przez ofiarne męczeństwo, 
przeważała w ~zy Kraszewskiego 
nad wskazaniami rozumu politycz
nego. 

czenstwo polskie tacy budziciele du 
cha narodowego w kraju, jak Jó
zef I~n,ac! ~raszewski, Henryk 
RzewusKI l Jozef Korzeniowski. 

,Kr.aszewskl ,pochodził z Litwy, :lO 

OKolIc Grodna. Pamięć małego 
?~ :ecka, chowllinego przez ba,bkę 
A ; prab.abkę, uchWYciła i zachowała 
atmosferę czasów stanisławowskich 

Pc wieści te posiadają dojrzałą' już 
wartość artystyczną, a pokazanie 
~iężkiej doli biednego, nieznaneg(; 
'~rzedtem . nikomu chłopa, stanowi w 

Kraszewski otrząsa ;łę z tej ide
ologU: staje się jednak zdolny de, 
Wskazania, czego chce i co może 
naród polski w danych warunkach, 
Jak lekarz i obserwator zarazem 0d
twarza w swych powieściach prze
kształcenie się społeczeństwa. Ar-
cydziełem jest tu powieść "Mori

tUri", obraz zamierania możnej 
rodziny, niezdolnej do życia w 
zmienionych warunkach. 

! "sarmackich". 
Ojciec Józefa, chorąży prużański, 

przez cale swe życie nieustanny do
radca i powiernik syna wzrósł jesz
?~e w epoce "kontuszowej". W ta
;O(;h warunkach. wzrasta Kraszew
ski na staropolskiego gawędziarza. 
Zaczęte w Wilnie studia uniwersy
że-ckie . przerwało powstanie 1831 
roku i ' związane z tym uwięzienie 
m~~dzie?ca. Ponieważ w n~tęp
stwle me mógł on zająć żadnego sta 
nO~'lSka w służbie pUblicznej, po
w!'~lł. do pracy na tI'OlL Najpierw 
dzlerzawca, potem właściciel róź-, 

nych wiosek na Wołyniu, przez 20 
lat wozi za sobą po dworkach W"O
lyńskich cały warsztat swej umi
towanej pracy; szybko rosną zbiorY 
hi:>toryka, archeologa i namiętnego 
szperacza, rozczytującego się w pa
miętnikachi pożółltłych listach. A 
wszystko to dzieje się z dala od 
wsze)'dej możliwej komunikacji, od 
';;entIów życia duchowego,' w oto
eze"iu sąsiadów - ziemian. odda
rly(;h kartom, hulankom i polowa
rI10m. 

Byli. tam również poniewierani i 
~)iedni chł-opi, którym Kraszewski _.
wobec ówczesnych warunków
mógł pomóc jedynie piórem, od
,warzając ich dolę w obrazach po
'.vieściowych, wywierając w tenspo
sób wpływ na opinię pUblicifią. 

])0 poważniejszej służby narodowi 
przygotowuje przyszłego pisarza -:. 
społecznika czteroletni poby'; w 
Warszawie (lata_1859 - 1863). War
szawa jest wówczas głównym ogni
sl;:iem ruchu narodawego. Kra
szewski - redaktor warszawskiej 
"Gazety Polskiej" w latach 1861-2 
ściąga na siebie po ".:ypadkach 1861 
roku gniew margrabiego Wielopol
skIego. Ten ostatni·usuwa z kraju 
wpływowego pisarza, 50-letni Kra
.;zewski musi . udać się na emi.gra
cję· 

Podróż po Europie :rozwinęła jego 
umysł i twórczość . w takim stopniu, 
że 25 na&tępnych lat ~wórczości te
s0 szczupłego, o wątłym organlź
'l1ie człowieka dała olbrzymie rezul
taty. 
Spędzając po 16 godzin . dziennie 

przy biurku tworzy od 10 do 16 :to
:nów rocznie. (W sumie ponad 230 
dzieł w ciągu 57 lat pracy liierac
" lej) ' Nie można przy tym zapo
rnJ1lec, że jego powieści historycz
ne wymagały ."idelkie,i, lliespostrze
żonej dla czytelnika pracy przygo-, 
lowawczej, Dodajmy jeszcze na pod 
,ta\vie zwierzeń do przyjaciela, że 
teksty swoje przepisywał po 3 r!ł
zy, a "zawsze 4 -razy odczytywał". 

\\ tej różnorodności i w tym ogro
mie pracy pisarza tkwił jeden wieI-. 
ki cel, cel ściśle związany z poło
żeniem społeczeństwa polskiego, z 
ciężkimi warunkami życia narodu, 
prowadzonego poprzez klęski roku 
l!l31 i 1863. 

W okresie tym wszak zniesiono 
szkoły narodowe, instytucje oświa 
towe i kulturalne, rozwiązano 
"/52e1kle stowarzyszeńia, Zostało . ję 
dynie skrępowane surową cenzu
rą piśmIennictwo pol~kie, 

Jakże ograniczone stawalysię wo
bec tego stanu rzeczy potrzeby du
chowe polskiego ludu. 

ówczesnych warunkach najwyższą 

zasługę Kraszewskiego. Stojąc na 8tanowisku, które kry-
Składa się na tę zasługę szereg tyka określa jako narodowe i de-

powieści i drobnych, trafnych obra- mokratyczne, zwalcza on zarów-
zów. Z tych rtajwartościowsze: no konserwatyzm, jak i lojalizm au-
"Ulania" - nie tylko pierwsza po-- striack.i, jak wreszcie przesadny 
wieść ludowa w literaturze, .. Jer- krytycyzm stronnictwa Stańczyków. 
moła" -- cały ogrom sympatii i pra- Tym zyskuje popularność nie tylko 
wdy w maiowaniu ludu i popular- w szerokich kołach demokracji szla-
ne: "Ostap Bondarczuk", ,,Jary- cheekiej i mieszczańskiej, ' ale i 
na", "Chata za wsią". "Historia wśród młodzieży, 
kołka w płocie". 

Trudno było Kraszewskiemu" 
Powieści te nie tylko wprowadzi.- oddali drezdeńskiej pracowni ob-

ły do literatury polskiej życie lu- serwować nadal i' odtwarzać życie 
du, ale przygotowałY' w umysłach kraju. Wraca więc do obrazów 
czytelników grunt do rosnącej 4wia- przeszłości, układając: . cykl .29 po-
dom<JŚci. że trzeba ' wreszcie prze- wieści w 76 iomacb, cykl dziejów 
kształcić stosunki ' chłopskie. Po tej Polski niepodległej . Rozpoczyna to 
samej llnii idą ogłoszone w roku "Stara baśń", wysokiej wartości 
1859 we Lwowie "Wieczory wołyń- a:rtystycznej obraz życia polan nad-
skie", które rozwijały program goplańskich w okresieprzedhisto-
reform. rycznym, kończą ' go ,.Saskie ostat-

. ' Wbrewogólnym wyobrażeniom ki". 
o Kraszewskim, w pierwszej poło- Znajdą w tym cyklu swój wYra1 
wie jego twórczości powie.~ć his to- . wszystkie ruchy .polityczne i spole
ryczna odgrywa małą stosunkowo czne, wszystkie niepokoje, dąże
rolę. Góruje ta współczesna, oby~ uia i nadzieje, wszystkie zmiany o
czaj owa. Kraszewski, gorliwy czę- byczajowe i moralne polskiego na
sto. surowy w ocenie obserwator i rodu_ Ujmuje tu Kraszewski i cw
wychowawca szkicuje w nich sze- sy wybujałych namiętności religij
l'eg pootaci, jego postępowość po- nych ("Król chłopów", "Powrót do 
zwala mu na krytykę mieszczań- gniazda") i czasy walk dwóch sil, 
stwa i ziemiaństwa, a zarazem na kościoła i króla o prymat władzy 
żywe współczucie dla ludu. w państwie (np. "Sy'n JazdonaU),ezy 

Z licznych poWleSCl obyczajo- wreszcie czasy walk o tron w opar-
wy ch najwybitniejsze, to: "Latal'- ciu o . lud (oto słowa umierającego 
nia czarnoksiężnika" _ najszer~ Łokietka do syna Kazimierza w . po-
szy obraz obyczajowy ówczesnej Pol ': " 'wiieści ' ~,Król chłopów": ':';,ziemlimie . 
ski ("pierwsza nasza powieść społe- " nie .. chcieli mnie. Zamiast . rycer
czna -.:. zadan em Orzeszkowej), da- . stwasz1i ze mną chłopkI zs~eki~ 

rami Polskę budować. Szli 1 bill 
lej zaliczana do arcydzieł "Powieść się... a dopiero po nich przyszły 
bez tytułu", trwale zachowmy w se 
rii "zawsze czytanych" jego powiE''ści . szczyty" a na koniec barony i co
"Ostatni z Siekierzynskich", wresz_;nites. Chłopkom wdzięczny być!"). 
de "Dwa światy" i Choroby wie- Są i jaSkrawe przykhdy zabor-
ku". czości krzyżackiej (,;Krzyżacy", 

Wobec usunięcia ze szkół historii "Kunigas"). 
p-olskie.l, oraz wobec niemożności Są w tym okresie powieści trak-
ogłaszania prac historycznych, je- t{)wane szkicowo. Taka jest z tego 
dynie tylko forma powieści pQzwa- okresu pochodząca powieść wyjąt
lała szerzyć choćby częściową 7.na- kowej wagi i piękności ~ ?iektó-
jomość przeszłości. rych swych częściach, pOWleśC o 00-

Po nieudolnych młodzie11czych. jowniczce postępu, reprezentan~e 
próbach odtwarza Krasżewski roz.- polskiego radykalizmU, uczesunc/.: 
kwit. życia kulturalnego 16-go wie- ce Komlmy Paryskiej, pt. ,,5zalo-

. n~ 
ku w powieści historycznej "zyg-.raki~ był stOsunek ~;połeczeństwa 
muntowskie czasy", a zapoznawszy polskiego do p. isarza u schyłku jego 
się z rękcpisów i pamiętników z wie . 
kiem l8-tym kreśli często obrazy z życia? 
czasów Stanisława Augusta (np. po- Wyrazer;, wdzięczności za · półw:ie~ 
wieść "Diabel", czy póżniejsze ,,0- kową służbę. społeczną i literacką, 
statnie chwile ksIęcia wojewody"). a zarazem stwierdzeniem owOCów 
Przebywając po powstaniu. stycz- tej działalności był wspania}y ob-

niowy~ poza krajem, przeważnie w chód jubileuszowy w dn., 3. 10, 1~79 
Dreżnie, Kraszewski bierze żywy roku. w Krakowie. WZIęły w m~ 
udział VI życiu narodowym, współ- udział wszystkie dzielnice Polsiu: 
pracownik wszystkich ważniej- Wszystkie klasy społeczne, koła l 
szych dzienników, tygodników, instytucje polskie przysłał! swych 
miesięczników. Zyskuje przez . to przedstawicieli. . Wszak pIsarz ten 
wpływy na setki tysięcy czytelni- zawsze współżył duchowo ze społe-
ków. . . ' cieństwem. 

Jakaż jest ostateczna oc~a tw,ór:-: 
W Dreźnie prowadzi Kraszewski. czości Kraszewskiego. . ZrozumIałe, 

przez jakiś czas liczne wydawnic- j;iż' w warunkach pospiesznego. tW?"' 
twa ' (np. "Biblioteka pamiętników i • rzenia, przy podporządko~amu s~ę 
podróży po Polsce"), opracowuje pisarza celom społecznym: l morali
pO\VaŻlle 3-tomowe dzieło: ,f'olska zatorskim .oraz ówczesne) umysł~
w czasie trzech rozbiorów", świad- wościczytelników nie · dałn~m pl~ 
czące o dobrej znajomości politycz- san dzieła o trwalej doniosłe.J wa:s-
nych i kulturalnych sżczegółów t~j tości. Również nasze badan~a ~ro
epoki. Zbiory dl'ez<leńskie pozwol1- deł historycznych w innym . sWlet~e 
ły stworzyć mu cykl interesujących przedstawiają niektóre fakty .~ I:ll
powieści hisi;orycz.nych z czasów sa- storii ojczyzny, jIl"ie tu ' szukac Je
skich, gdzie wyróżnIa si~ artyzmc:rn go znaczenia. Polega ?r;.c:na wpIy
obrazowania życia sasko . - polskle- wie jaki wywarł na ZyCie narodu.. 
go dworu "Hrabina Cosel". polegą na kierunku. j~k~ n~dał r,oz-

Bogate przeżyCia zakresu ruchu wojowi powieści polskl~J, na. WIer.
narodowego lat 1860-64 w Warsza- nym obrazie warstw w;ekó~ l epok 
wic i w Dre:lnJe (w Dreźnie był Kra wraz z , ich obyez:ajami i po.lItycznym 
szewski skarbnikiem komitetu nid-, położeniem. 
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,,24 rocznica {§6Dierci} 

26 lIlaNa br. upływa 124 roczniea 
śmierei genialnego muzY'ka i 
prawdziwego ezłow:eka J"udwi

całej ludzkośc', by związał ją jeden 
węzeł wszechmiłości. 

krt va.n Beet:':ovcna. 

Epoka muzyczna poprzedzająca 

wystąpienie Beethovena, ~o epoka' 
bezO$obOwa, epo-ka szkół n·derlatn.
dzkieh, wło3'kien, francusk:ch czy 
ang:elsk i ch. Indywidualność tw6r
<ebw IOl:zedsta-wicieli tych szkól zani'ka 

Jako człowiek był bardzo ni~ 

~częśl i wy - życie n'e oszczędziło 

mu anj bólów ani trosk. a już naj
straszni ejszym ciosem dla n iego by
ła ut'rala sluchn, co omal nie do
prowndz'lo go do sam()bójslwa. Zy
jąc' w t'Zasach panowania arystokra· 
cH rodowej był zru:adn;cZQ zależny 

w-sr6d ' mpólnyeh; .'. og61nyd":~h i , ~j~j' k~P~ÓWi' h~~oró';'i więc ' pod 
rysopisów. Muzyka tych czaoow, to . wpływem przesądó"1 powinien był IDO 

fOt.rma, stanowiąca piękno samo dla sic przykre i bolesne upQkQrzena, ja
si~b.ie; procesy psychiczne, indywi- kich ta panująca klasa nie szczę
dualne~y społeczne nie znajdują dziła n~jwiększym uczonym i arty· 
w tej muzyce odz-wierciedlenia; jest storn. Jednak Beethoven na każdym 
ona sztuką opartą tyłki> na. formach kroku akcentował swoją niezalei:
konstruktywnych. ność i czuwał pilnie nad tym, by 

nie' uchybiono jego godności jako 
K!entnek ten os:ągnąl ptlrrktkul- człow:eka j artysty, Pienjądze ~ bo-

minacyjny w twórczości Jana Seba- gactwa również nie imponowały 
stjana Bacha. Z tą chwilą musiała Beethovenowi. Gdy brai jego Jan. 
lIag\ąpić reakcja. Zaczęto szukać no- j'ako aptekarz dorobił się majątku 
wych dróg i środków, by indyw~dual j kupił dobra z:emsk:e przysłał Beet 
IWŚĆ' twórcy mogła wYstąpić nieskrę hovenowi kartę wizytową z tycze-
powanie i wz."'USzać serca ·ludzkie. . k" był - "liami !lowo'rocznyml, na -wreJ 
Wytwarza się z czasem nowy styl ' 
I .. zw> ,,galant", którego charaktery. 
zuje lekkość i gracj'a., styl odzwier 
ciadlający epokę kultury rokokowej. 

Przełamano więc pierwsze lody, 
ale właści wego celu tj. pełnego su~ 
biektywizmu uie os'ągn'ęto. Sztuka 
tej epokj, lo tytko środek towarzy
sk;ej rOzyyWki, kt~rej celem było 
\mdzenie m'lych wrażeń. DQP:ero 
z Wystąpieniem l. rw. kla.C;Yków wie 
dcfi..skich: Józefa Haydna, Wolfganga . 
Amadeusza MOZ8.,rla i Ludwika van 
neethovena oS'ągn'ęlo właściwy cel. 
Dawną formę konstruktywną fugi
zastąpiono sonatą, symfonią forma 
mi muzyki kameralnej, 

nap'.s: 
Johann van Beethoven 

właściciel dóbr. 

Beelhoven odesłał mu ją z powro
tem, nap:sawsży na odwrotnej strQ
nie: 

Ludwik van Beethoven 
wiuściciel mózgu. 

Jako polityk był Beethoven prze
konań naW'"kroś P06IQpowych, Po
czątkowo Napoleona uważał zn ucie· 
leśnienie idei bohatersiwa i olśnio

ny jego zwycięst wami postanowił 

uczcić go dz ełem, Hóre byłoby od

zwierciedleniem lej ide', Pisze więc 
111 symfonię. dedykując ją :\apoleo
nowi j~ko · przedstaw cie10wi jdeil 
republkańskich. 

Dowiedziawszy rję. żp Napoleon 

ogłosił się cesarzem. oburzony w 
swych dem, .• iuatyczuych uczuc;ach 
zawołał: "A więc i on jec': tylko zvvy 
·czaj'nym człow ck·em". Dais2ym wy~ 
Tazem oburzenia było zn'Szez~njp' 

km'rj' lytuluwe,l; z deJykacją sym
fe.nii przeznaczonej dla Napo·eona. 

Ktoś musiał jednak podtrzymywać 
ducha w narodzie. cho0by nawet pi
sząc pospiesznie i obficie bez osią:
gania wyżyn artystycznych czy na
ukOWYCh, przede wszystkim na te
renie powieści, . choćby tej skrępow'3 
ne~ surową łapą ówczesnej cenzury. 

sącego pomoc wycho{ł.ź.com), d~- Z Kr:łSzewskim zdobyła sobie P()~ 
starczyły wrażel'l .do cyklu powres- wieść polska znaczenie i powod~e
ci ogioszonych pod pseudor.imem nie ' w życiu spoleczeó.stw3. polskIe
Bolesławity. Rozpoczął je obrazek go. Powieści ' jego znajdowały.28-
"Dziecię Starego Mia&ta" na tle u- wsze uznanie w i;lągu swego bhsko 
działu ludu warszawskiego w roz- wiekowego istnienia. 
budzonym życiu narodowym i w WY ' k' . 

. . ' po Powszechnie . znane są 8ze.ro .lm padkach UlG! roku, nas,ępme - ! . , K 

Powieściopisarz stał się od. razu 
kierownikiem, nauczycielem i wy
chowawcą sTlołeczeństwa. Długo 
jeszcze będziemy ?bser~~\Vać w 
kraju jedyną wyłącznosc wpływu 
powieści na umyslawość tego C?3S\.l 
i lnldm powie:'dopisarzem hył wl.a
~nie Kraszewski. 

wieści: . "Szpieg", "Para czer\~o- rzeszom czyt~lnikó~ ~ow esCJ < .ra-:-
na". Są to jednak tylko szlnce. szewskięgo dwa WIelkIe, szczęsllw~ 

, . 'd dary p;.s~. rza.· bog~,ct·\vo. i lekkośc 

Podczas gdy sonaty Beethovena są 
wykładnikami jego osab'stych u
czuć i wierzeil, tak ~ym[oll'e jego 
uchodzą za odglos i odbicie zb' oro
v.'yc:łl uczuć i nastrojów Symfonie 
Haydna i Mozarta mają charakter 
kameralny, przeznaCZO;le dla "310-

nów arystokracji, natom:astsymfo

n'e Beethovena nie przemawiają 

do jednej tyl1{{) klasy społecznej, 

lecz ce~em ich wz·ruszać ludzlw,Ść 

całą i budz ' ć w n:ej najszczytniej?ze 

ideały miłości' i braterstwa ludów. 

Dowodem tego była IX symfonia z 

jej hymnem do radości. klórym s;ę 

kończy , W IX fymfon ' j BeethQven 

zwraca s:ę nie do narodu., ale do 

Trzy ideały były gw'azdą pne' 
wodnią w życiu Beelh<weua:nałura. 

bohalerstWO i lud7_kość - przyrodt 
kochaj " do zapamętan'a b"h".I?rerr 
był n:eug'ęlym wob'ec c;i:.i1-:'c) 
przeci wn0ści źycia a r6wnc'''(: śn; , 

był czymś w:ęccj - prawd'~i wvn , 
człow _ek :em. • raczej gorąc~kowe :vzr~szenIa ~WHl D -

Ica l l1C7.es tn~ka a me ooserwaCJe ar- jego języka. 
tysly czy historyka. 

J. Łosiowa. Kazimicn, ;'l;rskl. 
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S i'>dmy krzyZ" Anny Seghers·) 
~ jest trzecią z kolei w elką po-

~!' - w:eśc ą znanej p:sarki niemie
ck:ej, wydaną w języku polsk m. U
twór ten poprzedziły wykłady Ocale 
nla" i "Umarli pozostali młoozF'. S ód 
my krzyż" jest niewątpliwie, obok 
ksic)tk>i "l'marli pozostają rnJo;:Jzij", 
r,njwięksl-ym osiągnięciem arty
.stycznym nie tylko samej autorki. 
ale i PoslQpowej literatury niemie
ckiej ostatniego dzIesięciolecia . 
Powieść ta zajmuje w rozwoju 
wspólczesnej prozy niemieckiej miej 
sce bardzo ważne. Nie bez powodu 
ugrun to,,-ała ona sławę pisarki i 
wywołala l.awinę komentarzy zaró' 
wno w :'-Jiemczech jak 1 pOLa i<:h gra
nicsmi. 

Anna Seghers zadebiutowała w 
19213 roku powieścią p. t. "Powsta
n ie rybaków w St. Barbara", Z3 

ktiJrą otrzymala nagrodę I\leist3 , 
Utwór ten, opowiadający o strajku 
rybaków pÓłnocnej Francji, byi za
pO-lIiedzią ,wielkiego talentu epkkie
go autorki , umiejącej obserwowac 
ludzi i wydarzen a przez pryzm& t 
zja wL,k i konfliktów społecznych . 
Następne powieści, oceniane dziś z 
perspektywy dwudziestolecia, wy
ty<'zały coraz wyraźniejszą drogę 
pi~ "rską Seghers, wiodącą do dia
lek!ycwego ujmowania stosunków 
spe,lecznych. 

K amieniami mnowymi na tej dro
dze były powieści: .. Towarzysze", 
opi,ujący dzieje i przyjaźń nielegal
nych bojowników przedw dyktatu
rze fa "zystowskiej, ustanowionej 
przez Hitlera w południowo - wscho 
d,'Jiej Europie, dalej "Ocalenie", 
pow i eść z życia górników niemiec
kich, potem "Siódmy krzyż" i ostat
nio "Umarli pozostają młodzi". Ak
cj.a "Umarłych" obejmuje lata 1918 
do 1945, roztaczając przed Dami 
obraz stosunków społecznYCh, poli
tycznych i obyczajowych Republd
ki Weimarskiej i Trzeciej Rze
szy. 

Tłem "Siódmego krzyża" (powieść 
powsta'a w 1939 - 1910 i ukazała 
;;ią na emigraCji), są Niemcy hit
lerowskie przed wybuchem drugiej 
WO.inyświatowej, kiedy Hitler 
znajdował sIę u szczytu władzy , 
przygotowywał się do zawładnięci.a 
Europą. Ośrodkiem fabuły jest. 
początkowo -t>bóz koncentracyjny. 
Wokoło kilku tysięcy więźniów j 

ich ItilkudzicSięciu oprawców akcja 
p0czyna zataczać coraz szersze krę
gi, niby fale, które rozbiegają się 
po wrzuceniu kamienia w wodę. 
Treścią powieści są dzieje uciecz

ki komunisfycznego więźnia Ge
orge'a Heislera i jego sześciu towa-

.) Anna Seghers "Siódmy krzyż", 
~p. "Czytelnik", Warszawa 1950. 
'Pr7ekład ~1arii Wotczackiej i Jani .. 
ny lIIareckiej. 

l 
Na parterze narożnej kamienicy 

u zb egu ulic Kośc:us:z.ki i l\1anifeslu 
Lipcow; ~o w Przemysłu znajduje 
się piękny kilku izbowy lokal 
przeznaczony lIa świe1Lcę dla człon. 
ków Zw. Za\\'_ Proc. P1I1Slw. Ale' Q 

tym, że je,·! IQ świetlica [n-formuje 
nas napis wymalowany b alymi li
terami na szyba<:h drzwi wejśCi .r 
wych. N:c wi~cej, aIli na zewnątrz 
ani wewnątrz lakal nie przypomina 
niec t C'tyśw eUicy. DUl:C: okna wy' 
slawOWe z powybijanymi szybami 
loną IV pyle i brudzie. 

Codzlen'e aż do późnych godzn 
n0cnych drzw wejscio.we do świet· 
licy są na kłódkę zamlm:ę'e. Wew
ną'rz stale panuje ponura ciemnuść_ 

Św'odczy lo wymownie o Iym. że , 
ŚW , el.lca jest ID'lrl Via. że u ;c się 
tam dzieje s ę. CZY7_oy ;5to~n:e pr:l 
oown;cy Prez. PR:'< , zalrudn ienl w 
p'rzeciwleglynl budyn:-:u przy ul. Kos
c'uszki n : ~ p0,lrz ~h[)"' ali ś'", : eILcy? 
Czy p'JZa o-g::dz n:lą pracą zawodn
"'::>, n oC już :ch n ' e in!el'c~uje? Czy 
móie ist.n eć w dcb e d'is:ejszej ta
ki zw'ązek zawoduwy, klóry n e 1"0-

zwi ,ia wśród swych CZłO~lków żadnej 
pracy śW : E'ł1:cowej . Z:];nleresuwani 
zewll<;lrznym wyg',ącl'cm świell'ry 
i pr7yI0czllnyn1 : wyżej pylar1;a:m!. 
t ·Cl; .rny ~. e zh8.~][.:~ 78 wsze' k-1 C 21'H~ 
,.L,.:""' Ul ~ · C~: \.V71S· rzo,(ł, 

1' l'7.~':: s'Z _r ": ~ dn , w rf:o:l,nych p'J
rarh bp.7~<:~ : u l " czne odwed;>amy lo ' 
kal Ś\V :e ~I ; ~:I ' sl.: le n'; ~ c7.y nn:l . 
zamkn ' ę : a na k~(d! ,~ , 'vV '<,:pc'r. nrh
jem)' s~~ ' do Są5 edn:ego lokalu CZ7-

".~ 

rzyszy z obozu W Westhofen (Nad
rema). Komendant obozu wysta
w'a na dziedzińcu s:edem drewnia· 
nych krzyży, na których mają za
wisnąć zbiegowie. Sześciu z nich 
wpada niebawem w ręce gesiapo, 
tylko sIódmy, Heisler, wymyka się 
1J0ścigowi. Akcja powieści roz
grywa się w ciągu kilku dni i sku
pi ł głównie wokoło osoby Goorga . 

Jest to właściwie główny i bodaj 
je dyny wątek powieściowy, uzupeł
niony kilkoma rzutami retrospek
tywnymi i niewielką ilością postaci 
związanych bezpośrednio lub po
średnio ze sprawą Heislera. 

Czytelnik dostrzega w miarę czy
tania, jak sprawa Heislera zwolna 
rozrasta się i skupia w sobie wiel
ki dramat niemieckiego narodu, otu
mc.nionego, zdławionego i sterro
ryzowanego przez krwawy reżim hi
tkrowski. Sprawa Heislera urasta 
n iemal do rozmiarów symbolu. Czy 
uda się w faszystowskich Niem
czech rewolucjoni5cie ujść pogoni 
gestapo, które mobilizuje dla poś
e:gu tysiące policjantów, auta, ra
dio, obstawIa wszystkie drogi, mo
s ty i dworce kolejowe Nadrenii, roz 
lepi", listy gończe itd.? Czy Georg 
Heisler zginie w osamotnieniu, czy 
też znajdą się w jego otoczeniu lu
dzie, którzy z narażeniem życia po
dadzą mu przyjazną dłoń 'i pomogą 
,w tak nierównej walce? A jeśli 
tak. to kim są ci ludzie i jaka idea 
potrafi ich skłonić do bohatersKIe 
go przeciwstawienia się systl"mowi 
faszystowskiej przemocy i zbrodni? 

Walka o życie Heislera zmienia 
się pod piórem Seghers w walkę o 
życie narodu, o jego honor i całość, 
a zwłaszcza o homor klasy robotniczej 
i iej rewolucyjnej awangardy, I je
sz(!Ze jedno. Poetyckie ,w i d:zf",nie 
pisHki obejmuje krąg zagadnień -
wii)żących teraźniejszość z przeszło/ 

ścią, a więc z problemem możliwo
ści odrodzenia narodu nIemieckie
go i podstawy na jakiej to odrodze
nie może nastąpić. 

Anna Seghers zajrzała prawdzie 
śmiało w oczy. Jej obrazy obozo
wej katowni, zwyrodnienia siepa
czy hitlerowskich, upodleni<l miesz-, 
czaństwa niemie<:kiego i inercji zna 
cz.nej części niemieckiego ludu są 

wstrząsają<:e. W tym obrazie hit-
. le,-owskiego piekła nie brak ani je
dnego ciemnego koloru, wszystko , 
zostało tu przedstawione w reali
stycznym skrócie. Ale mimo to, 
nie odczuwamy w ksIążce zwątpie

nia i rezygnacji. Wokoło Georga 
Heislera, który początkowo błądzi 

na oślep, rozwiewa się samotność. 

Jego dawni towarzysze partyjni wy 
ciągają do niego pomocną dłoń, 

ukr;ywają go. zaopatrują w fałszywy 

paszport 1 przemycają go do Ho
Imdii. Nawiązywanie kontaktów z 
nieJegalnym ruchem robotniczym, 
powoine dos7lukiwanie się pulsu tę
tniącego niedostrzegalnie ruchu 0-
poru, straceńczy pojedynek garst
ki 1deowych przyjaciół zbiega :t 
ws!ec-hpotężnyrn aparatem gestapo, 
przejawy współczucia prostych lu
dzi dla osaczonej ofiary" które au
tcrka skrzętnie zbiera - wszystko 
to zostało opisane w sposób niepo
róvmany. 

W ten sposób powieść Anny Seg
hers, sytuacje fabuły, jej ludzie 
i zdarzenia nabierają niezwykle skon 
densowanych typowych cech. W 
ogólnym zarysie otrzymujemy 
obraz ,hitlerowskich Niemiec sprzed 
wybuchu wojny. W tym obrazie 
wysuwają się na czoło: hitlcrow
~ki aparat przemocy oraz przeciw
stawiająca się faszyzmowi grupa 
świadomych, gotowych na wszyst
ko działaczy robomlczych, których 
ucieczka lIeislera zmobilizowała do 
czynu. 

Pomiędzy tymi biegunami znajdu
je się wielka masa sterroryzowa
nych mi esz<:zuchó w , i zastygła w 
bezruchu. nienawistna faszyzmowi 
masa ludu. 

Autorka umiała dostrzec w morzu 
hitlerowskiej nikczemności pro
mień nadziei; w "Sioo..-nym krzyżu" 
dominuje nie tylko doznanie bole
snego zasmucenia, ale uwydatnia
ją się t<1kże elementy walki z faszy
zmem. Książkę zamykamy w prze
świadczeniu, że w narodzie nie
mieckim nawet w chwilach jego 
największego upadku, istniała a.
wangarda,która nie złożyła brom 
Tą awa~gardą była rewolucyjna pa! 
tia niemie<:kiego proletariatu -- Ko
munistyczna Partia Niemiec. Z tego 
pu'nktu widzenia "Siódmy krzyż" 
jest artystycznym dol;:umentem 
przyczynkiem do rodowodu postę

powej myśli, która święci obecnie 
triumf w Niemieckiej Republice De
mokratycznej. 

Powieść Anny Seghers jest wybi
!'nYIl1', dzielęm reali7.m~ socj alistycz
negb; Drobny skrawek niemiec
kiej rzeczywistości zostal tu przed 
stawiony w powiązaniU z bogatą 
tradycją iliemkddego proletariatu 
i z myślą wybiegającą daleko na
przód. Z kart powieśCi przebija bo
lesna i zarazem pełna wiary praw
da, uja~rniająca bezmiar zła i wska 
zu~ąca drogę wiodącą w przyszłość 

oraz sny SI-O~ ~czne, które stanowi
ly zalążek tej przyszłości. Dzięki 

temu er " ar ~y "" .. "ny "Siódmegu 
krzyża" l. ,, ::ra niezwyldej wymo
wy i wyrazistoścL 

Raman Karst. 

s =~ietlica 
telni i św;,etIicy Pow. Z"l'Z. TPPR z 
prośbą o infonna<:je. L' ,:-{ i uprzej
mości taml. pers.onelu udaje się nam 
bOczlJym wejściem .,wtargnąe' dQ 
wnęlrza. ' 

To co zobaczyliśmy wewnątrz jest 
nic do op San a, po pr{)slu przeclw
dZj wszelkie granice. 

P.ierwsza ja~ na i duża sala lonie 
w t ' 'hie i śm ec'ach, Nikl lu chy-
O, ,:am:aJ,ał już z f<.ok. 

1.. L.anaśc;e skł.tda,nych krz eseł po
rozrzu{'anych w nieLdz:e, cZtery O.ll'.1 

ne ławy rozst:twione przy bocznych 
ści~mach, na ŚC <:lnach n e ma żaunyth 
Iransparenlów, ha"d czy dcko.racj i. 
Nie ma tu au, obrazów ani portre
tów. Pustk<!, pajQcLYlly i bl'uJ. N e
śm alo w najc:.'-mn lejs7.ym kąc e 
s ,lli z,w "5Z.mo gaze:,Lkę' ścicnnq ... 
d,.ta 5. IV. 1~50 r. obo.l, pseudo-Iq
c,k TP i'R ,- lmlga.ią~:f wszelkiemu 
pcczu~.U €," leLyk:. 

Zan,iedbana scena, slraszl'wy brud 
; śmieln sko ' w dalszych pukoj::ch 
eraz na korylarzu, zwały ,,".omy, po
ł,:llw'ne i porozrzuC:i, ne w nieiad~ ,e 
szcząiki me-bj i rekw;zylów dupcl
nają reszly smulnego obrazu lej 
"św;ell,cy" o klórej myśl my jak o 
j akiejś opuszcz,'nej S9,:-lunce. A~<, 
len llap:s nad drzwiam , len szyld 
,'\ e P07wa'a' n?ll1 z"f)OJnn :, eć u tym , 
~o w:.:lz~eUmy ,W <' \Y;lf. tl'Ż. ~JL · 
C0W,; , iw!:uclno osw " lowa Zw : ą-;. 

ku Za wodoweg'l Prac. P811 c lw., kló
ra pow'nna św:ec ć pn:ykl::ldem d :a 
innych świePic : proffi;enio\\<nć kul. 
tui'q na cały Prze1illYśl. znajduje się 

w lak!m opuszczeniu i zani~dbanju. 
W chwiii, k ,edy walczymy Q reali' 
zację planu 6-Ietnjegtl na odcinku 
upow~Lechuienia kullu.ry i oświaty, 
kiedy trzeba zachęcać j przyc, ągać 
du ś wiellicy mludzie-ż i ludzi pracy. 
dać ,m możn'J ŚĆ przy jen'inego spą
dzcn ;a czasu i korzY"' :an a z kuBu· 
ralnej' ruzrywki , św;el~ : ca zz!,p w 
Przemyślu jest lak skandalicznie 
zaniedbana. 

Gdzie jesl wobec lego i co robi , 
Puw,al{)wy Za!., ,<.1 Zw. Zaw. Prac. 
Patlslw?_ 

Gdz:e sekcja ku~lur81no-ośw:alo
W_I? gdz;e gcspodarz ś:.v.ell;cy·? C2:y 
żaden z członków związku n ie po· 
czuwa sę do odpowedzialności za 
lak:e ~kalldal;czne 11 :edbalsl WO. Dla
czego lej sprawy n ikt dolyc!1czas 
n~e porus.zył na obrada :!h Zarządu. 

l je,,~z.cze jedno. Był m,omenl, gdy 
Powiatowy Zarząd TPPH w Przemy. 
ślu - !aral się rOz.s2erzyć swój lokal 
i p;'zej"ć ' wspomnianą św el: c~ na 
prDjsktawany Ośrodek Popularyza
cji W;edzy o Zwą7ku Hadz,eckim_ 
Wowc:zas Zarz'ld Powialowy Zw 
Za\\', Pańs .. wowców stanowczo sprze 
ciwł ~ ę oddaniu św!etlicy zaslania
'qc. s:ę w)asnym; potrzeb.lmi, pro· 
2kl',m kapilaJnegu r cm"ntu, zamia 

,'cm uruclym:,enin amah)r~{iego 
:eatru kuk elkowego : Id. W sprawie 
lej in:crw:n owal nawel Zarz':jd 
Głón-ny Zw. Z :.l w. Pracowników 
Pańsl wowych, l oslal ec:': n ie nie nd· 
da~o na , lak pię!my i pożyteczny 
cel. Ch. 

Str. S 

NA SPOTKANIE WIOSNY ... 
C oraz śmielej zza ciężkich, ołowia

nych chmur wygląda słońce; w rę
kach kobiet j dzieci widzimy często "ba 
zje", śnieżyczki i choć czasem zawieje 
jcsuze zimny wiatr, choć czasem syp
nie śniegiem w oczy, jednak wszyscy 
wiemy, że idzie wiosna". 

Idzie wiosna, bogata życiem, obudzi 
sif uśpiona ziemia, zazielenią się drze 
u:a i pola zasiane oziminą. 

Idzie wiosna nowa, wolna od głodu. 
j trosk przednówka z lat przedwrześ
niowych. 

Budzi się wiosenne życie, tz z nim 
coraz gfębiej wraslać będzie w głebę i 
serca idea wspólnego gospodarQ19;a-

nia,. która przekreśla nędzę i wszelki 
wyzysk_ 

Ziwtia spragniona pluga, wyda ' w 
tym roku bogatszy niż w inne tata 
plon, bo tak chcą chłopi, którzy wspól 
ro.ie z całym narodem walczą o poko
iawe i socjalistyczne jutro. 

Zza ścian domów, wyglądają uś-
mIechnięte i zadowolone Iwarzem/o
dych ', starych, a wszyscy są ciek:!wi i 
czelwją, by zobaczyć "stalowe rumaki' : 
które orać będą ziemię, spóldzielczy a
reał, by ziemia wydala więcej plonów 
a ich życie stało się wolne i szczęśli
(2'e_ 

- Wybiegli wszyscy na spotkanie 

wiosny ... 

- Jadą, j edzie ich du,zo, 

Od strony małego miasteczka Radym 
na Ul powiecie jarosławskim, szosą 
ciqgnąl sznur traktorów z przyczepa
mi, w stronę Nienowic, Sośnicy i Ul'iet· 
lina. 

• • • 
Sluszny powód do dumy miał tom'. 

Dionizy Slepecki, dyrelltor radymi/is/iie 
go POM w dniu wyruszenia w pole bry 
gad traktorowych - że (ak sprawnie 
i OclIOCZ& odbył się ten wyjazd. J si 
on pewny, że powierzone zarodu bo-o 
icwe zadanie zostanie wypelnione , (. 
p/OniNski tmd budowy nowej wsi wy
da oczekiwane rezultaty. 

Może więcej nawet radował się tego 
dnia tow. SIepceki niż kiedyś, gdy o
trzymywał srebrne krzyże zas{lIgi i 
odznakę przodownika pracy za rzetelną 
i sumienną pracę przy budowie mos· 
tu Slasko·DlIbrou::'shiego w Warszawie, 
czy olb'rzytrżiej wieży raszyńskiej ra
dios/acji. 

KiC'duś cieszu! sie. że spi'!nif swoj 
o(II)u.'icr'zek. a dziś cil.'~z!J si{?, :!.f' cze
ka;ą go trudne zal:rmia, ale jaki;e bfis 
kie sercu part!ijnia/:a. 

On - Sif'p('cki. robo('iarz, meta lo
wiec z dol!'k{C'go zadfJmio/1.f',([O Sląs
kc stal się wyrazicielem soiuszu rohot
,,-ika i chlo ','a, kt,-',rlj i(!st ci'lrrcntową 
IJodslawq sprm~'iedfi[,~.'eg() list raju , 

IFie on. ;'lk wid/:;e zadania stolą 

,.:rud POkl, lecz odwa 'nie pr;diol się 
irh r caliz!1c:i i jak mó,C'i z Il ś,-;, ;":ch m 
nR zdecydo:':'nr n ; tw(~rz!! - ni.J za
(c;('dzil', a ro,łvI ()fld ' lm ,'f) l}(',c' :> i c ;r!1-
,,-!' m z ,nier<!Jszyclz iCl nC/szym woje· 
(vćdz!r.óe. 

Grudnio1f.'e lIchwa!y Biura Po!il'lczne 
go przyswoil sobie dobrze i po,<lano
u:il w duchu, le wljkona ;e, tal: jak 

norm~ przy śląskim moście cZy roszyń 
skiej wieży. 

Takich ;ak S!t.'pec/?t' może m~ me 

ue' PGM , lecz są filIJ podobni ci ;:'szy 
scy, którzy so.ooje sily wylężą, hy orać 

leriej i wydrzeć ziemi więcej, 

Za/oga radymi/iskiego PGM dr,brze 
zrozclmiata sens sojuszu robotmczQ-

chlopskiego toteż na przyjęcie wios
ny przygotowała się lepiej niż w Inne 
lala. Swiadczą o tym i blyszczqce "Ze' 
tory", "Ursusy", i "K. D.". ?rzygo
!flwali oni nie tvlko dobrze sprzęt ma 
szynowy, lecz sami jadą na s;'Jotkamp 
leJ wiosny z nowymi silami i wolą 
«r'ycięstwa w walce o socjalis/yc,we o
blicze wsi. 

Idą na wieś , by pokazać chłopom, 
iakie korzyści daje zespotowa u.prawa 
ziemi, idą pomagać zw~lczać i dema
skować wroga ktasoó:.'cgo, uświadamiać 
mało i średnioroln!Jch chłopów i wciq
gać ich w szeregi sp6ldzielców, 

W pracy tej pomoże im dyrektor 

1~~!Jdzia{u Polifyczl!ego tow, Kozittlierl 
Jvszczur - 11IIinik ze Sla lowej Woli. 

• • 
Kiedy w Sośnicy powstawała spół

dzielnia produkCYJna, mloda 16 -lelrua 
Anna Michałów by/a świadkiem róż· 
'.l!jch rozmów i gawęd. 

, ' , 1 dziwiła się z początku tym, któ· 
rzy w spółdziełni widzielI wspólny ko
cioł, czy wspólne żony, z początku /lie 
rozróżniała nawet, którzy to lallie "baJ 
ki" mówili. 

Lecz później przyjrzała się i zoba
czy/a, że spółdzielni nie chcq CJ. , co 
mają dużo morgów, ci co . zalrudn ia;ą 
siły najemne i wyllorzystu/ą Je w bez
WQsny sposób. 

Za spółdzielnią produkcyjną była bie 
do/a ze Sośnicy, w tym i ojciec Anny; 
f wtedy Anna z całym swoIm młodzlen 
czym zapałem poparła gorąco tych co 
szli ku nowemu ... 

_ Zapisała się na kurs traktorzystek, 
bo wiedziała, że' tytko maszyny po' 
mogą czlowielwwi i prz~niosą ~lg'f. ID 
,,' .. go pracy, Była członkiem ~p(}łt1z.lel
ni produkcyjne; i wiedziała, ze o suk· 
cesach decyduje jedynie praca. 

Tej wiosny Anna pracować będzie r;o 
sW!Jm ,.Ze/orze".. '~a gruntach s/Jol
dzielni produkCYJnej w rodzmneJ wwsce 

_ Ojciec, mat/w, rodze~stw(), blis· 
kość tych drogich sercu oso b byłQ, Jed
ną z przyczyn rado.~ci, lecz radnsć ta 

nie przysłollila Annie ObOWIązków, 
przeciwnie dodala sil.. 

-' Zobowiązuir sie dotychczas obo
wiązuj'.'c,! lI{)nll{? ,1 ha orki nn d1l/6[~,'kę 
podnieść do 5 i pół ha n,Q dobę· 

_ ZObOC1.'iqlllfę ' się orkę i siewy wio
s,'nne prz,'pr')rf. 'adzić starannie i do
kiadnii' i bf'Ć wwllf(fdem w nraCfI dla 
druf!ich, b,'- nikt n;,. rlf)wsff/dzil się t,ak 
trorzystłli Ann!J ZI! Soś,,'icy ... 

• • • 
Na rViwi'ryt:-!C 1(·hS1y 1f.'fJ jerhn /n mi,,· 

d(, rozl'Śmi:IIlG (!,-:;;C,C'CZl/fla , W rękach 
t>Z~I/JlU m''C"" kirro,,-'nicr ,.le/ora" , do 
niego [Jrzyczeloi rJJ1y iesl siewnik oe/.>It 
z!oc::,:": t c.f{o zuoi-(J ... 

Jakże in.na ii'S ( 111 wi0sr!(1. jaP. in.· 
n:,i lnr!zi !(.c .~!~i:j(J Ć I)r(llJ: ~ic!J i(1 2do-
bf:ć Inttr!((}o{e p !!l , ub!;!/(: ,,101 ;ak 
,n~I!:d:-k<2I/, obc/'/ zić z ,clc,'/.'!('t';o .,zj
n~o ::le!!.(/' snu fuch ·oszy.<:.!l: i;.~h, do któ ... 
n:ch nie dn!ar/rJ;eszczc S!OI;f~ - wid· 
lICI iden s()(';aiitr'1II. 

Witaj wiosno - mówiq f)cz!l wszy 
stkich - wdaj 11.';0;;111'1, l eC! orl lntf{aj 

że ol;w!z/}ną przez ciebi.e prZ.lJrodę u

jarzmimy że W!lh f.J,rZ.liSliLmp ,k(lidq 
/J'('dŹ zielnt dla dobra tf' ci? , k!ń.rzy liJ 

znojnym trudzie na niei prawią . Żł! 

nil ziemi lej bw;tować będziemy 
PO/(Ol, 

ElżbiC!ia J akuboiAlsluJ 



Str. ł 

Opowiadanie rodaka 
TJ / naszym przedzja/~ zebral się naszych już nie ma, ani jednego. Zgar! 
t'ł' naród, który do kieszeni po slo- nie z rozkazem odeszli. "O - mlJśii 

wa nie sięgał. Przerw w opowia -- slalo się nie dobrze. Co robić? "ii" 
daniu nie bylo. Tym bardziej, że w sposób tych bohaterów zostawić $a 

czasie wojny każdy mial przygód nie· mych w biedzie. Było nie by/o". Pod 
mało, Słowo po słowie pasażerowie ciągnął się do samolata. 
poczęli rozmawiać na temat żołnier- -- tywi jesteście towarzysze?' 
skiego s/rac/w. Wypowiadając swoje Jeden odpowiedział: 
poglądy. poczęli mówić o wydarze- -- Prawdopodobnie żywi. 
niach z własnych przeżyć. Najbardziej Czolgajcie się więc za milą. 
milczQcy okazał się podróżny, ubrany 
wojskowy ptaszcz bez naramienników, - Dzirkujemy ci, nie możemy. Nie 
Siedzial cicl/utko w kącie i ćmiąc niea starczy nam sil, Ty również zginiesz 
stannie papierosa za pC!pierosem, pa- niepotrzebnie. więc zmykaj stąd ftlk 
'rzył przez okna wagonu. Czasami r;ajprędzej, Widzis z. nadchodzą wrogo-

wie, Nie mamy czym już strzelać. A 
Iyfko do ogólnego rozgwanl wtrącił ty. jeżeli chcesz nam pom6c zabierz 
n;rśmiało jakieś jedno lub dwa zda- tr torbę z dokumentami i oddaj jq swe 

ni~ Teraz bratku na ciebie kolej. ae m" komendantowI. który będzie wie' 
kamy na opowieść o najs traszniejszym dział co z tym trzeba zrobić. 

- Ale ja nie mogę was zostawfć fa-
przeżyciu z czasów wojny. szystom! Pe/znijcie ile tylko możecie, 

Tymi słowami zwróci! się do milczą- a ja swoim automatem będę asłanid 
eego sąsiada. marynarz, główny ini· wasz odwrót. 
cjator biesiady. Lotnicy poczęli pełznąć. Gubanotet 

Człowiek w plaszczu zaciągną! słę p'zyslanlał odwrót: podpuścił hitlenw 
mocnie; papierosem i uśmiechając się c(.w bliżej i dalej serię po nich. Sen'l 
wstydliwie powiedział: za serią ... Patrzy ju,i niedale/lO do la-

- No, cóż. ja osobiście,., ja niczego sku, Tu powinni być nasi. Ale i u nie-
interesującego do opowiadania !lIt: go brakło naboi, Bieda! "Towarzys.?e 
mam, lolnicy - powiedział - zbierzcil:i St· 

- Ee. bratku, nie wierzę -zaopo· 1.11. by prędzej dostać się do lasku. IfJ 
nowal marynarz. - Nie może być. by spróbuję odpędzić wroga granatami. 
t:<lowtek nie doznał kiedykolwiek stia- Ale l granatów nie mieli. tylko d::1Q. 
chu , szczególnie na wojnie. No, no. 
bratku nie krępuj się. wtnik odpowiada: 

- Nie. "aprawdę. niczego robie N6 - My też ciebie nłe zostawimy. ~a-
pl zypominam... A może opowiedZIeć eze/ zginiemy razem po bol/atersku. 
wam historię. która przydarzyła się Na lo Gubanów odpowiedzialostrym 
memu rodakowi, pochodzącemu z jednej t.łosem: 
i tej same; wsi? - RozkaZUję podczołgać się do la· 

- Mów o rodaku. (łam rDsz/lslko lU. 
!edn.o. . " IV tym momencie · raniło mego ro-

• • • dała. Widzi on przed sobą trzech hl-
- Mój r 'dak ł sqsiad lff1an Plt!tm- IIcrowców. wprost biegnących na nl~-

w/cz Gubanów byl przed wojnq zwy- go. Pokonujqc bół, z trudem rzucił gra-
czajnym kołchoźnikiem. Ą w cZlJSie fiat. Osmuliło mu twarz, odłamek Z/f).-

wojny był zwykłym żołnierzem III' PIC- nil rękę. Złapał w rękę drugi graJtat. 
chocie i należał do łqczności przy ło- I w tym momencie stracił pamięć. 
mendzie kompanil. No i ja z nim bylem Pasażer na chwilę zamilkł. jakbij 
w tei kompanii. Przez drDa lata ra- ~hcąc sob/'h cos' przypomnieć. 
zem walczyliśmy" Pewnt!go razu zda" o 

r~yło si'?, że trafiliśmy pod Kerczcm :- Rzeczywiście okropna rzecz -
na ba.rdzo gorący moment. l(omendflnt zauważył jeden ze słuchaczy. 
kompanii wezwał do siebie łącznika To nie było jeszcze straszne ... Dl/.!-
Gubanowa. któremu rozkazał: go on leżał bez pamięci. a kiedy SLę 

- Towarzyszu Gubanow zanieście obudzi! poczul na sobie cModny CIF-

rozkaz na linię, aby przesunięto się żar -- przywalił go trup hitlerowcr.., 
IW przygotowaną pozycję· Nie będę opowiadał z ,akwl trudem 

Gubanow zakomunikował rozkaz on dostał się do swoich. Odnalazł 
komendantowi plutonu, sam zaś zatrzy swoją kompanię dopiero na trze~i 
mał się z żolnierzami osłaniającymi dzień. Wszedł do ziemianki swego ko' 

- odwrót, Siedzi fil okopie, strzela. Na· mendania i zebrawszy ostatek sil sla· 
raz usłyszał nad sobq ryk samolotów. nql przed nim na baczność: "Pozwoł-
Spojrzał. 6 "Meserów" na jeden na.sz cie zameldować". 
samolot napadto ... Eh - myśli - zgi· Komendant lekko się uśmiechnął. Po 
nie biedny". Następnie patrzy. Jeden 
~Meser" zadymił, wywróci{ kozia ł prJ tern przemówił poważnie: 
lecial (II dół, Taka sama historia iDy· - Jesteście więc żywi? T o znaczy 
darZ!'a się z drugim. Gubanoważ z prallldę mi powiedziano. źe zdezerte· 
radości krzyknął: rowaliście. No. cóż? Będziemy mlłyie-

- Tak draniom trzeba! A no, les~- ,_ h was sądzić jako zdrajcę, 

Tymczasem z domu nie otrzymywał 
,-adnej wieści. Ale ,wdał (elegram i 
Dojechał, Jednak przez caly czas mf" 
czyła go myś.i. że nie mógl wówczas 
dokladnie opowiedzieć 9 swoich pery
!leliach komendantowi. ' 

Na stacji wychodzi z wagonu i pa
trzy: wszystko zrujnowane. Trudno 
poznać rodzinne strony, Ale oto pod
chodzi do niego dwóch milicjant6w. Je 
den zapyl uje: 

- Czy przypadkiem nie wy Jesid
de Iwan Pietrowicz Gubanow? 

- Ja, o co chodzi? 

- Witamy was. Rozkazano IUIm 
wam tou.'arzyszyć, 

- Dokąd mnie macie odrrowadził? 
- Wiadoma rzecz, do powiatu. Tam 

brdzie zebranie. 
- .. No - myśli - wiem. co mo

że znaczyć takie "zebranie", Widocznie 
komendant kompanii nie zapomniał i 
pos/al listy gończe. Przybywam do do
mu -- mówił - nie jako żołnierz. lzcz 
zdraica ojczyzny". 

Oto, toworzysze. te minullj w jego 
życiu byly najstraszniejsze, Zupell!i~ 
zrozumiale: przyby~ .do rodZinnej 'iilsi 
'" charakterze zdrajcy ojczyzny! 

Siadł w saniach. apo bokach mili 
cjanci. Jeden z nicll mówi: 

- Nawojowaliście się już. towarzy
Szu Gubanow. 

W głosie milicianta czuje Gubanow 
ironię. Niesprawiedliwość kością w 
gardle mu stoi, l zlość bierze na takie 
r..ieporozumienie. lali nie krzyknie: 

- Towarzysze milicjanci. Jakby nie 
"y/o. proszę nie naigrywać się ze 
mnie, Nie jestem zdrajcą. nie jestem 
dezerterem. towarz/Iszel Ja ... 

l zaczął opowiadać o swoich przej
ściach, Oni słuchali. słuchali, aż je, 
den z nich odpowiedZi ał: 

- Wy się mylicie. Iwan/e Piet,.,
Ibiczu, My was. towarzyszu nie przy' 
byliśmy aresztować, my zostaliślIlll 
przydzieleni dla ochrony i honorowej 
asysty. Polecono nam przywieźć was 
de powiaiu na uroczystość rocznicy 
Czerwonej Arrnil; 
Okazało się. towarzysze, że pół ro· 

ku temu memu rodakowi przyznano 
tlituł bohatera Związku Radzieckiego 
l),'Iszystkie papiery pól roku temu przy
siano na adres domou.'y. gdzie leżały 
d,; chwili jego przybycia, Okazało Slf.'. 
że (o/nicy. kt6rym uratowal życie byli 
znacznymi ludźmi i mieli do spełni:!
!lia ważne zadanie. Ot, jak bywa tv 
życiu. . 

• • ' . 
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Józef Baran 

Fraszki 
Opisy pewnych zachodnich dvplomatów 

Proces Bar(oszyli~ki('go. Makowieckiego i WSpó!
ników ujawnil , że b. konsul hrytyjski w Szc2.eC\ille 
- podobnie jak i Jego mistrzowie :- ambasad: 11111<':
rykarl , kiej. brytyj skiej i francuskIe) w \\ arszaw\e 
- systematycznie zajmowal się szpiegostw(~ 

Walizki dyplomatyczne, 
A \V walizkach - szpiegowskie wytyczne 

Dwie dyplomac~e 
Nasza - służbę dla pokoju 
I szczęście narodu oznacza, 
Ich zaś - służbę w przedpokoju, 
Amerykańskich podżegaczy. 

Pius XII 
W czasie bohaterskiego st rajku robotników B'lr

celony. Pil,ls Xlł na rozkaz Waszyngtonu wygl.)sil 
do robotników hiszpańskich obludne przemćwienit!. 

'lit którym nawolywal ich do lojalności wobec krwa
wego reżimu Franco. 

Stara to metoda PlUsa 
Robić tak, jak każe USA. 

A.eh, la woda sodowa ••• 
W niektórych instytucjach j urzędach ciągle jeszcze 
można spotkać typ urzędnika. którego ce.:huje 
dygnitarstwo i karierowiczostwo. 

IV pewnej instytucji. ." jakiej mniejsza o to. 
Coś nie bardzo szlo z robolą, 
Józio Sowa. który jest wydziału kierownikiem, 
Mówić o produkcji nie chce z nikim, ' 
lózio twierdzi. że to tajemnica służbowa, 
/(;; zaś: - Józio. to woda sodowa .•. 

Znam go dobrze. szkolnych tat kolegi 
Gdzie go boli wiem i co mu dolega: 
lćzio chciałby szefem zostać, 
Chcialby się na folel dostać; 
Dyrektora foleł. posada morort1tł, 
Lecz niestety. Iózio, to woda sod"ffltJ.. . 

Ni'e wierzycie? Wejdźcie na 
I zobaczcie jego biurko: 
Syfon z wodą na nim stal, 
Którą ca/y dzid! się poi, 
Ona 'uderzyla mu. do głowy, 
Taki los już lózka Sowy ... 

jego podwórko, 

rrzeto głowę nosi dumm.r, 
On to jeden dobrze umie, 
D/a wszystkich jes( 1Iieprzys1rpn9. 
Chyba. jeśli k10ś natrętny, 
L~cz i wtedy nie znajduje slolll" ...... .. 
loz/o, to woda sodowa... 

If' pracy z/alllia sir osiatni, 
Polem nagle się ulotni, 
By za chwilę siedzieć w .. Skodzlt!" 
Gdzie pozwala dzialać wodzie. 
Ty zaś myślisz. że to podróż jest siuż6o"'t4 
A ja: - I ózio. to woda sodowa ... 

Kiedy zaś z przejażdżki wraca., 
Nic z postawy nie zatraca: 

(z.~ prasy) 

(;26, leżeli Gubanow zauważyłby uś-
Patrzy j trzeci "Meser" II:' kawałki miech i zobaczył lę samą torb(! nil Mo 

Pociąg nadjechał do Woroneża. Oku 
zało się. że podróżny, opowiadający tt! 
historię o swoim rodaku, razem ze 
mną przyjechał do RKU. Wesziiśm!l ' 
do biura. podajemy książeczki wojsko 
tt:e, Dyźruny oficer spojrzał na ks 'q· 
żcczkę mego towarzysza podróży i I 
szyb/w stanqł przed nim na baczność ' Nawet palcem już nie kiwnie. 

(Owszem -- w bUCie). potem ziewnie. 
Rozpoczyna się od nowa -8;ę rozleciał. "Ot, dzielni chłopacy. bo .. kapitana. wówczas zrozumialóy, 2e 

hatelowie w tym naszym samoloci<J" I/endant żart aj;! i ChCii tylku go na-
Lt'dwie wyrzekł te słowa. a nasz su· :;tl 'aszyć. 
molot nerwowo się zachy/mlal i po Tymczasem Gubanow przyjął ten 
sz-edf kfJrkocłąglem W dół. Trudno, U tart poważnie i nie mając dalszyc'z 
strzelili. sil na przedstawienie prawdy zemdlał. 

Samolot spadł na niczyjej ziemi. mię Ocknqł się dopiero w szpilai" Po le'y 
dzy naszymi i niemieckimi okopami, zdrowieniu trafił do innego tulku , 1'0' 
W'idzi Gubanow przez lornet/I f! dW/I tem znów był ranny. Pobyl ~, szpital!1 
le/nil/ów ... Trzeba - myśli - pomóc i znów nowy pulk. Po lrzecim lanic 
bohaterom". Oglądnął się za siebie aniu dos tal urlop. 

- Cześć towarzysza Gubanow. na 
was czeka komenda, 

- Spojrzałem nieśmialo na WSp.,/
t,)warzysza p9dróży i zapytalem: Iwan 
Pietro1f:icz. pozwólcie. · że waszą OD'" 

rtieść o rodaku pozwolę sobie opub/i ' 
kc wać, 

- leżeli chcecie pros2'ę bardzo. nie 
stawiam żadnych przeszli;'d. 

D, Bi,,/ajew 
tlumaczenie z .. Krokodilu" 

E. W. 

\ lózio, to woda sodowa ... 

Tak{c~ /ózióU? znajdziesz u:szędzie, 
W kau/ym bIUrze i urzędzle, 
te z nich /'Ucze; strata. a nie zysk. 
Więc wywalić ich na zbity pysk. 
Zniknie wtedy karierowicz Józio Sowa, 
W'raz z nim z różnych glów - woda sodowa.~ 

KAROL LEWANDOWSKT 
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(Ciąg dalszy ze strony t . szef) 

\ltlaul.~ /lad l.)i1ry~em i wyczuw ajqc 51a
L'e mi jsca Komitetu, zarzucają mu hon 
sf'kwentnle niel egalnosć, Liberalni oour 
gEoois dostrajają swoje glosy ao tego 
cI- '"·-u 

!tugich sporach i nużacych kIÓ!· 
fi. ~ ~ !ono wreszcie [ermin wyoo· 
rĆ'v. 22 marca, 

/I\imo tych trudności i hraku zde
"ydowania w sprawie uj~cia wladzy, 
Komitet z ws~anialą energią przywra
ca porządek w Paryżu. Zostają wypla
'ccne zasi/l;i dla 300,000 bezr0!Jotllych, 
Orilł11izuje się nowe roboty, które przy 
noszą chleb \V: clu tysii)com !udzi, irw;J' 
j.l wst~r1n", r'race nad po:epszell i~m wa
runków by.u robdnil\Ów Komitet zle· 
C? gwardzistom z2,ifcie ważnych Dunk· 
!6w strllt.,gicznych, l znów wsk utek 
7,diadzieckiego ni dopatrzenia Lulliera 
nie zostaje zajętv hden z największych 
[ortów Mont Va'i;-i\,r], 

Komitt>1 7.WraCl1 sif również rlo lud
rlości cnł '.'l :rancii, nc1\vnłllj ąc dlj "..'al
ki Z lle' : '-' '~1 D:'i.'no;' ar7.'2 !'(:wo"tcyj' 
ni W· .. ·:3 ~.: .~~J.~ :~ n ~ c -::'_' n i i:~ \\, (lJ'(j () wyz
\Vo! ~.~n i~ . ~ k:7( Of'; j~.'( 'n{!1.- na 111 ~g-lość 
hu:·o'lIn.ii. ; \'/" ~~3ji)r: się do ni ·cj nieo-
11ial z W'''I '·17t. 

.. Czyi [;Ui'i.uil11a-. piszą oni - nie 

Zł' 
r-ojmllje, że dziś przyszla kolej na wy
zwolenie pro:etai·ia{u". 

Dopiero w późniejszym okr~s i e Ko' 
muna doszła do si usznego wnio ';ku, 
że burżuazja do!)rowolni~ "niczego nic 
zrozumie", Stała się ona bowiem " tą 
- jak uczy tow, Stalin - .. nleprzczwy 
ciężoną" zaporą, któr~ można u Slln;~ć 
z drogi jEdynie przy pomiJcy świado
mej dzi~lRl'1osd nowych kla~, w dro
(,ze za"tocowania prz ,,:z te klasy prze
mocy, w dio<!;:e rewo! ucji". 

* 
Burżuazja tymczasem rozpoczęła dzia 

I"nia zac?c t'n2 od bezwstydnych, Idam 
liwych i oszczerczych, wyssanych z 
palca bredni na t ,mat rzekomych okru 
cieńslw rcwo:ucioni stów, Pisano o e-
1';7.ekucjach. o bey.cz\'~51. czen:u zwlok, o 
o:g-iach i rabunku, Podczas całego. 
prz 'sz lo 70 dniowe~'o trwania Komuny. 
prol ta dat nie d opuścił sig żadny,i l na 
c:;żyć, g-rnhicży czy ok rllciC','tstw, r~eak 
,ja od~; :r('ilil mll za to besti:rbkim wy 
Il~O; " 0'.\'~,1l:em prawie '100,000 komu· 
f1[1 ' . 'nv. 

Niedo ',us7.cza:"3 tolerF.ncja w slo
sUlku do d7.il'r;!l' ~6\V re ~JLcyjr;vch. wy' 
c!JOd~~cych w stoli cy . rnl<;zywic r()i9l~ 
wolność slowa dClprowaJziły do raz-

zuchwalenia sit; burżua zyjnych mętów. 
22 ma ;'ca closzlo do bezcl.ei nej demon
stracji paniczyków, gieltlziarzy i ary
stokratycznyc'· fircykó'N n;r placu Vcn
d6me. D:'monstranci użyli broni, za 
mordowali dwóch żolnierzy i zo~tali 
r0z[lroszeni przez s federowanych _ 
Rzecz prostR reakcja wykorzysta/a .to 
7,fi,ÓW jako dowód ..I.lestial stwa" rewo
lt:cjol1i st6w. 

Wersal przeksz!alca się w kwaterę 
glówn~ Thiersa, l3i~marcl( wypuszcza z 
niewoli francuskich o[ic :rów i żolnie · 
rzy. którzy hędą w przyszłośc i użyci do 
t,!umi ~!lja Komuny, Thiers czyni roz
paczliwe wysiłki, celem pozyska1lia nie
u§wiadomionych chłODÓW i drobno· 
mleszC7arrstwa. "zh~iiwv karze!" ma 
'do;~\\":adczeni(: w Zn!-:}:'im;lnr.-j j'>rop~gan 

" l!7łJ-'. \Vszvst!/(~ to nl)<.: j \V sohi ~ zaro
dek przyszłe i kl\;'oki Komuny, Pozorna 
Ilf;Ut!·~ [no~ć rU'<lk6w to nic innego 
jak ubj') lIa pomoc, ud7. ielana Thicrso
.. vi, 

"Tej koalicji burżuazyjnej - pisze 
I ",nin - ?0) ieranej przez Bismarcka 
(Idól' )' 7.w()~n'i z nic'.'o'oli ni (' mie~kiej 
I(10,fJOCI żolniGI'zy fran;;u sk ich w celu 
ujarzmieni~ rewolucyjn go Paryża), u
dalo si« pchnąć ciemne chlopstwo i pro 

wincJonalne drobne mleszczailstwo prze 
clwko proletariatowi paryskiemu i opa 
Sl1Ć żelaznym pierścieniem pól Paryża 
(druga polowa millsta oblężona była 
przez ar·mię niemiecką)," 

• • • 
Jednak Komitet Centralny wykazuje 

cora:/. więcej energii. Zaczynają przewa 
żać elem:nty rewolucyjne, Je,s t rzeczą 
jasną, że niekollczące ~ię pertrak tacje z 
111. rami, którzy otrzymują instrukcje . 
h"zpośrednio od Thi(!rsll, ·muszą się 
wreszcie czymś zakoliczyć, Wyznc,cze
r,i przez Komit et nowi dowódcy (zdraj 
ea Lullier zostlljc IV międzycza s ie aresz 
towany) wydają od~zwę, w klórej czy· 
tdmy: "Nie czas teraz na parlamen
taryzm! Należy dzialaćl Paryż chce 
hyć wolny, Kto nie jest z nami jest 
przeciw n:lm!" 

Pod presją armat gwardzistów na· 
stępuje wreszcie· "porozumienie" z me
rami, Częś~ merów i deputowilnych IJod 
pisuje ordo3zenie wyborów (nil nie
OZ Hę 26 marca), reszta: pośpiesznie 
wynosi się z Paryża, 

Tak się zakoRczy ł pierwszy tydzielj 
rewolucji. 

* • .-
Błędy pierws7.e(:!o tvgoc;'nia zaci<l7.y· 

ly na calym przebiegu Komuny Parys· 
kicj , Brak zdecydowania w początko· 
wym okresie, balwochwakze prz)'wi'l
zanJe do " legalności" , pertraktacje z 
reakcją i niedostateczna czujność drogo 
kosztowały rewoh:cję, Bezprzykładne 
męstwo komunardów nie moglo wyrow 
nać początkowych hłędów. Nie polr.' 
fIono w porę zmiażdżyć przeżlłrtej 
rdzą machiny palistwa burżullzyjnego, 

'rtfe potrafiono zaprowadzić od począt · 
1<11 dykta tury profeta riatu. 

Ale. jak pisze Marks: 

,.Cokolwiek ,by się stlllo, Qhe'~ny 
zryw Paryża - choćby uLg! on wil
kom, świniom f podlym psom starego 
spoleczeństwa jest najwspanial. 
s7.ym cZyAem nH szej partii od <::7.a31l 

pcwstania czerwcowego, Porównajcie 
l tymi szturmuj~cymi niebiosa paryża , 
nami owych niewolnIków niemiecko. 
pruskiego świętego cesarstwa rzym. 
skiego z jego pogrzebowymi mask!lra
G!lmi, które cuchną koszarami, kościo
h:m, junkierstwem, a nade wszystko 
fiIi sterst wem". 

T. FreT' 
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